Nr. 233. 


Rok LOL. 


Wychodzi cudziennia v godzinie 5 po pałudniu 
z wyjątkiem dni poświątecznych. 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejseu iQ hal., 
poczta 16 bal. — Biura Redakcyi i Administracyi 
ulica Czarnieckiego 1. (0. — Ekspedycya miejscowa 
w biurze dzienników St. Sokołowskiega, Pasaż Haus- 
waans l, B. — Listy należy frankować. 


Reklumacye otwarte wolne od opłat” 
Tajafen Redakeyi Nr. 86. 


Prenngnazrais 


zamiejscowa: 
. 32 K, | ćwierórocznie 8 K — h, 
16 K, | młeslęcznie 2h 70b, 


rocznie . 
półrocznie . > . 


| rocznła . 


W Niemczech 3 K 20 h miesiecznie. We wszystkich ianych państwach 3 K 8Q h miesięcznie. 


„Przewodnik naukowy ! literacki", dodatek miesięczny do Gazety Lwowskiej, otrzymują cato- 
i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do Końca czerwca 
lub od I lipea do końca grudnia, ćwierćroczni i miesięczni za dopłatą: pierwsi i K 50 b, dradzy $9 b. 
„Przewodmik* prenumerowany osobno kosztuje 8 K. 


miejscowa; 
24 K, | twisróroczu!e . 6B.| 
półrocznie . 12 K, | miaslęcznie . 2K 


Uszy ogioszsů: Wiersz petiiowy lub jego 


|| miejsce 20 hal. 


Tabelaryczne i liezbowe po 38 hah, nads- 
słane po 60 kal, za wiersz lub jego miejsce miary 
petitowej. 

Ogłoszenia csób i zakładów prywatnych przyj. 
muje wyłącznie: Biuro dzienników Sokoławskiege 
we Lwowie Pasaż Hausmanna |. 5. W Paryżu wy- 
łącznie Agencya: ©. Adam (V. ds Raczkowski) 38 
Rus da Yaranne. 


CZĘŚĆ URZĘDOWA. 


Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 8 
października b. r. zezwolić w łasce tajnemu 
radcy. Mikołajowi bar. Nardelliemu, na 
jego prośbę, umotywowaną złym stanem 
zdrowia, na uwolnienie go z urzędu Na- 
miestnika w królestwie Dalmacyi, przy peł- 
nem uznaniu jego znakomitej służby, speł- 
nianej z wiernem oddaniem się Państwu i 
zezwolić najłaskawiej ma przeniesienie go 
w rzasowy; stan spoczynku. 


Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem pismem Odręcznem z dnia 
6 października b. r. nadać najmiłościwiej 
księciu-biskupowi w Seckau, ks. dr. Lieopol- 
dowi Schusterowi, godność tajnego rad- 
ey z uwolnieniem od taksy. 


Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 4 
października b. r. nadać najmiłościwiej dy- 
rektorowi gimnazyum państwowego w Mar- 
burgu, Juliuszowi Głowackiemu, przy 
sposobności przeniesienia go na własną pro- 
sbę w stały stan spoczynku, order Żelaznej 
Korony III, klasy z uwolnieniem od taksy. 


Jego Ces i Król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 4 
października b. r. zamianować najmiłościwiej 
kierownika państwowego gimnazyum akade- 
mickiego we Lwowie, profesora Eliasza K o- 
korudza, dyrektorem tego zakładu. 


Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra- 
ezył Najwyższem postanowieniem z dnia 4 


Z WARSZAWY. 


(Życie w kontrastach. — Ronikier i Macoch. — 
Klęska drożyźniana, — Teatralne otwarcie je- 
siennego sezonu: „Grube ryby“ Bałuckiego. 
„Ponad siły* Bjórnsona, — Ś. p. Franciszek 
Kostrzewski, — Pech arystokracyi w sztuce 1 
literaturze, — „Snoby* p. Maryi Kościelskiej). 


(Ciąg dalszy). 


Tak się składa, że od pewnego czasu 
wrażenia nasze biegną po chromatycznej 
gammie zestawień, już to życiowych, już in- 
tellektualnych. Choćby te dwa wieczory tea- 
tralne jeden bezpośrednio po drugim: w Roz- 
maitościach i w Wielkim: „Grube ryby“ j— 
„Ponad siły“, Trudno chyba o jaskrawszy 
kontrast, niż ta pogodna komedya małomie- 
szezańska, ten flamandzki obrazek, malowany 
w słońcu pobłażliwie satyrycznego uśmie- 
chu — i ten ponury dramat norweskiego 
poety, ideą swą sięgający w najgłębsze taj- 
nie społeczno-duchowych zagadnień, a formą 
dający efekty będące istotnie dla niektórych 
nerwów, „ponad siły“. Dzieło Rjórnsona 
czekało całe dziesiątki lat na pojawienie się 
w naszym teatrze, ale gdy wreszcie przyszła 
jego chwila, wystawiono je na miarę euro- 
pejską. A było to zadanie ogromnie trudne, 
bo wymagające zarówno niepospolitego ze- 
społu sił artystycznych, jak wysokiej tech- 
niki teatralnej. Inscenizacya wzorowana na 


października b. r. zamianować najmiłościwiej 
profesora w państwowem gimnazyum w Stry- 
ju, Jana Tralkę, dyrektorem tego zakładu. 


P. Minister wyznań i oświaty zamia- 
nował koncypistę prokuratoryi skarbu w 
Wiedniu, dr. Maryana Wiktora Bilińskie- 
go, koncypistą nadwornym extra statum w 
Centralnej Komisyi statystycznej. 


Ministerstwo handlu zamianowało ofi- 
cyała pocztowego we Lwowie, Władysława 
Leona 2ga im, Kańskiego, kontrolorem 
pocztowym dla urzędu pocztowego w Tarno- 
polu. 


P. Namiestnik przeniósł na podstawie 
upoważnienia P. Ministra spraw wewnętrz- 
nych radcę Namiestnietwa, Antoniego P o- 
głodowskiego, z Sanoka do Wadowie. 


Prezydent galic. dyrekcyi poczt i tele- 
grafów przeniósł do Lwowa oficyała poczto- 
wego Maksymiliana Susołowskiego z 
Rzeszowa, oraz asystentów pocztowych: Fran- 
ciszka Burkę i Olgierda Ścisłowskie- 
go z Tarnopola i Włodzimierza Hry- 
niewieckiego ze Stanisławowa, równo- 
cześnie zaś oficyała pocztowego, Mojżesza 
Feldhorna, z Tarnopola do Przemyśla. 


Rządowo upoważniony przez władzę 


górniczą inżynier górniczy, Stefan Ferdy- 
nand Kosiba, z siedzibą w Jaworznie, zło- 
żył 2 października 1911 przepisaną przysię- 
ge i jest od tego dnia upoważniony do wy- 
konywania tego uprawnienia. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA:. 


Lwów, 12 października. 
Próby kompromisu na Wegrzech, 


Rząd węgierski powziął ważne posta- 
nowienie — oto zdecydował się, zanim się- 
gnie do innych środków, spróbować, czy nie 
byłoby możliwe pokojowe porozumienie z o- 
pozycyą. 

W porozumieniu tedy z rządem zaini- 
cyował prezydent Sejmu, p. Berzeviczy, 
rokowania z przywódcami opozycyi Justhem 
i Kossuthem w sprawie poniechania ob- 
strukcyi i przywrócenia normalnych stosun 
ków w Sejmie. Staraniem prez. Berzeviczyego 
jest wyszukanie takiej podstawy, na której 
na czas dłuższy możnaby zapewnić panowa- 
nie uporządkowanych stosunków w Sejmie 
bez zaostrzenia regulaminu. Że zmiana regu- 
laminu jest rzeczą nieodzowną, temu nie prze- 
czy nawet opozycya, jednakże sprawą tą chce 
ona zająć się dopiero po dojściu do skutku 
obowiązującej ugody w sprawie reformy wy- 
borczej. Rząd ze swej strony obstaje natu- 
ralnie przy tem, iż przedłożenia wojskowe 
muszą być uchwalone. 

Jakkolwiek co do programu ewentua|- 
nego kompromisu brak na razie bliższych 
szczegółów, koła dobrze poinformowane pa- 
trzą w przyszłość z otuchą, opierając się na 
tem, że zarówno rząd, jak opozycya, szczerze 
pragną położyć koniec panującemu obecnie 
w Sejmie zamętowi. Wiele liczą też na po- 
pularność, jaką prez. Berzeviczy cieszy się 
nawet w kołach opozycji. 

Rzecz jasna, że konferencye, jakkolwiek 
za wiedzą i zgodą rządu wdrożone, będą miały 
zrazu charakter zgoła niewiążący, a dopiero, 
gdyby nastrój okazał się odpowiedni, prze- 
szłyby na pole pozytywnych już rokowań. 

W rzędzie polityków, do których zwra- 
ca się akeya prez. Rerzericzyego, wymieniają 
oprócz pp. Kossutha i Justha, także pp. 
Aladara hr. Zichyego, Juliusza hr. A n- 
drassyego i Michała hr. Karolyiego. 

Wedle obiegających pogłosek, opozycya 
przed przystąpieniem do rokowań, zażąda u- 


stąpienia hr. Khuen-Hedervaryego. Rzecz ja- 
sna, że takie żądanie uniemożliwiłoby z góry 
wszelkie zabiegi ku porozumieniu, partya pra- 
cy bowiem nie ma ani chęci, ani powodu skła- 
dać osoby prezydenta ministrów na ołtarzu 
kompromisu. Prawdopodobnie jednak w ko- 
łach opozycyi zrozumieją, że stawianie prze- 
sadnych żądań, niemożliwych do spełnienia, 
mogłoby pomścić się na niej samej — i w 
dobrze zrozumianym interesie odstąpią od po- 
dobnego żądania, gdyby nawet istotnie leżało 
ono pierwotnie w intencyach obozu pp. Ju- 
stha i Kossutha. 

Jako szczegół charakterystyczny zazna- 
czyć wypada, że właśnie w chwili, gdy po- 
jawiła się myśl wprowadzenia ładu do Sej- 
mu, Juliusz hr. Andrassy na konwenty- 
klu pewnej grupy posłów antirządowych wy- 
stąpił z nawoływaniem do zjednoczenia całej 
opozycyi i zaatakowania rządu zwartą falan- 
ga. Obowiązkiem rządu — mówił hr. An- 
drassy — jest przerwać dyskusyę nad przed- 
łożeniami rządowemi, a otworzyć ją nad bu- 
dżetem, ponieważ mnogie interesy ekonomi- 
czne i socyalne domagają się tego. Niech 
rząd nie zasłania się walką z opozycyą; kał- 
dy trzeźwo patrzący obywatel zrozumie, że 
jestto wyłącznie winą rządu, jeśli rozprawy 
nad budżetem nie będą wczas przeprowa- 
dzone. Rząd bowiem z góry mógł przewi- 
dzieć, że dyskusya nad przedłożeniami rzą- 
dowemi da pole do rozwinięcia zaciętej opo- 
zycyi. 

Jeszcze większe wrażenie, niż te ustne 
wywody, wywołał ogłoszony świeżo w JMa- 
gyar Hirlap artykuł, w którym hr. Andras- 
sy protestuje rzeciwko użyciu siły, celem 
przeprowadzenia rewizyi regulaminu obrad 
sejmowych. “ 

Byłoby to, wywodzi hr. Andrassy, bez- 
owocnem, nawet w takim razie, jeśli nowe 
wybory doprowaudziłyby do odmiennego, niź 
poprzednie, wyniku. Bo nowe wybory dały- 
by rządowi co najwyżej większość, którą on 
zresztą i dziś już rozporządza, Dodatkowej 
zaś aprobacie takiego postępowania nie mógł- 
by nadać mocy obowiązującej regulamin ab 
origine nieważny. Ja n. p., oświadcza hr. 
Andrassy, nigdy nie użyczyłbym  posłuchu 
zrewidowanemu regulaminowi i stosowałbym 
się jako poseł nadal do przepisów dawnego 
regulaminu, ponieważ w sposób zgodny z 
konstytucyą uzyskał on moe obowiązującą. 
Skutki więc rewizyi regulaminu w taki spo- 


niemieckiej, której także trzymano się w 
swoim czasie i w Krakowie, wyrządziła wpra- 
wdzie krzywdę potężnemu dziełu Bjórnsona, 
sklejając w jedną całość cykl, w którym 
związek pomiędzy pierwszą a drugą częścią, 
jest nader luźny, bo właściwie spaja go je- 
dynie przewodnia nić idei, że ludzkim siłom, 
naturze naszej postawione są silne granice, 
które przekroczyć nie w naszej leży mocy i 
że ta świadomość, zamiast nas gnębić, po- 
winna owszem, być dla miotających się w 
niepewnościach umysłów oliwą ukojenia roz- 
laną na ich wzburzonych falach. Ale pomi- 
jając ten szkopuł, całość wypadła wprost im- 
ponująco tak dalece, że była większym try- 
umfem dla reżyseryi i artystów, niż dla sa- 
mego twórcy. Bo Björnson, to bożyszeze nor- 
weskiego ludu, ten potentat artystycznych 
środków, przed którym korzyła się skandynaw- 
ska krytyka, z wyjątkiem Brandesa, który zarzu- 
cał mu, że „zakres jego ideijest wątły i cia- 
sny“, byť w gruncie swej twórczej istoty re- 
fieksyjny i chłodny, jako artysta i poeta nie 
zapominał nigdy o swej misyi polityka i 
trybuna ludu i ztąd najwspanialsze nawet 
jego kreacye, najbarwniejsze pomysły prze- 
słania jakaś nieuchwytna mgła kompromisu, 
coś co bezwiednie ziębiło duszę widza i za- 
miast żywiołowej potęgi wrażenia, dawało fa- 
jerwerk teatralnej sensacyi. Odczuwa się to 
zwłaszcza w drugiej części dramatu „Ponad 
siły*, w której po rozwianym cudzie wiary, 
spełnić się ma eud gwałtu społecznego. Tu 
właśnie ponad głębią idei piętrzy się gmach 
efektów i przygniata ją, płaszczy, unicestwia 
niemal. Scena wysadzania w powietrze gma- 
chu posiedzeń kapitalistów, sprawia wraże- 


przy zwiedzaniu tak zwanych cabinets des 
horreurs! Jest to już wprost tortura teatral- 
na, ale przeprowadzona tak po mistrzowsku, 
że tłum zawsze na nią poleci, a przecie taka 
„przynęta* nie wspólnego z poezyą i szcze- 
rym artyzmem nie mająca, dźwięczy jak 
zgrzyt w tem dziele, które doczekało się od 
krytyki skandynawskiej nazwy „symfonii“. 

Takie inauguracye sezonu, jak te dwa 
przedstawienia, mają to do siebie, że nisza- 
leżnie od horoskcpów, jakie z nich na całą 
kampanię zimową wyciągać można, są Zara- 
zem niby przeglądem widowni, której by- 
waley stawiają się zazwyczaj w komplecie... 
Tak dalece, że jeśli kogoś brak, to najczę- 
ściej brak ten pozostanie chronicznym. 

Tym razem na „Grubych Rybach* u- 
derzyła mnie nieobecność Kostrzewskiego. 
Takiego widowiska on by nie opuścił! Zapy- 
tałem kogoś z kolegów, co się z nim stało? 
„Zachorował — brzmiała odpowiedź. — Ale 
to niepożyty staruszek. Wygrzebie się!* 

Niestety — nie wygrzebał się — a 
w chwili, gdy to piszę, myśmy go już po- 
grzebali ze współudziałem tej całej Warsza- 
wy, której przez sześćdziesiąt z górą lat był 
ulubieńcem, którą nawzajem tak serdecznie 
z głębi swej pogodnej duszy kochał. Jeżeli 
Musset mówił o sobie, że szklanka, z której 
pije, jest mała, ale własna, to Kostrzewski, 
jako rysownik - humorysta śmiało mógł to 
zdanie powtórzyć, z dodatkiem, że szklanka 
ta nietylko była własna, ale w swoim ro- 
dzaju jedyna. Ten szumiący napój wesołości, 
dowcipu, śmiechu, jaki w niej kilku z rzędu 
pokoleniom podawał, był zawsze czysty jak 
kryształ, pozbawiony najlżejszej bodaj domie- 


nie bardzo bliskie tego, jakiego się doznaje | szki jadu, goryczy, a już broń Boże, osobi- 


stej animozyi. I dlatego też, ten człowiek, 
który na wszystko i wszystkich pod kątem 
karykatury patrzał, nigdy się nikomu nie na- 
raził, a ci, którzy mu za osełkę, wecującą 
stal jego dowcipu służyli, byli pierwsi, żeby 
się żonglerką w ten sposób zaostrzonego na- 
rzędzia radować. Surowi Zoile zarzucić mu 
mogą pewną jednostronność techniki, pewną 
monotonię w charakterystyce typów; ale miły 
Boże, tych typów były tysiące i tysiące, : 
tylko natura nie powtarza się nigdy. Powta- 
rzał się więc czasem i „pan Franciszek“ 
mógł sobie jednak na to pozwolić! Boć gdy- 
by tylko wziąć po jednym próbnym okazie 
z każdego, że się tak wyr * gatunku ludzi, 
począwszy od wytwornyeh spaniczów, koń- 
cząc na obszarpanych andrusach, już utwo- 
rzyłaby się galerya typów tak bogata, jaką 
mało który europejski artysta mógłby się po- 
chlubić; galerya, która pozostanie nietylko 
świetną puścizną artystyczną, ale nieoszaco- 
waną skarbnicą dokumentów dla badacza kul- 
tury i obyczajów naszego społeczeństwa. z tej 
epoki, na którą spoglądało bystre, łagodne, 
a tak dziwnie plastycznie spostrzegawcze oko 
Kostrzewskiego ! Oi jego Zydzi, chłopi, opaśli 
kamienieznicy, chudzi urzędniczkowie, łobu- 
zerscy terminatorzy, te przepyszne figury hi- 
pokondrycznych, starych kawalerów, mam, 
polujących na zięciów, gąbkowatych córeczek, 
przekwitłych dziewic, Śmiesznych sawantek, 
we wszystkich odzwierciedla się i drga po- 
chwycone na gorącym uczynku życie War- 
szawy minionego stulecia w najdrobniejszych 
niemal jego przejawach. 
(Dokończenie nastąpi), 
Lascaro, 


sób podjętej, mniema hr. Andrassy, byłyby 
zoubne nietylko dla rządu i większości, lecz 
dla całego w ogóle kraju. „Dlatego też wła- 
śnie, ciągnie zacięty oponent dalej, proszę 
większość, by dobrze zastanowiła się nad 
wszystkiem, zwłaszcza, że zastosowanie gwał- 
tu przyniosłoby znaczną ujmę powadze Ko- 
rony. Jako szczerze oddany hasłom r. 1867 
z pewnością nie pragnę dojścia do steru 
stronników hasełr. 1648. Ale użycie gwałtu. 
to byłaby gra w kostki i większość wszyst- 
ko mogłaby w grze tej stracić*. 

Niemniej wszakże kończy hr. Andrassy 


oświadczeniem, że i on nie miałby nie prze- ; 


ciwko temu, by kompromis pomiędzy rządem 
i opozycyą doszedł do skutku, byle tylko u- 
szanowano zasadę, których przestrzegania do- 
maga się niezkednie konstytneyonalizm. 


= 


Budapeszt. W sprawie akcyi prezy- 
denta Izby około przywrócenia normalnych 
stosunków parlamentarnych odbył prezes psr- 
tyi niezawisłości Justh wezoraj przed posie- 
dzeniem Sejmu szereg narad z wybitnymi 
politykami z opozycyi. 


Rada Państwa. 


Z Izby posłów. 


Na wczorajszem posiedzeniu Izby po- 
słów, po załatwieniu formalności wstępnych, 
przystąpiono do dalszej rozprawy droży- 
Znianej. 

Pp. Waber i Friedmann (niem. 
post.) uzasadniali swój wniosek drożyźniany 
o wezwanie Rządu, aby bez względu na Wę- 
gry, na własną rękę załatwił sprawę dowozu 
mięsa argentyńskiego, 

P. Budzynowski zauważył, że Izba 
zaskarbi sobie chwałę. jeśli poważnie zajmie 
się sprawą drożyzny. Parlamentowi 1 Rządo- 
wi nie wolno jednak poprzestać na polepsze- 
niu aprowizacyi ludności miejskiej, lecz mu- 
szą objąć swą akcyą także ludność wiejską. 
Mowca uskarżał się następnie na nieprzyja- 
zną względem Rusinów politykę Rządu w 
Galicyi. 

P. Jerzabek oświadczył, że wina 
drożyzny spada na socyalistów i strajki. 
Mowca ubolewał z powodu, że nie ukarano 
podżegaczy demonstracyi wiedeńskiej, lecz 
demonstrantów. 

P. Zenker oświadczył, że ruch prze- 
ciw drożyźnie bynajmniej nie jest ruchem 
wyłącznie robotniczym lub sogyalistycznym, 
lecz ogólnym. Mowca po polemice z wywo- 
dami bar. Gautscha, apelował do Rządu, by 


SYRENA. 


(Pierre Dax. L'orpheline © Auteuil). 


XII. 
Jałmużna szezeście przynosi. 


(Ciąg dalszy). 


Ksiądz Turbigo podał rękę Marmagnemu 

— Córka mego przyjaciela — dodał 
Dorien podniecony — milutka Pauletka. 

zona Doriena poszła przynieść krze- 
sło z drugiego pokoju. Marmagne nie usiadł. 

— Już ciebie pożegnamy, mój stary. 

— Jeżeli to moja obecność przyspiesza 
pańskie odejście — rzekł ksiądz — jestem 
w rozpaczy. 

— Usiądźże, usiądź — nalegał Dorien — 
Auteuil nie za górami. 

Marmagne poradził się wzrokieen Pau- 
letki. 

— Ojcze, nie trzeba, żeby ksiądz pro- 
boszcz myślał, że uciekamy z jego powodu. 

Usiedli. 

— Pan mieszka w Auteuil? 

— Tak, księża proboszezu. 

— Przy ulicy Mozarta — dopełniła 
Pauletka uprzejmie. 

— Ksiądz proboszcz zna zapewne tę 
dzielnicę, jeżeli jest rodem z Paryża. 

— Znam Auteuil — szepnął ksiądz. 

, — Ksiądz Turbigo zna wszystko I wszy- 
stkich — zapewnił Dorien. — Można mu 
mówić o wszystkiem i nie powiedzieć nie 
nowego. Biedni ludzie, zamożne rodziny, wszy- 
scy Są mą znani. 

— Jedni przychodzą z pomocą drugim, 
mój kochany. Sam jeden, nie wiele mógł- 
bym zdziałać. 
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uczynił wszystko, co jest w jego mocy, Ce- | 
ləm zwalczenie drożyzny. | 

P. Pantsch żądał zniesienia uła na 
paszę. Obniżenie taryf, zdaniem mowcy, nie 
wychodzi na korzyść konsumentów, lecz po- 
średników. Wkońcu mowea zaproponował 
szereg zarządzeń w interesie chłopów, 

Na tem obrady przerwasto. 

P. Biznkini zapytywał Rząd w spra- 
wie kolei dalmatyńskiej i domagał się, by w 
rokowaniach z Węgrami żądano przystąpie- 
nia do jej budowy, 

P. Lieberman uezynił wniosek w 
sprawie wydania ustawy o wywłaszczeniu na 
cele mieszkaniowe; oraz wniosek w sprawie 
wydania zakazu wywozu kartofli. 

P. Buzek uczynił wniosek w sprawie 
zarządzeń przeciwko drożyźnie mieszkań, a 
p. Breiter wniósł interpelacyę w sprawie 
obsadzenia posad urzędników skarbowych. 

Na tem posiedzenie zamknięto. Dziś 
dalsze obrady. 
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[skiego komisya dla spraw drożyźnianych i 
į poprawy bytu urzędników i służby państwo- 
wej ukonstytuowała się wybierając p. Ger- 
mana przewodniczącym, zastępcą p. Mata- 
kiewicza, sekrotarzem p. Stesłowicza. 

Na posiedzeniu koimisyi przeprowadzo- 
no dyskusgę ogólną. 


y MARKI ZOE A 


Wojna włosko-turecka. 


W Konstantynopoln przygotowują się 
ważne wypadki. Salonieki komitet miodotu- 
recki przenosi się do stolicy, a zamiarem je- 
go podobno jest dokonanie zamachu stanu. 
Młodoturcy pragna mianowicie ująć władzę 
w swe ręce, a to w tym celu, iżby zorgani- 
zować tem energiczniejszy wobea Włoch opór. 
Gdyby projekty ich doszły do skutku, było- 
by to dotkliwym ciosem dla wszystkich, któ- 
rzy roją © rychłem zakończeniu wojny. Wło- 
chy musiałyby się wówczas liczyć z tem, że 
Turcya bronić się bedzie do upadłego, do o- 
statniej kropli krwi. 

Wedle informacyj, jakie otrzymała wie- 
deńska Zeit w depeszy z Konstantynopola, 
komitet młodoturecki ukonstytuował się w 
rodzsj wydziału, któryby w danym razie za- 
stepi} rząd, gdyby przyszło do upadku gabi- 
netu Saida, a utworzenie nowego gabinetu 
okazało się niemożliwe. Izba natychmiast by- 
laby rozwiązana, a pier:yszem zarządzeniem 
tej młodotureckiej egzekutywy byłoby wy- 
dalenie Włochów i koniiskata mienia wło- 
skiego. 


Wiedeń. Wybrana z łona Koła po 
| 


Pošredniciwo mocarstw. 


Wien. Ally. Ziy. twierdzi, że nota Tur- 
cyi do mocarstw w sprawie akcyi pośredni- 
czącej jest trzymana w tak ogólnikowym cha- 
rakterze, że na razie niema właściwie pod- 
stawy do 4kcyi dyplomatycznej. Zdaje się, 
że rząd turecki pragnie przed decyzyą co do 
warunków odstąpienia Trypolidy Włochom, 
ustyszeć opinię parlamentu tureckiego, to też 
wśród takich okoliczności interwencya mo- 
carstw dopiero w późniejszem stadyum może 
przybrać formy konkretne. 

Przy tej sposobności stwierdza wspo- 
mniany organ, że wobec usilnych rad, wy- 
stosowanych pod adresem (Czarnogóry ze 
strony wszystkich mocarstw. a także ze 
strony Włoch, Czarnogóra zachowa ścisłą 
neutralność, Co do stanowiska Czarnogóry, 
jak wiadomo, panowała dotychczas poważna | 
wątpliwość. 

Trzecia informacya wspomnianego or- 
ganu odnosi się do powrotu na stanowisko 
ambasadora austro-węgierskiego w Berlinie 
Szoegyenyi-Ma:icha jeszeze przed upływem 
jego urlopu. Ten wcześniejszy powrót amba- 
sadora przypisać należy ukształtowaniu się 
kwestyi trypolitańskiej, które wymaga stałej 
i szczegółowej wymiany zdań pomiędzy Niem- 
cami a Austro-Węgiami. 

Ambasador Szoegyenyi - Marich odbył 
wczoraj kilkakrotne narady z hr. Aehrentha- 
lem i niemieckim ambasadorem w Wiedniu 
Tsehirschkym. 

W berlińskich kołach dyplomatycznych 
utrwala się coraz bardziej przekonanie, że 
akcya pośrednicząca mocarstw nie ma wiel- 
kich widoków powodzenia. 

Z Paryża wreszcie donoszą: W odpo- 
wiedzi na notę turecką oświadczył minister 
De Selves tureckiemu ambasadorowi, że Fran- 
cya życzy sobie ukończenia wojny i w tym 
celu wdroży kroki pośredniczące wraz z in- 
nemi mocarstwami. Koniecznym jednakże wa- 
rankiem tej akcyi byłaby zgoda Tureyi na 
włoską okupacye Trypolisu. Inne mocarstwa 
doradzają również Tureyi politykę rezy- 
gnacyi. 

W Konstantynopolu jednak rady te na- 
trafiają na zdecydowany opór. coraz bardziej 
bowiem wzmaga się tam nastrój wytrwania 
w obronie aż do ostateczności. 

W Trypolisie. 

Mossagygero donosi, że admirał Farra- 
velli wydał proklamacyę do ludności z do- 
niesieniem o okupacyi. Proklamacya zawia- 
damia dalej. że szkody, wyrządzone przy bom- 
bardowaniu, będą pokryte, pobór rekruta znie- 
siony, zaprowadzone będą nlepszenia gospo- 
darcze, wolność religii i przekonań będzie 
zagwarantowana, kobiety będą respektowane. 

Corriere della Sera tak przedstawia 
stan rzeczy w Trypolisie: Wojsko tureckie z0- 


stało rozproszone na cztery strony świata 
4.000 wojsku tureckiego znajduje się w od- 
ległości 5 podzin marszu od Trypolisu, 6 do 
4 tysięcy o 5 godziny dalej za niemi. Ko- 
mendant Mumir basza z szefem sztabu i ko- 
mendantem  artylecyig Kiamilem udali się 
nad granicę Tunisn, wnet jednak zmnienili 
kierunek i udali sie na poładnie, Turcy chcą 
się widocznie skoncentrować. Rekruci turec- 
cy podczas bombardowaniu zdjęli mundury i 
porzucili broń, oficerowie znikli. Marsz wojsk 
odbywa się wśród niekorzystnych warn- 
ków; zapasy Żywności starczą na 20 dni. 
Dostarczenie prowiantu jest bardzo trudne, 

Do Ag. Stefamiego donoszą z Trypoli- 
su pod datą 10 b. m: W nocy z 9 na 10 
b. m. koło godziny 1 min. 45 nad ranem 
zaatakowali Turcy straże włoskie w okopach 
Bomaliana. Po upływie pół godziny Turey 
się eofnęli, pozostawiając wielu zabitych i 
rannych. Ranny Turek wzięty do niewoli o- 
powiadał, że w ataku brały udział dwa od- 
działy piechoty i jeden konnicy. Obrońców 
okopu osłaniały ogniem dwa okręty włoskie. 
Żołnierze marynarki okazali w starciu wiele 
odwagi i zimnej krwi. Rekonesans o wscho- 
dzie słońca stwierdził, że na całym froncie 
niema nieprzyjaciela. 

Od kilku dni obiegały w Konstantyno- 
polu pogłoski, że dwa lub trzy okręty wło- 
skie zostały przed Trypolisem zatopione. Zk- 
dam na podstawie autentycznych informacyj 
stwierdza, że rzeczywiście 3 okręty wojenne 
włoskie z powodu ognia bateryi tureckiej 
zatonęły. 

Korespondent wojenny Corriere della 
Sera donosi z "Trypolisu, że oficerowie tu- 
reccy bardzo mało okazują entuzyazmu dla 
sprawy tureckiej. 


Różne wieści. 


Opinia publiczna w Konstantynopolu 
sprzeciwia się coraz to bardziej akeyi po- 
średniczącej mocarstw. „Komitet jedności i 
postępu* zajmuje wobec niej zdecydowanie 
oporne stanowisko, ztąd też i ewentualny 
wynik akeyi będzie niepomyślny. 

Kongres młodoturecki, którego obrady 
w Salonikach wczoraj zamknięto, wezwał 
swych pełnomocników w Konstantynopolu, 
by zmusili rząd do wydalenia Włochów z 
granie Turcji. 

Ag. Stefamiego donosi ze Skutari, że 
wszyscy Włosi tamtejsi otrzymali wezwanie 
na policyę, gdzie nie szczędząc gróźb o- 
świadczono im, że są tureckimi poddanymi 
i że w razie niewykonania wydanych im po- 
leceń stawieni zostaną przed sąd wojenny. 

Włoskie zakonnice w Virpasar otrzy- 
mały rozkaz zamknięcia obn swych instytu- 
tów i udania się do Czarnogóry. 

Londyńska Daily Graphie protestuje 
przeciwko temu, ażeby miejscowość Tobruk 


— Ach! księże proboszezu, ileż to bie- 
dom musiał ksiądz ulgę przynieść! 

— O tyle o ile mogłem, mój przyja- 
cielu, nie tyle ilebym chciał. Jest to nasz 
obowiązek, dobrze czynić. Dopiero wtedy 
czuję się zadowolony z mego dnia, skoro mi 
się udało ulżyć jakiej boleści. 

— I dużo ksiądz takich znajduje? — 
spytała Pauletka wzruszona. 

— Czy znajduję! och! tak, moje 'dzie- 


eko ! 

— U dołu i u góry drabiny społecznej, 
nieprawdaż, księże proboszczu? — dorzucił 
Dorien. — Swoją drogą, nie jestem gorszy 


od innych, ale gdy się widzi pięknych pań- 
stwa, bogaczy, którym niczego nie brakuje, 
człowiek czasami się unosi i buntuje na los. 


oczami Pauletki. 

— Obraz, który rozwijamy, za smutny 
dla twoich młodych lat, moje dziecko. 

— A jednak, bardzo mnie interesuje. 

— To dowodzi, że masz dobre serce. 

Pauletka spojrzała na Marmagnea z u- 
śmiechem. 

— Serce złote — potwierdziła żona 
Doriena. 

— (zy ksiądz proboszcz sądzi rzeczy- 
wiście, — mówiła dalej Pauletka — że lu- 
dzie bogaci, bardzo bogaci, mają zmartwie- 
nia ? 

— Tak, moje dziecko. Bywają boleści, 
których żaden majątek nie usunie, 

Pauletka potrząsnęła głową. Wątpiła. 

— Nie wierzysz mi, dziecko ? 

Wszyscy się uśmiechali, patrząc na ła- 
dną dziewczynę. 

— A więc, szczerze mówiąc, trochę w 
to watpię. 

Ksiądz Turbigo także się uśmiechnął. 

— Znasz więc, moje dziecko, osoby, 
które nigdy żadnych zmartwień nie doznały? 


rzekł ksiądz. — Ta młoda dziewczyna posiada 


widać szczęśliwą naturę. Pozwól jej pan wie- 
rzyć w szczęście. To właściwość jej wieku. 

— Mam lat dwadzieścia, księże probo- 
SZEZu. 

— To twoja wiosna, moje dziecko. Po- 
winnaś widzieć wszystko w różowych bar- 
wach. Oby to trwało długo, jak najdłużej! 

— Mam nadzieję, że u nas zawsze bę- 
dzie trwało. Zaręczam księdzu, że jesteśmy 
bardzo szczęśliwi. Żyjemy we dwoje. Ojciec 
niema żadnych trosk, Żadnych zmartwień, 
Nieprawdaż, ojczulku ? 

Oblicze Marmagnea się skrzywiło. Uśmiech 
jego był przymuszony. 

-— To prawda, że jesteśmy ludźmi bar- 
dzo skromnego pochodzenia i wiedziemy tryb 
życia bardzo spokojny — mówiła dałej Pau- 
letka. — Ojciec jest pensyonowanym agen- 
tem, a ja zajmuję się krawieetwem. 

W pracowni? 

— Umówiła się na cały rok do jednej 
zamożnej rodziny w Auteuil — wyjaśnił Mar- 
magne. 

— Ach! spokojniejsze masz życie nie 
biegając codziennie do innego domu. 

— Jeżeli ksiądz Turbigo zna wiele za- 
możnych domów, może miał sposobność wi- 
dywać czasami hrabiów d Antignae? — rze- 
kła Pauletka, 

Ksiądz ani drgnął. 

— Pracujesz u hrabiny d Antignac-Mey- 
mac? 

— Tak, księże proboszczu: d' Antignac- 
Meymac. 


Już od dawna? 
Od sześciu miesięcy. Ksiądz ich zna? 
Znam — odrzekł ksiądz wymija- 


jąco. 
A czy nie mówiłem! — zawołał Do- 
rien. 
— Otóż — mówiła dalej Pauletka cią- 
gnąc myśl swoją — jestem przekonana, że 
w tej rodzinie, u pani hrabiny d'Antignae- 
Meymac, nikt nie doznał nigdy zmartwień. 
Jest tam taki zbytek, jakiego nigdzie nie wi- 
działam. Te panie potrzebują tylko rozkazać, 
żeby ich usłuchano. Pani de Nieudan panuje 
jak królowa. Panna Lucyna przemiła, tak jej 
we wszystkiem dogadzają, jak żadnej innej 
młodej panience. Zmartwienia w tym wspa- 
niałym pałacu ?... och!... niel.. 


Ę : ZAD ÓÓ i Z 


Ksiądz odwrócił oczy. 

— Zkądże mogłyby się wziąć, pytam 
się! — zawołała piękną dziewczyną, w którą 
już od chwili ksiądz wpatrywał się dziwnie 
badawczo. 

Uśmiechnął się i szepnął: 

— Jaka to piękna rzecz, młodość! Ko- 
chane dziecko, pozostań na długo taką, jaką 
jesteś. f 
— To własnie i ja bardzo często jej 
powtarzam — rzekł Marmagne. 

Nastała krótka chwila milezenia, na- 
stępnie ksiądz zwrócił się do byłego agenta, 
pytając łagodnie: 

— Dziecko Paryża, nieprawdaż ? Pary- 
żanka ? 

Marmagne tak mało spodziewał się tego 
pytania, że przez chwilę nie odpowiadał. 

Już od chwili pewien niepokój: owła- 
dnał jego mózgiem. Nie dziwił się egzalta- 
cyi Doriena, z jaką wyrażał się o tym księdzu, 
pełnym ojeowskiej dobroci, którego surowe 
życie wypełnione było poświęceniem dla dru- 
gich. Czyż ta poufała życzliwość nie zmu- 
szała do szczerości, do wynurzeń? Czyż cała 
powierzchowność, sposób bycia księdza nie 
świadczyły o duszy głębokiej, zawsze spokoj- 
nej, której można powierzyć wszystkie taje- 
mnice ? Ohudość jego, czarne oczy, czoło, po 
za którem odgadywało się poważne myśli, 
czyż nie objawiały potęgi moralnej, wyra- 
żającej się pogodą rysów, słów i czynów? 

Ten człowiek obowiązku, bez ambicyi 
i dumy, imponował Marmagne więcej, niż 
którykolwiek z wyższych przełożonych w hie- 
rarchii. Zdawało mu się, że źrenice misty- 
cznej postaci czytają w nim wszystkie myśli. 

Trzeba było jednakże odpowiedzieć na 
pytanie księdza całkiem naturalne. 


Z gardłem zdławionem z niepewnym 
wzrokiem, były agent 13 wykrztusił: 

— Tak. 

— Tak, tak, księże proboszczu — po- 
twierdziła natychmiast Pauletka — Paryżan- 
ka z ulicy Mozarta, urodzona temu lat dwa- 
dzieścia.... przy ulicy... mniejsza o to... 
w każdym razie Paryżanka. 


(Ciąg dalszy nastąpi), 


na wybrzeżu Barki miała zostać przemienio- | 
na na przystań wojenną włoską. Daily Gra- | 
phie przypomina, że rząd angielski z okazyi | 
zajęcia Marokka przez Francyę i Hiszpanię 
wyraźnie zastrzegł się przeciw fortyfikowa- 
niu któregokolwiek z portów Marokka, gdyż 
to zmniejszyłoby znaczenie Gibraltaru. For- 
tyfikacya Tobruka zroniejszyłaby w znacz- 
nym stopniu znaczenie Malty i byłaby nie- 
bezpieczną dla egipskich interesów Anglii, 
oraz Suezu. 


KRONIK 


Lwów, 12 października. 


Kalendarz, 
Piątek (18 października) : 
Kdwarda. — Ziemisława. — Hrehorya Weł. 
Wschód słońca o godzinie 5'48 rano, za- 
chód słońca o godzinie 488 po południu 


— Przyboczna Rada pracy. P. Kie- 
rownik Ministerstwa handlu zamianował we- 
dług $ 5 Najwyżej zatwierdzonego statutu 
Urzędu statystycznego pracy w Ministerstwie 
handlu członkami stałej przybocznej Rady pra- 
cy, względnie zastępcami członków tej Rady: 
w grupie przedsiębiorców: dr. Hen- 
ryka Kolischera, posła do Rady państwa 
i na Sejm krajowy, radcę komercyalnego, fa- 
brykanta papieru i właściciela dóbr w Czerla- 
nach czlonkiem, a Jana bar. Gótz-Oko- 
cimskiego, posła do Rady państwa i na 
Sejm krajowy i właściciela browaru w Okoci- 
miu, zastępcą członka; w grupie robotni- 
ków: Józefa Hudeca, posła do Rady państwa, 
dyrektora miejskiej Kasy chorych we Lwowie: 
celem zawodowego współdziałania 
w pracach Rady przybocznej: dr. Jó- 
zefa Buzka, posła do Rady państwa, zwy- 
czajnego profesora Uniwersytetu we Lwowie. 

— Z Rady szkelnej krajowej. Wsku- 
tek ciągłego wzrostu czynności dawała się od- 
dawna już czuć potrzeba powiększenia liezby 
pomocniczych referentów w Radzie szkolnej 
krajowej z pośród sił pedagogicznych. 

Obecnie stało się tej potrzebie zadość 
przez to, że za zezwoleniem ministeryalnem do- 
tychczasowa liczba tych referentów stałych, 
(pomijając przygodne posługiwanie się pomocą 
nauczycieli gimnazyalnych i ludowych) została 
stale podwojona. Mianowicie dr. Maryan Rei- 
ter. profesor VT. gimnazynm we Lwowie, który 
dotad pracował w Sekcyi II. (dla szkół śre- 
dnich), przydzielony został do Sekcyi I. (dla 
szkół ludowych i sewminaryów nauczycielskich), 
do której biur powołano nadto nauczyciela szko- 
ły ćwiczeń seminaryum nauczycielskiego w Tar- 
nowie, Kazimierza Kwiecińskiego. 

| ._W miejsce dr. Reitera powołano do Sek- 
cyi IL. prof. Władysława Żłobiekiego z gimna- 
zyum św. Anny w Krakowie. 

W ten sposób doznali pewnej ulgi w pra- 
cy przeciążeni inspektorowie szkolni krajowi z 
Sekcyi I. i przydano tu do pomocy przy zała- 
twianiu ciągle się mnożących spraw dydakty- 
cznych i pedagogicznych z zakresu szkół ludo- 
wych i seminaryów referentów, należących do 
zawodu nauczycielskiego. 

Zwiększoną pieczę nad rozwojem naszego 
szkolnictwa w tym kierunku ma też na oku 
łączący się z temi zmianami zamiar wydawa- 
nia dodatku pedagogicznego do Dziennika 
Urzędowego Tady szkolnej krajowej, który 
duwałby możność szerszym sferom nauczycieli, 
szczególnie ludowych, próbowania swych sił 
na polu pracy literackiej. zwłaszcza w zakresie 
pedagogii i metodyki. 

Stwierdzono, że jn} wśród referatów na- 
uczycielskich, wygłaszanych corocznie w czasie 
konferencyj okręgowych, znajdują się prace, 
godne ogłoszenia, co dotąd nie byłe możliwe 
dla braku odpowiedniego organu, względnie 
funduszów. Wobec trudności zdobycia ich nà 
ten cel zkądinąd, Rada szkolna krajowa zdołała 
nzyskać przy odnowieniu kentraktu o wydawa- 
nie książek szkoluych z Zakładem im. Ossoliń- 
skich, że Zakład ten zobowiązał się do pokry- 
wania wydatku i do wykonania druku tego pe- 
dagagicznego wydawnictwa. Powołanie takiego 
organu, uzupełniającego dzisiaj istniejące cza- 
Sopisiia w znacznej części zawodowym intere- 
som poświęcone i zachęcającego nauczycieli do 
działalności literackiej dla dobra młodzieży 
szkolnej, będzie niewatpliwie nowością, pażą- 
daną i pożyteczną. 

Pierwszy dodatek ma pojawić się z po- 
«zatkiem r. 1912, a bliższe szczegóły w tym 
względzie ogłosi Deiennik urzędowy Rady 
szkolnej krajowej. 

— Kurs abituryentów w Akademii 
handlowej. Dyrekcys Akademii handlowej o- 
głasza, że za zezwoleniem Ministerstwa wy- 
znań i oświaty zostanie otwarty równoległy 
oddział popołudniowy kursu abiturentów w 
Akademii handlowej. Wpisy na ten oddział od- 
będą się od 12— 15 b. m. włącznie od godziny 
10 — 11 rano w kaneclaryi dyrekcyi. Wykłady 
rozpoczną się 16 b. m. 

— Posiedzenie sekcji zachęty do ba- 
dań fizyograficznych Tow. polskich przy- 
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gicznej Uniwersytetu. 

— W sprawie uwolnienia od nauki 
szkolnej w ezasie pilnych robót połnych 
wydała Rada szkolna krajowa do wszystkich 
Rad szkolnych okręgowych z wyjątkiem wiej. 
skich we Lwowie i w Krakowie następującej 
treści okólnik: Z powodu niepomyślnych wa- 
runków, towarzyszących w roku bieżącym zbio- 
rom w niektórych okolicach kraju, w szczegól- 
ności podczas obecnych robót ekoło kopania 
ziemniaków, Rada szkolna krajowa przypomina 
postanowienie $ 56 nowego regulaminu dla szkół 
ludowych, dające Radom szkolnym okręgowym 
prawo podzielenia feryj głównych w poszeze- 
gólnych szkołach ludowych, przedewszystkiem 
po wsiach, na części w ciągu roku szkolnego. 

W wyjatkowych przypadkach, 1aianowi- 
cie, jeżeliby taka część feryj miała przypaść na 
czas pilnych robót polnych n. p. zkioru ziemia- 
ków, a termin nie dał się z góry oznaczyć, 
wolno Radzie szkolnej okręgowej wydać tylko 
ogólne zarządzenie o trwaniu feryj, a pozosta- 
wić Radzie szkolnej miejscowej w tym razie 
decyżyę eo do zakończenia nauki. 

Rada szkolna okręgowa rozważy bez- 
zwłocznie, czy i oile w okręgu tamtejszym wy- 
padłoby korzystać z przytoczonego przepisu, a 
ewentualnie wyda natychmiast odpowiednie za- 
rządzenia. 

Zauważa się, że wskutek tego normalny 
czas trwania feryj głównych nie może być prze- 
kroczony, ża zatem w szkołach dla którychby 
wspomniane zarządzenie wydano, ferye główne 
musiałyby być odpowiednio skrócone. 
Otwarcie kursu abituryentów To 
warzystwa Szkoły handlowej odbyło się dnia 
4 b. m., o godz. 4 po południu w obecności 
licznych członków kuratoryum Szkoły. Po kró- 
tkiej przemowie powitalnej dyrektora dr. Zaga- 
jewskiego wygłosił wykład inauguracyjny „O 
wpływie państwa na handel* prof. Uniw. dr. 
Aleksander Doliński. — Na kurs zapisało się 
50 słuchaczów i słuchaczek. 

— Komitet budowy kościoła Św. 
Ktżbicty we Lwowie ogłosił konkurs dla 
architektów malarzy i rzeźbiarzy polskich na 
projekt dwóch ołtarzy bocznych w tymże ko- 
ściele. Termin nadsyłania prac naznaczo na 1 
grudnia 1911 r. do godziny dwunastej w po- 
łudnie, a projekt odesłać należy do kancelaryi 
rzym. kat. konsystorza we Lwowie. Pierwsza 
nagroda wynosi 400 koron, druga 200 koron. 
Warunki konkursu, jakoteż plan kościoła z ozna- 
czonem miejscem dla ołtarzy, można otrzymać 
w „Kierownictwie budowy kościoła św. Blżbie- 
ty“ we Lwowie ul. Leona Sapiehy 101 (archi- 
tekt Jan Noworyta). 

— Pierwsze walne zgromadzenie To- 
warzystwa nauczycieli szkół przemysłowych u- 
zupełniających i zawodowych uzupełniających 
w Galieyi odbędzie się w piątek dnia 20 b. m., 
o godzinie 10 przed południem w sali Towa- 
rzystwa demokratycznego w Krakowie. 

= Wiec oświatowy. Staraniem Akad. 
Koła 'lowarz. Szkoły ludowej odbędzie się 
w sobotę, 14 b. m. o godz. 7 wieczorem w sali 
ratuszowej wiec oświatowy, na którym referaty 
wygłoszą: dr. Ernest Adam: „O Tow. Szkoły 
ludowej“ i poseł Jan Zamorski: „Udział mło- 
dzieży w pracy oświatowej“. Wstęp za zapro- 
szeniami. Zaproszenia wydaje zarząd akad. Koła 
T.S. L. w swym lokalu (Dom akademicki, ul. 
Senatorska l. 1), codziennie od godz. 6 —8 wie- 
czorem i zarządy organizacyj narodowych. 

— P. Marya Białecka, artystka ma- 
larka, po powrocie swym rozpoczyna kurs ry- 
sauku i malarstwa (przeważnie dział portreto- 
wy) w mięszkaniu swem przy ul. Kaleczej 1. 6. 

— P.Adolf Nowaczyński, antor przy- 
szłej premiery w naszym Teatrze p. t. „Cyga- 
nerya warszawska”, bawi we Lwowie. 

— Adam Didur i Ada Nekar jutro, 
w piątek, występują w koncercie Koła literacko- 
artystycznego (pasaż Mikolascha). Nieznaczną 
liczbę biletów na ten koncert ma jeszcze do 
wydania sekretaryat „Koła“. 

— Na konkurs winietowy dia Teatru 
maryonetek do nadsyłanych projektów winiet 
dołączyć należy kopertę z godłem, a wewnątrz 
z nazwiskiem autora. Wszelkich bliższych in- 
formacyj zasięgnąć można listowuie pod adre- 
sem: Jan Pietrzyeki, Lwów, ulica Zybltkie- 
wicza 25. 

Winiety Z pełnymi podpisami autorów 
będą z konkursu wyłączone. 

— Igrzyska polskie zaczęły się już 
właściwie we wtorek, w tym bowiem dniu za- 
ozęły się już zawody footballowe, których. z po- 
wodu 9 zgłoszeń odbyć się musi spora ilość. 

Ze względu, że według pierwotuego pro- 
gramu miały się odbywać po dwa matche, na 
matchowem boisku, musiałyby się drugie ma- 
tehe kończyć w nocy, postanowiono przeto na pó: 
siedzeniu delegatów rozgrywać po dwa matehe 
równocześnie, jeden na boisku matchowem, dru- 
gi zaś na pobliskiem zwyczajnem, a wybór bo- 
iska postanowiono rozstrzygnąć losowaniem 
Początek o godz. 3 po południn. 

Na pierwsze trzy dni dało losowanie na- 
stępujące wyniki: wtorek: boisko matchowe 
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I. — Lechia (s. Polaziewież), boisko ub. Pogoń 
J. — Litwa (s. Dudryk Long.). 

Dalsze matche zostana wnet ogłoszone. 

W sobotę odbędzie się po południ Trój- 
skok z rozbiegiem, Bieg rozstawny 1600'm,, 
i chód 20.000 m., a wieczorem turniej szerrnier- 
czy. Turniej odbędzie się w Pałacu sportowym 
o godz, 8 wieczorem a do jury zaproszeni 70- 
stali: pp. Leonard Stahl wiceprezydent m. 
Lwowa, inż. Karol Richtman, inż. Michał 
Szczepanowski, Konrad Winkler, dyplom. fecht- 
mistrz z Krakowa, Włodzimierz Mańkowski, Jó- 
zef Sielawa, Julian Szemelowski dypl. nauczy- 
ciel szermierki w Svkole-Macierzy, 

Rozkład ćwiczeń będzie wastępnjący, że 
rano odbędą się w sali Sokoła-Macierzy (ul. 
Sokoła 7 UL. p.) „assauts eliminacyjne" i część 
„kwalifikacyjnych, wieczorem zaś w pałacu spor- 
towym dalsze „assauts kwalifikacyjne" i „poule 
rozstrzygające". Turniej zakończy „akademia“. 

Wstęp za zaproszeniami, po które, o ile 
nie zostały przesłane pocztą, należy się zgła- 
szać w Sekretaryacie T. Z. R. przy ul. Lin- 
dego 5, godz. 3 — 5 po południu. 

— Spisy wyborców uprawnionych do 
uzupełniającego wyboru członków i zastępców 
członków komisyi szacunkowej podatku osobi- 
sto-dochodowego dla okręgu szacunkowego „mia- 
sto Lwów* za lat 1912—1915, wyłożone będą 
do publicznego przejrzenia w oddziale rachun- 
kowym e. k. Administracyi podatków we Lwo- 
wie (pl. Głowy 1. 1 na II. piętrze) od godz. 
9—1 w czasie od 11 do 18 listopada *. r. 
włącznie, Ewentualne zażalenia przeciw niewla- 
ściwemu zaliczeniu kontrybuentów do pojedyn- 
czych ciał wyborczych wnosić należy w prze- 
ciągu wyż wymienionego terminu osmiodniowe- 
go prekluzywnego na ręce Administracyi poda- 
tków. Zażalenia te nie wstrzymują jednak dal- 
szych czynności urzędowych, a w szczególności 
odbycia ważnych wyborów. Prawo przejrzenia 
wzmiankowanych spisów przysługuje tylko oso- 
bom do uiszczania podatku osobisto-dochodowe- 
go w okręgu szacunkowym „Lwów-miasto“ o- 
bowiązanym i należycie legitymowanym. Wygo- 
towanie odpisów i wyciągów nie jest dozwolo- 
ne, a ewentualne nadużycia będą po myśli $ 246 
powoł, ustawy ukarane. 

— Wiec służby poeztowej i telegra- 
fiecznej, zwołany przez lwowską grupę pań- 
stwowego stowarzyszenia słnżby poczt. i telegr., 
odbędzie się w sobotę dnia 14 b. m., o godzi- 
nie 4 po południu w sali „Domu Narodnego*, 
przy ul. Teatralnej. 

— Związek teatrów i chórów wło- 
Śściańskich, który od kilku jat krzewi wśród 
szerokich warstw ludowych ideę teatrów wło- 
ściańskieh przez organizowanie przedstawień, 
wydawanie Poradnika teatrów i chórów wło- 
ściańsiiich i Biblioteki teatrów włościańskich, 
rozszerzył w ostatnich czasach zakres swego 
działania przez stworzenie „komisyi literacko- 
artystycznej“. Cele i zadania tej komisyi są 
w streszczenin następujące: a) krytyka i stała 
ocena dawniejszych i nowych utworów drama- 
tycznych ludowych; e) przygotowanie kryty- 
cznej bibliografii polskiej literatury dramaty- 
cznej ludowej; c) zamawianie sztuk ludowych 
u autorów; d) dążenie do wskrzeszenia konkur- 
sów dramatycznych Wydziału krajowego; e) 
przystosowywanie odpowiednich utworów lite- 
ratury dramatycznej nieludowej do potrzeb te- 
atru ludowego; f) kontynuowanie o ile możno- 
ści dawnego stylu staropolskiego teatru ludo- 
wego; g) przyswajanie odpowiednich dla nas 
obcych utworów dramatycznych; h) zaznajamia- 
nie szerszej publiczności z działalnością Związku 
przez prasę i oddziaływanie na pokrewne To- 
warzystwą. 

Pierwsze posiedzenie komisyi po ukon- 
stytuowanin się jej odbyło się dnia 7 b. m. 
pod przewodnictwem pani Bruchnalskiej. Ze- 
brani uchwalili między innemi oddać redakcyę 
Poradnika ściślejszemu komitetowi, w skład 
którego zaproszono prof. dr. Bruchnalskiego, 
p. Bołesławicza i dra Mączewskiego. Komite- 
towi redakcyjnemu polecona, by na jednem 
z najbliższyeli posiedzeń komisyi przedstawił 
plan reformy Poradnika, który ma odtąd słu- 
żyć nietylko celom popułaryzatorskim, ale i po- 
dawać przyczynki do dziejów teatru w Polsce. 
Nadto powołano do życia komisyę prasową, 
której zadaniem będzie publiczne zdawanie 
sprawy z działalności Związku. 

— Nabożeństwo żałobne za spokój 
duszy Ś. p. Filipa Zaleskiego odbyło się onegdaj 
w Lutowiskach. Nabożeństwo odprawił ks. Hu- 
ciński. 

— Strajk robotników introligator- 
skich, trwajacy od ośmiu prawie tygodni, za- 
kończył się ugodą zawartą między niajstrami a 
robotnikami. Po długich pertraktacyach, maj- 
strowie zgodzili się na częściowe przyjęcie wa- 
ruuków, postawionych przez robotników. 

Ustalono mianowicie taryfę płac wedle 
lat pracy zawodowej, a czas pracy eznaczono 
na 9 godziu 15 min. dziennie. Ugodę zawarto 
na trzy lata z obopólnem trzymiesięcznem wy- 
powiedzeniem. W razie niewypowiedzenia tejże, 
umowa przedłuża się na jeden rok. 

W konsekwencyi przyjęcia tej umowy za- 
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żyzny, podrożenia materyału surowego i wyso- 
kiego stosunkowo podwyższenia płac robotni- 
kom, dzisiejsze ceny za roboty muszą uledz zmia- 
nie. W obec tego uchwalono w jak najkrótszym 
czasie wypracować szczegółowy cennik robót 
introligatorskich, który obowiązywałby wszystkie 
pracownie. Zanim zaś ta praca zostanie ukoń- 
czona, postancwiono Obecnie podwyższyć wszy- 
stkie dotychczesowe ceny robót o 300. Uchwała 
ta podana zostanie do wiadomości wszystkich 
instytucyj rządowych, autonomicznych, banków 
it p, a z dniem dzisiejszym obowiązuje 
wszystkich majstrów introligatorskich. 

ZA Zgubiono: złotą bransoletkę; żółty 
pulares z kwota 11 kor. 60 hal. i £ kartkami 
leteryjnemi. 

A Fmaleziomo: w wozach miejskiej ko- 
lei elektrycznej dwie książki; pnlares, zawiera- 
jący 1 kor. 69 hal. 

A Umysłowo chorego Hryńka Wytry- 
kusza, który awanturował się wczoraj w ulicy 
Piotra Skargi, oddała policya w opiekę komi- 
saryatowi II. dzielnicy. 

A Zbłąkany chłopiec. Trzyletni syn 
Wiktoryi Bobrowej, dozorczyni realności przy 
ul. Bogusławskiego 1. 8, wyszedłszy onegdaj 
po południu z mieszkania, znikł bez śladu. 

A Znaczna kradzież. Z mieszkania 
kupca Pejsacha Grubera prry ul, Kazimierzow- 
skiej l. 17 skradzióno wczoraj 6000 kor. w 
banknotach 20-koronowych. 

A Nagłe zasłabnięcie. W Rynku za- 
chorowała wczoraj nagle Józefa Rogalska i bez- 
przytomna upadła na chodnik. Pogotowie To- 
warzystwa ratunkowego odwiozło ją do szpi- 
tała powszechnego. 

ZA Kronika policyjna. Ze sklepu firmy 
Bruno Sass i Sp. przy placu Halickim skra- 
dziono wczoraj pudełko, zawierające sztuczne 
zęby, wartości kilkuset koron. 

Do mieszkania p. Filipa Thuna przy ul. 
Kurkowej 1. 7 włamał się wczoraj złodziej i 
skradł dwa złote zegarki ze złotymi łańcuszka- 
mi oraz 6 kubków srebrnych, wartości 800 
koron. 

Z mieszkania właścicielki piekarni Sary 
Pinkasowej przy ul. Furmańskiej 1. 6 skradziono 
100 kor. w gotówce, 

+ Zmarli: w osiatnich dniach, we Lwo- 
wie, Zenobia Tyssonowa, wdowa po kapitanie, 
w 61 r. życia; 

w Samborze, Józef Kulczycki, radca sądu 
krajowego wyższego, w 62 r. życia; 

w Krakowie, Aleksander Pankowski, ad- 
junkt tamtejszego magistratu, w 39 r. życia; 

w Monachium, prof. August Holnberg, 
znany bawarski portrecista i nalarz rodzajowy, 
dyrektor nowej Pinakoteki, w 67 r. życia. 

— Strajk ezeladników krawieckich 
wybuchł onegdaj we wszystkich pracowniach 
krawieckich w Czerniowcach. Strajkujący żą- 
dają skrócenia czasu praey do 10 godzin i pod- 
wyższenia płacy o 40 pre. 

— Cholera na Węgrzech. Departament 
sanitarny węgierskiego ministerstwa spraw we- 
wnętrznych donosi o kilku nowych wypadkach 
cholery w kilku komitatach. 


Notatki literacko-artystyczie. 


Repertuar teatru miejskiego 

we Lwowie. 

We czwartek, 12 października, po raz 
pierwszy, (nowość), „Borys Godunow*, opera 
w 4 aktach (5 odsłonach) z prologiem, słowa 
podług Puszkina i Karamsina, muzyka M. Mu- 
sorgskiego. Gościnny występ Adama Didura w 
partyi tytułowej. Abonament nr. 5 

W, piątek, 18 października, po raz pierw- 
szy, (wznowienie), czwarte przedstawienie z cy- 
klu polskich utworów scenicznych, „Spaziny 
modne“, komedya w 8 aktach Wojciecha Bo- 
gusławskiego. 

W sobotę, 14 października, o godz. pół 
do Æ po południu, dla młodzieży szkolnej, 
„Fircyk w zalotach“, komedya w 3 aktach Fr. 
Zabłockiego; z J. Nowackim w roli tytułowej. 
Rozpoeznie; Posiedzenie czwartkowe króla Sta- 
nisława Augusta. 

W sobotę, 15 październia, o godz. pół 
do 8 wieczorem, po ra drugi, „Borys Godu- 
now“, opera w 4 aktach (5 odsłonach) z pro- 
logiem, słowa podług Puszkina i Karamsina, 
muzyka M. Musorgskiego. Gościnny występ A. 
Didura w partyi tytułowej. 


Repertuar symfonicznej orkiestry wło- 
ściańskiej z Królestwa Polskiego. 


Tarnopol dnia 12, 18 i 14 b. m. w sali 
„Sokoła“: Trzy koncerty popul.-symfoniczne. 

Złoczów dnia 15, 16 i 17 b. m. w sali 
„Sokoła“: Trzy koncerty popul.-symfoniczne. 

Brody dnia 18 i 19 b, m. w sali „So- 
koła“: Dwa koncerty popul.-symfoniczne. 

Koncerty nastepne odbędą się w Żółkwi, 
Rawie Ruskiej it. d. Dnie szczegółowe podamy 
niebawem, Wszystkimi koncertami dyrygują 
pp. Karol i Stanisław Namysłowscy, 


Inauguracya 


nowego roku szkolnego na Uni- 
wersytecie. 


Lwów, 12 października. 

Otwarcie nowego roku szkolnego na 
Uniwersytecie lwowskim rozpoczęło się dziś 
uroczystem nabożeństwem w kościele św. 
Mikołaja o godzinie 9 rano. Nabożeństwo 
odprawił ks. Biskup Bandurski w otoczeniu 
kleru. Kościół zapełniły tłumy publiczności. 

O godzinie 10 udali się uczestnicy i za- 
proszeni goście do auli Uniwersytetu, p:zy- 
strojonej dywanami i kwiatami. 

W krzesłach na podyum zajęło miejsca 
grono profesorów w togach, na pierwszym 
miejseu Prorektor ks. dr. Jaszowski. Przy 
purpurą obitej katedrze honorowej zasiadł 
nowy Rektor J. M. prof. dr. Ludwik Finkel. 

W gronie profesorskiem zauważyliśmy 
Ich Ekscel. Leona hr. Pinińskiego i dr. Sta- 
nisława Głąbińskiego w togach. 

W fotelach dla gości zasiedli: Ich 
Ekscel. Najprzew. ks. Arcybiskupi Bilczewski 
i Teodorowicz, następnie ks. Biskup Ban- 
durski. Dalej w zastępstwie JE. P. Marszałka 
krajowego dr. Tadeusz Pilat, Prezydent wyż- 
szego sądu krajowego JE. dr. Tehorznicki, 
P. Wiceprezydent Rady szkolnej krajowej 
dr. Ignacy Dembowski, Wiceprezydent wyż- 
szego sądu krajowego Przyłuski, zastępca pro- 
kuratora skarbu radca Dworu dr. Turek-Nie- 
wiadomski, Rektor Politechniki Fiedler, re- 
prezentanci Akademii weterynaryi i Akade- 
wii rolniczej w Dublanach i i, oraz liczne 
grono pań. 

Pierwszy zabrał głos J. M. Rektor dr. 
Ludwik Finkel i przemówił w te słowa: 

Zaufaniem Szanownych Kolegów powo- 
łany na urząd rektorski, zagajam nowy rok 
akademicki starym, uświęeonym już tradycyą 
zwyczajem. | | 

Naprzód witam serdecznie dostojnych 
gości, którzy raczyli przybyć na naszą inau- 
guracyę. Tem swojem łaskawem uczestni- 
etwem w uroczystości stwierdzają ścisły i 
żywy związek, łączący społeczeństwo z Uni- 
wersytetem, a także przywiązanie do naszej 
Wszechnicy i wspólną z nami świadomość 
jej doniosłych zadań — za co poczuwamy się 
do szczerej wdzięczności i składamy wyrazy 
gorącego podziękowania. 

Z kolei podaję sprawozdanie za rok 
ubiegły, sprawozdanie, które da się zamknąć 
w niewielu szczegó'ach i cyfrach. 

Grono nauczycieiskie powiększyło się 
w roku zeszłym o trzech nowych członków, 
ubył tylko jeden — tak, że obeenie liczy 
ogółem 158 osób. | 

Na Wydziale teologicznym zimarł dnia 
12 maja ks. Jan Żukowski, profesor zwyczaj- 
ny dogmatyki specyalnej, kapłan cichy, od- 
dany Bogu, Kościołowi i nauce: zgasł przed- 
wcześnie, żegnany z serdecznym żalem przez 
Kolegów, pochowany w mieście swem ro- 
dzinnem, w Czerniowcach. 

Na Wydziale prawa i nauk politycznych 
zaszła wprawdzie doniosła ale, jak mamy na- 
dzieję, tylko krótkotrwała zmiaaa. W stycz- 
niu r. b. ustąpił profesor Stanisław Głąbiń- 
ski, powołany do Rady Korony, pomnażając 
chlubnie zastęp profesorów naszego Uniwer- 
sytetu, którzy najwyższe w Państwie dzierży li 
stanowiska, Jakkolwiek kilkoletni porzednio 
Prezes Koła polskiego, mąż stanu, zajęty 
wielu sprawami krajowemi i palistwoweini, 
nie zrywał nigdy związku z Uniwersytetem: 
nietylko gorący i czujny orędownik onego na 
tamtej szerokiej arenie, lecz onegdajszy Rektor, 
w chwili objęcia Ministerstwa kolejowego pro- 
rektor naszej Wszechnicy. Gdy w danych 
stosunkach politycznych czuł się zniewolonym 
złożyć tekę ministeryalną, Wydział prawa 
nie zaniedbał niczego, aby rychło odzykać 
dla Uniwersytetu znakomitego profesora, JE. 
Stanisława Głąbińskiego. 

Na Wydziale lekarskim zostali zamia- 
nowani: zwyczajnyim profesorem  hygieny 
nadzw. prof, dr. Paweł Kuczera; 

nadzw; czajnymi profesorami: tytularni 
profesorowie dr. Roman Rencki szczegółowej 
patologii 1 terapii chorób wewnętrznych i dr. 
Maksymilian Herman chirurgii; 

tytuł i charakter profesora zwyczajnego 
otrzymał dr. Jan Raczyński prof, nadzw. pe- 
dyatryi; i 

tytuł zaś profesora nadzwyczajnego dr. 
Juliusz Marischler, docent prywatny medycy- 
ny wewnętrznej. 

Veniam docendi uzyskali: 
Stanisław Hornowski z anatomii 
cznej, dr. Wiktor Reis z okulistyki, 

Na Wydziale filozoficznym kronika osta- 
tniego roku zapisze przedewszystkieim ważny 
fakt pierwszych na naszym Uniwersytecie 
wykładów etnologii, po utworzeniu pierwszej 
samodzielnej katedry tej umiejętności w Uni- 
wersytetach austryackich. Za rychłe jej wyje- 
dnanie nałeży się szczególna wdzięczność pa- 
nu Szefowi sekcyj, byłemu Koledze naszemu, 
JE. Ludwikowi Ówiklińskiemu, którego ży- 
ezliwej pieczołowitości o dobro naszej Wsze- 
chnicy zawdzięczamy również utworzenie nad- 
zwyczajnej katedry lingwistyki porównawczej. 


dr. 
patologi- 
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' jeszcze na wrzesień r. 
mniane z tego miejsca. 

W roku ostatnim został odznaczony ty- 
tułem i charakterem radcy Dworu profesor 
dr, Bronisław Dembiński; 

zwyczajnymi profesorami zostali nad- 
zwyczajni: dr. Eugeniusz Romer geografii i 
dr. Tadeusz Sinko fitołogii klasycznej, wska- 
tek czego powstała trzecia zwyczajna katedra 
tej dyscypliny. 

Tytuł profesora nadzwyczajnego ze sta- 
łą remuneracyą otrzymał docent filozofii dr. 
Jan Łukasiewicz, 

Zywimy też niepłonną nadzieję, że pięć 
ordynaryatów, wniesionych już do Minister- 
stwa, doczeka się rychłego, pomyślnego za- 
łatwienia, 

Z zadowoleniem wkońcu zaznaczam, że 
na wniosek Senatu akademiekiego Minister- 
stwo oświaty utworzyło w listopadzie r. 
1910 w miejsce posady sekretarza Uniwer- 
sjtetu posadę dyrektora kancelaryi uniwer- 
syteckiej, którym zamianowało dr. Jana Jor- 
dana, dotychczasowego sekretarza. 
| Takie były zmiany osobiste w naszym 
Uniwersytecie. 

Liczba słuchaczy wynosiła w półroczu 
zimowem 4911 (w tem słuchaczek 472), w le- 
tniem 4595 (słuchaczek 407). Uniwersytet 
nasz zachował swoje od niedawna zdobyte 
stanowisko drugiego liczebnie Zakładu w 
Państwie. 

Właściwą produkcyą Uniwersytetów są, 
jak wiadomo, przedewszystkiem wyniki ba- 
dań naukowych, dokonanych przez ich człon- 
ków, profesorów czy słuchaczy, a dalej żywi 
ludzie, oddawani rok rocznie społeczeństwu, 
ludzie przysposobieni do pracy umiejętnej lub 
też do służenia w. rozlicznych zawodach pu- 
blicznych.j 

Niepodobna chociażby tylko wymienić 
tytułów dzieł i rozpraw, ogłoszonych przez 
członków Uniwersytetu bibliografię ich 
zamieści drukująca się jnź „Kronika Uniwer- 
sytecka*, która niebawem ukaże się, a obej- 
mie treścią ostatnich lat 12, godzi się je- 
dnak wspomnieć o kilku przedsięwzięciach 
zbiorowych, które są zawsze zarazem fakta- 
mi społecznymi. I tak, staraniem wydziału 
prawa i nauk politycznych wyszła „Księga 
pamiątkowa, wydana w setną rocznicę ogło- 
szenia kodeksu cywilnego“, dzięki czemu nau- 
ka polska wzięła też udział w jubileuszu epo- 
kowego dzieła prawodawczego. Dokoła opra- 
cowania „Stulecia Gazety Lwowskiej“ skupił 
profesor Wilhelm Bruchnalski niektóre siły 
unieersyteck'e. Kiedy od lat już wielu ruch 
naukowy w dziedzinie umiejętności przyro- 
dniezych, historyi i historyi literatury znaj- 
duje wyraz w organach Towarzystw, które 
wyszły z tego Uniwersytetu i są z nim po 
dziś dzień związane, od początku roku bieżą- 
cego „Ruch filozoficzny" zogniskował się do- 
koła Towarzystwa filozoficznego. 

Z chlubą też mogę wspomnieć fakt, że 
na tegoroczne uroczystem posiedzeniu Aku- 
demii Umiejętności w Krakowie zaznaczyły 
się nazwiska trzech członków naszego grona: 
odczyt wygłosił prof. Maryan Smoluchowski; 
ezłonkiem Akademii na wydziale filozoficzno- 
historycznym został prof. Kazimierz Twar- 
dowski, a nagrodę iiw. Barczewskiego za naj- 
lepsze dzielo historyczne otrzymał profe- 
sor Jan Bołoz-Antoniewicz za monografię o 
Grottgerze. 

A skoro już mowa o odznaczeniach, nie 
można pominąć owacyj, które wywołali u- 
czniowie — owacyj najmilszych bezprzecznie 
dia nauczycieli. Niektóre z nich przybrały 
szerszy charakter, prawie uroczystości uni- 
wersyteckich jak 100-tne posiedzenie „Towa- 
rzystwa filozoficznego”, które stało się pię- 
kną chwilą uznania dla założyciela i prze- 
wodniezącego tego Towarzystwa prof. Twar- 
dowskiego, jak 80-lecie pracy naukowej prof. 
Nusbauma-Hilarowicza, zaszczyconego liczny- 
mi adresami stowarzyszeń i uczonych, pol- 
skich i zagranicznych. 

Szerokiego, narodowego, rzec można, 
pok.oju był obchód dziesięciolecia „Towa- 
rzystwa dla popierania nauki polskiej“, zwią- 
zanego z naszym Uniwersytetem węzłami 
najściślejszymi przez osobę fundatora i kie- 
rownika Towarzystwa, prof. Oswalda Balze- 
ra, który okazał, czego może dokonać w na- 
szem społeczeństwie dzielua jednostka, jeśli 
ogarnie całą duszą myśl wielką i użyteczną, 
dlu dobra nauki i narodu. 

Drugą, produkcyę żywą, jeśli tak się 
wyrazić wolno, określa może najlepiej liczba 
promocy) doktorskich, która wzrasta u nas 
z roku na rok: w ostatnim wynosiła 162, a 
w szczególności na wydziale prawniczym 99, 
na lekarskim 35. na filozoficznym 28. Nie 
postarzam niedawno ogłoszonych drukiem 
cyfr z odbytych w ostatuim roku egzaminów 
zawodowych — a zwracam się ku innemu 
polu dzisłalności uniwersyteckiej, 

Za przykładem Wszechnie zagraniez- 
nych, nawet wcześniej od wielu austryackich, 
Uniwersytet lwowski rozszerzył działalność 
swoją przez stworzenie t. zw. „Wykładów 
powszechnych*, które stały się pośrednikami 
między nauką w ścisłem tego słowa znacze- 
niu, 8 potrzebami ogólnego wykształcenia. 
Zadanie to pełnią one u nas już od lat 12, 
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prof. Włodzimierza Sieradzkiego — stały się 
one całemu społeczeństwu pożądanemi i po- 
żytecznemi instytucyami, Z roku na rok roz- 
szerzają zakres swojego działania, zarówno 
terytoryalnie — w roku zeszłym liczba obję- 
tych miejscowości wzrosła z 28 na 81 — 
jak przez stateczne powiększanie liczby 
współpracowników i wykładów (w roku o- 
statnim 111 we Lwowie, 301 na prowincji, 
o 388 więcej niż roku poprzedniego — ogó- 
łem od początku istnienia 3962 dla 641.668 
słuchaczy). Nie małego znaczenia jest współ- 
działanie w tej akcyi nauczycielstwa szkół 
wyższych w ogólności — silniejszy i trwal- 
szy węzeł zadzierżgniety między Uniwersy- 
tetem a resztą zakładów naukowych, eo tyl- 
ko obopólnie wyjść musi na korzyść. 

Ale dalszemu pomyślnemu rozwojowi 
naszego Uniwersytetu stoi na drodze prze- 
szkoda, wprawdzie zewnętrzna, istny jednak 
hamulec, zwłaszcza w nauczycielskich jego za 
daniach: krak miejsca, brak przestrzeni dla 
pięciotysięcznej rzeszy, niedostateczna liczba 
i ciasne sale wykładowe. 

Właśnie dobiega pełne dziesięciolecie, 
od kiedy Senat akademicki przedstawił Mini- 
sterstwu oświaty memoryał, zawierający pro- 
gram koniecznych budowli uniwersyteckich 
i kolejne ish następstwo aż do wzniesienia 
odpowiedniego gmachu głównego. Ten pro- 
gram stał się wprawdzie podstawą akeyi 
Rządu, postępuje ona jednak zbyt powolnym 
krokiem do wykonania. W bieżącym roku 
akademiekiia spełniony zostanie dopiero pierw- 
szy punkt programu: dźwignie się pod dach 
wzniesiony na gruncie zdawna państwowym, 
przed Instytutem fizyki w ulicy Długosza, 
budynek dla geologii, paleontologii, geografii 
i astronomii. Drugi punkt. budynek dla bo- 
taniki, zoologii i porównawczej anatomii, ma- 
jący stanąć na kupionym już gruncie przy 
ulicy Mochnackiego. musi odczekać wygoto- 
wania planu na gmach główny, który zajmie 
miejsce obecnego, sięgnie jednak głęboko w 
dzisiejszy ogród botaniczny. 

Ministerstwo wstawiło jeszcze w preli- 
minarz r. 1910 kwotę 50.000 kor., jako ko- 
szta konkursu na szkico planu tego gmachu, 
komisya rministeryalna ustaliła już w maju 
tegoż roku z delegatami Namiestnietwa i Se- 
natu program budowy. Mimo jednak starań 
Senatu, przedłożony projekt konkursu zalega 
dotąd w Ministerstwach i dopiero w najbliż- 
szych miesiącach, jak mnie zapewniono, wej- 
dzie w stadyum wykonania. Mamy pełną na- 
dzieję, że przy życzliwem poparciu Rządu 
krajowego, którego we wszystkich doznajemy 
sprawach, w poczynającym się roku akade- 
miekim rzecz ruszy się wreszcie z martwego 
punktu, na którym stanęła. Potrzeba jest do- 
prawdy już piekąca. 

Wyrażeniem tej nadziei i tą prośbą za- 
razem kończę sprawozdanie o stanie, jaki 
pozostawił nam rok zeszły. Ale przytoczone 
szczegóły i cyfry nie dają jeszeze wyobraże- 
nia o tem, eo rok ten znaczył w rozwoju 
naszej Almae Matris i co go w pośród innych 
lat szczególnie wyróżnia. 
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Rok 191l-sty jest dla nas rokiem ju- 
bileuszowym. 

Minęło ćwierćtysiąclecie, lat 250, od 
pierwszej fundacyi Uniwersytetu we Lwo- 
wie, dokonanej przez króla Jana Kazimierza, 
w Krakowie dnia 20 stycznia 1661 roku. 
Wydany wówczas Kolegium Iwowskiemu OO. 
Jeznitów dyplom królewski, oblatowany czyli 
wpisany w kilka dni później w Księgi Me- 
tryki koronnej — zkąd posiadamy go w po- 
dobiźnie fotografiicznej — nie podpada ża- 
dnym wątpliwościom co do swojej autenty- 
czności, a świadczy w całej osnowie 0 zarnia- 
rze stworzenia we Lwowie wielkiego ogniska 
naukowego, Uniwersytetu o czterech fakulte- 
tach. Chociaż nawet. wskutek wielorakich 
niepomyślnych okoliczności i wiekowej nie- 
doli narodu, ten zamiar nie zaraz został w ca- 
łości spełniony — toć samo odczucie potrze- 
by Uniwersytetu, samo postanowienie kró- 
lewskie było faktem olbrzymiej doniosłości — 
płodną myśłą, która nie mogła zaginąć i niec 
zaginęła już w zamącie czasów. Odnowiona 
w sto lat później przez króla Augusta MI. 
(1759) fundacya Uniwersytetu, sankcyono- 
wana przez Stolieę Apostolską, podjętą zo- 
stała po kasacie Towarzystwa Jezusowego 
przez Monarców z dostojnego Domu Habs- 
burgów, apo różnych losu kolejach najtniło- 
ściwiej nam dzisiaj panujący Cesarz i Król 
powrócił dobru narodowemu pełny 0 czterech 
fukultetach Uniwersytet, za co szczerą i go- 
rącą wdzięczność jesteśmy Mu winni. 

Zaden Uniwersytet nie zaparłby się 
rocznicy takiej pamiątki historycznej, która 
wiąże teraźniejszość z drogą i czcigodną prze- 
szlościa, która nie ujmuje niczyjej zasłudze 
późniejszej, owszem podnosi każda, opromie- 
niając ją światłem wspaniałych wspomnień 
dziejowych. 

To też Senat akademieki uchwalił jedno- 
myślnie zaraz na początku roku zeszłego 
obchodzić jubileusz owego doniosłego w hi- 
storyi naszej umysłowości zdarzenia, w for- 
mach wprawdzie skromnych, ale poważnych 
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jak wydanie księgi pamiątkowej złożonej 
z prac członków (irona nauczycielskiego — 
wymagają dłuższego czasu. Postanowiono za- 
tem obchodzić uroczystość jubileuszową do- 
piero później, a w dniu wydania dyplomu t.j. 
20 stycznia odprawił tylko ezcigodny mój 
poprzednik, ks. Rektor Jaszowski, Mszę św. 
w kościele uniwersyteckim. 

Tymczasem młodzież polska, złączona 
w Związku Towarzystw akademiekich w „Ogni- 
wie“, wręczyła podczas tegorocznego zjazdu 
swego we Lwowie d. 9 kwietnia w tej auli Rekto- 
rowi i Senatowi adres w podniosłych skre- 
ślony wyrazach, „czyniąc hołd znamienitemu 
i wiekopomnemu dziełu króła Jana Kazimie- 
rza i ślubując przekazać je, pomnożone do- 
robkiem własnym. potomności“ adres 
opatrzony 10 tysiącami podpisów. Była to 
bezsprzecznie najpiękniejsza chwila zeszłoro- 
cznego życia uniwersyteckiego — wymowna 
i dobra zapowiedź poważnego obchodu jubi- 
leuszowego, 
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Druga jeszcze sprawa nadawała szeze- 
gólne piętno zeszłemu rokowi akademiekiemu. 

Raz po raz stawała przed nami oma- 
wiana w pismach i na zebraniach wiadomość, 
że już rychło ziszczą się życzenia narodu ru- 
skiego i że otrzyma on własny Uniwersytet. 
Jakkolwiek rzecz się ma i jakie też dalsze 
odbywać się będą w tej sprawie rokowania, 
z tego miejsca należy raz jeszcze stwierdzić, 
nie tylko dla dzisiejszych, lecz i dla przy- 
szłych pokoleń, że powstaniu ruskiego Uni- 
wersytetu w naszym Kraju nigdy i nigdzie 
nie stawialiśmy przeszkód, nie podnosiliśmy 
protestów my, władze i profesorowie tego 
Uniwersytetu polskiego. Jeżeli nie „przesa- 
dzono“ tej sprawy w deklaracyi Grona na- 
uczycielskiego z £ marca 1907, jeżeli podno- 
siły się wątpliwości co do dostatecznej już 
liczby ukwalifikowanych sił — to pochodziły 
one wyłącznie z troski o przyszłą instytucyę 
naukową, która chyba obojętną nam być nie 
może. 

Broniliśmy i bronić będziemy wespół 
z całem społeczeństwem tej naszej Almae 
Matris i jej polskiego charakteru, ale mogę 
zapewnić, że poczuwamy się nawet do obo- 
wiązku wykształcenia Rusinom odpowiednich 
sił uniwersyteckich. 

Obowiązek ten włożyły na nas wspól- 
nie przeżyte wieki. Pamiętamy o tem, że 
pierwsza ruska, istotnie ukraińska Akademia, 
pierwsza i jedyna, jaka wogóle była przed 
wiekami, była tak zwana Mohilańska w Ki- 
jowie — pamiętamy, że ta Akademia wyro-. 
sła z Kollegium, na które dał przywilej król 
polski Władysław IV. na Sejmie r. 1635, 
trzykrotnie później zatwierdzany, że układ 
w Hadziaczu Polski z Kozakami r. 1658 przy- 
niósł temu Kollegium tytuł, prerogatywy i 
wolności Akademii. Taka jest polska trady- 
cya historyczna w tej sprawie. 

Pojmujemy też lepiej, niż inne narody, 
dzisiaj, gdy na wielkim obszarze dawnej 
Rzeczypospolitej posiadamy tylko dwa pol- 
skie Uniwersytety, znaczenie i potrzebę wła- 
snych szkół, Chociaż na tym naszym Uni- 
wersytecie, jedynym na świecie, rezbrzmie- 
wa swobodnie język ruski z katedr uniwer- 
syteckich, rozumiemy dążenia Rusinów do 
osiągnięcia narodowego najwyższego zakładu 
naukowego. 

Uniwersytety stały się w ciągu XIX. 
stulecia wszędzie organiczną częścią, a na- 
wet wykładnikiem życia narodowego. W po- 
tężnym wzroście uczuć i dążeń narodowych, 
które podbiły sobie wszystkie dziedziny spo- 
łeczne, najwyższe instytucye naukowe współ- 
działały czynnie i skutecznie: nietylko wchło- 
nęły w siebie tę życiodajną siłę, lecz same 
pracowały najdzielniej nad jej przy mnożeniem. 

Jako naczeine ogniska umysłowej pra- 
cy, Uniwersytety skupiały zawsze w sobie 
światła i cienie epoki, były w dziejowym 
przebiegu swojego istnienia wyobrazicielami 
panujących prądów, a także — o ile nie usu- 
nęły się od nich i nie więdły na uboczu — 
tych prądów wybitnymi propagatorami. 

W wiekach średnich powstały jako kor- 
poracye, na pół kościelne, na pół świeckie, 
z tą cechą uniwersalności, jaką miały Ko- 
ścioł i Cesarstwo, z tą cechą jedności i har- 
monii, jakiemi odznaczało się życie średnio- 
wiecza, mimo sporów i walk wewnętrznych. 

Dopiero rewolucya religijna XVI. wieku 
rozbiła tę jedność uniwersalnej nauki i po- 
dzieliła szkoły według wyznań religijnych. 
Antagonizmy zaostrzyły się tak bardzo, że 
o wspólnych uczelniach dla katolików i aka- 
tolików nawet myśleć nie było można; prze- 
ciwnie, wszystkie one musiały wziąć czynny 
udział w walkach, które przez dwa wieki 
rozdzierały społeczeństwa na wrogie obozy. 

Idea tolerancyi, hasło oświecenia, je- 
dnoczy dopiero w drugiej połowie XVIII. w. 
wyższe umysły w dążeniach do ogólne-ludz- 
kich ideałów, a Uniwersytety stają się tej 
phum reprezentantami i krzewicie- 
ami. 

Ale rychło płynie obok niej druga wart- 
ka fala, poczęta jeszeze w wieku XV., po- 
pchnięta przez reformacyę, wzbierająca w 
wojnach rewolucyjnych i Napoleońskich, wła, 


śnie fala silnego rozwoju dążeń narodowych. 
Jako świeża energia święci niebawem szero- 
ko tryumfy, wzmaga się ustawicznie w ciągu 
zeszłego stulecia, mimo nawet powstania wie- 
lorakich związków międzynarodowych, i wy- 
twarza obok humanistycznego ideał wycho- 
wania narodowego lub państwowego, posu- 
nietego nieraz aż do szowinizmu, 

Chociaż Uniwersytety nie są zakłada- 
dami wychowawczymi, lecz warstatami umie- 
jętnego, twórczego badania, dokoła których 
kształcą się z pożytkiem siły dla różnych za- 
wodów społecznych, jakkolwiek zadaniem 
Uniwersytetów był, jest i pozostanie postęp 
wiedzy jako wspólne dobro ludzkości, nie 
mogły one zachować się obojętnie wobec tego 
potężnego prądu. BBB 

Wiadomo powszechnie, że niemieckie 
Uniwersytety podniosły pierwsze na początku 
NIX. wieku ideę narodowego wyzwolenia, że 
później przyczyniły się znamienicie do zje. 
dnoczenia Niemiec. Za ich przykładem poszły 
rychło najwyższe szkoły innych narodów. 

l oto wyłonił się i sformował jakoby 
osobny problem o narodowych zadaniach Uni- 
wersytetów, problem omawiany dzisiaj w li- 
<znych przemowach i rozprawach we wszyst- 
kich krajach. W ostatnim roku angielski u- 
czony i mąż stanu, obecny minister wojny 
lord Haldane wydał trzy przemówienia, które 
wygłosił do młodzieży akademickiej Walii i 
Szkocyi pod wspólnym tytułem „Uniwersyte- 
ly a Życie narodowe“. Według jego wywo- 
dów najwyższe szkoły mają obok celów ści- 
śle naukowych, obok budzenia zapału do 
wiedzy, tworzyć i kształcić „duszę narodu*, 
przysparzać swemu społeczeństwu dostate- 
eznej liczby kierujących umysłów, przejętych 
wielką miłością narodu i jego przeszłości, 
„dolnych do poprowadzenia go na wyższe 
stopnie rozwoju. Nie inaczej sądzi rektor Uni- 
wersytetu wrocławskiego, prof. Hillebrandt, 
który w uroczystej chwili tegorocznego jubi- 
leuszu uniwersyteckiego rzucił to samo py- 
tanie: „Chociaż Uniwersytety — powiada — 
winny pielęgnować naukę bez względu na 
cele narodowe, zdobywać prawdy dla całej 
ludzkości, koroną swoją sięgać po za granice 
uarodu w wyższe warstwy powszechnego ży- 
cia duchowego, słowem: być uczelniami dis 
całego świata, to przecież jak działanie Uni- 
wersytetu wyrasta z ziemi ojcz stej i przed- 
stawia właściwe swemu narodowi siły, tak 
też ku pożytkowi jego, ku jego dźwignięciu 
przedewszystkiem skierowanem być powinno*, 

I tak jest istotnie. Nauka jest między- 
narodowa, niema ojczyzny; gdziekolwiek za- 
błyśnie. przyświeca pochodnią wiedzy nie 
tylko własnemu narodowi, lecz całej ludzko- 
ści. Niema ojczyzny nauka, ale mają ją ci, 
którzy naukę uprawiają: oni wnoszą do niej, 
co posiadają swojego, narodowego, od czego 
wyzwolić się całkiem nie mogą nawet w u- 
miejętnościach ścisłych, a cóż dopiero w na- 
ukach humanistycznych. Okazało się również, 
że w pracy naukowej, podobnie jak w każdej 
innej. niema silniejszego bodźca nad uczucie 
służenia własnemu narodowi. Ponieważ je- 
dnak ludzkość dzieli się konkretnie na naro- 
dy i wśród nich i przez nie możliwą jest 
tylko praca dla ludzkości — więc w moenem 
i wytrwałem działaniu narodowem mieści się 
również prawdziwe i skuteczne działanie dla 
ludzkości. One nie wykluczają się wzajemnie, 
przeciwnie są Z sobą najściślej zespolone. 
„Ozem szerzej drzewo roztacza konary, tem 
głębiej tkwić musi korzeniami w ziemi“, 

Jakób Grimm nazywał Uniwersytety 
„sumieniem narodu“; do nich należy bowiem 
sąd etyczny o sprawach narodowych, wolny 
od mętów polityki codziennej, wolny nawet 
od narodowych lub wyznaniowych uprzedzeń. 
Swebodniejsze od innych instytucyj, stojąc 
na wynioslości, zkąd najlepszy I Dayday 
bywa przegląd sił i prądów Życia A. 
go, Uniwersytety mają — obok nauki, obo 
badań specyalnych i zdobyczy W zakresie 
wiedzy — za zadanie także troskę 0 zdrowie 
swojego społeczeństwa, także pracę nad od- 
rodzeniem swojego narodu. Nie wolno im Za- 
niedbywać tego obowiązku, nie wolno zrze- 
kać się go na rzecz innych instytucyj społe- 
cznych, chociażby za cenę najsumienniejsze- 
go pieięgnowania umiejętności — a to 1.1 
grożbą zamienienia się w szereg lużnie tylko 
związanych szkół fachowych, pod groźbą za- 
traty tego przodującego stanowiska, które 
zdobyły sobie wśród społeczeństwa. 

Takie nawoływania słyszymy dzisiaj z 
wielu stron, a jeżeli wszędzie mają swe uza- 
sadnienie, to w stosunkach naszych są wprost, 
rzec można — kategorycznym imperatywem. 

Ale jak działalność Uniwersytetu w o- 
gólności nie może być udziałem samego gro- 
na nauczycielskiego, tak również te starania 
o zdrowie moralne narodu przypadają nie- 
tylko nam, profesorom, lecz również wam, 
młodzieży akademicka! Przez odrodzenie się 
bowiem młodzieży — tej młodzieży, przezna- 
czonej do przodowania w społeczeństwie — 
może jedynie odrodzić, uzdrowić się naród. 
Na to jednakże potrzeba poważnie zapra- 
cOwaĆć, 

Odrodzenie bowiem narodu przez mło- 
dzież rozumiem tak, że wprzód młodzież musi 
się odrodzić sama, aby później podnosić na- 
ród na wyżyny, których już dosięgła — od- 


rodzić się przez pracę rzetelną i wytrwałą, 


sprawie Marokka, została wczoraj ułożo- 


samodzielną i twórczą, przez urobienie sobie | na w poszczególne paragrafy. 


szlachetnych idei kierowniczych, przez wy- 
zwołenie się z skorupy „płaza-samoluba*, — 
słowem: przez uduchowienie swojego życia. 

Aby zaś uduchowić siebie i podnosić 
swoich, należy poznać i zrozumieć istotę na- 
rodu we wszystkich jj przejawach, w całym 
przebiegu dziejowym, bo takie poznanie i 
rozważanie napełnia nas głęboką wdzięczno- 
ścią i miłością dla wielkich i dobrych czy- 
nów przodków, a wzywa do walki z ich u- 
łomnościami i przywarami — dobywa z prze- 
szłości i tworzy nowe prawdziwe wartości 
narodowe, które należy nie tylko zachować, 
lecz także ustawieznie przyczyniać, aby nie 
zubożało, nie zmarniało duchowe życie na- 
rodu. 


Rok akademicki, który właśnie poczy- 
namy, nastręczy wiele sposobności do roz- 
myślań, do wnikania w głębię narodowego 
życia. Wielkie rocznice każą otwierać raz po 
raz księgę dziejów. Oto —- 100 lat temu bły- 
szczała nad Europą wielka gwiazda Napoleo- 
na — przyświecała też jaskrawo naszej zie- 
mi. Szliśmy za nią z wiarą i ufnością, nie- 
ledwie na oślep, a okazała się tak bardzo 
zwodniczą. Z wielkiego pogromu „boga woj- 
ny* wynieśliśmy jednak nieskalany honor 
narodowy — i to nas uratowało. 

Rok to urodzenia Zygmunta Krasińskie- 
go, a rok skonu, przed laty trzystu, Piotra 
Skargi. Przez wieki podają sobie dłonie dwa 
górne, pokrewne sobie duchy: natchniony 
kaznodzieja, który w dniach świetności prze- 
powiadał ciężką niedolę, jeśli naród nie zej- 
dzie zdr ogi bezrządu — i poeta-wieszcz, który 
w dniach największych nieszczęść zwiasto- 
wał zaranie przedświtu. 

Śmierć trzeźwego polityka, współtwór- 
cy Konstytucyi 8go Maja, Hugona Kołłą- 
taja, schodzi się w roku 1812 z urodzeniem 
Józefa Ignacego Kraszewskiego, pisarza, któ- 
ry z bajeczną szczodrością rzucał narodowi 
słowo, budząc na wszystkich polach ruch 
myśli swobodnej i plennej. 

Jest, zaprawdę, ¿nad czem pomyśleć w 
tym roku akademiekim. Obchodzmy te ro- 
cznice w skupieniu ducha, w podniosłym na- 
stroju, wśród pracy ciągłej i wytężonej, z 
myślą o lepszej przyszłości. 

Tem życzeniem otwieram rok akademi- 
cki 1911 12, ad majorem Dei et patriae glo- 
riam! 

Po mowie JM. Rektora, nagrodzonej 
oklaskami, odbył się bardzo interesujący wy- 
kład inauguracyjny ks. prof. dr. Gerstmanna 
„O zagadnieniach duszpasterstwa”, 


OSTATNIA POCZTA. 


„”* Posiedzenie prawicy sejmo- 
wej, o którego odroczeniu podaliśmy wczo- 
raj wiadomość, odbędzie się w sobotę, d. 14 
b. m., o godz. 10 rano. Konferencya ta, po- 
święcona sprawie sejmowej ordynacyi wy- 
borczej, odbędzie się w gmachu sejmowym. 


Przybędzie na nią także Prezes Koła polskie- 
go, dr. Leon Biliński, s 


== P. Minister wojny gen. Auffen- 


berg wyjechał wczoraj z Budapesztu z po- 
wrotem do Wiednia. 
| == Wedle prywatnych doniesień z Wie- 
dnia, widoki pomyślnego załatwienia konfe- 
rencyi z rządem węgierskim w sprawie do- 
wozu mięsa, znacznie w ostatnich dniach 
zmalały. Początkowo rokowania utrzymywa- 
no na szerszej podstawie, ponieważ Rząd au- 
stryacki w swe żądania wstawił także punkt 
o dowozie bydła, Węgrzy jednakże żądanie 
to odrzucili. Podobnie stało się też z żąda- 
niem Austryi co do przyznania Serbii ru- 
muńskiego kontyngentu bydła i świń: i ten 
postulat natknął się na nieprzezwyciężony 
opor Węgrów, mimo ofiarowanych im kon- 
cesyj. Zdaje się z dotychczasowego przebie- 
gu rokowań, że Węgrzy zajmują wobec Au- 
stryi stanowisko eo najmniej nieprzychylne. 
== 8 wczorajszem posiedzeniu Sejmu 
węg. p Karolyi interpelował rząd o stan ro- 
kowań Z Austryą w sprawie mię- 
snej; gTOŻĄc w razie przyznania koncesji 
Austryi agitacyą za samodzielnym obszarem 
ełowym. | 
„ Minister rol. Serenyi oświadczył, że 
nie może dać wyjaśnień, bo rokowania są 
jeszcze w toku, może powiedzieć tylko tyle, 
że sprawa mięsa jest bardzo ważna, lecz nie 
w tym stopniu, by rolnictwo csłą swą uwa- 
gę na niej skupiało. 

P. Apponyi interpelował, czy Rząd au- 
stro-węg. Zamierza przedsięwziąć kroki w 
sprawie przerwania wojny włosko-tu- 
reckiej. 

= W Petersburgu zaprzeczają szerzo- 
nym zagranicą pogłoskom o mobilizacyi 
wojsk rossyjskieh w Królestwie Pol- 
skiem, jako pozbawionym wszelkiej podstawy. 

= Nordd. Allg. Zig. donosi, że część 
mowy niemiecko -franeuskiej w 


= 0 stosunkach 
donoszą : 

Minister wojny Castro ustąpił. Powo- 
dem jego ustąpienia jest niezaradność wobec 
agitacyi rojalistów. Ogólnie zarzucają mini- 
strowi wojny, że przy energicznem wystą- 
pieniu zaraz nad granicą można było ruch 
powstańców stłumić. 

Berl. Tagbl. donosi z Badajoz: Wiado- 
imości z nad granicy północnej stwierdzają, 
że jeszeze onegdaj toczyły się walki. Rojali- 
ści utrzymali się w swych pozycyach nad 
granica. Wojska rządowe musiały się cofnąć. 
Artylerya republikańska nie odpowiedziała 
zadaniu. 

= Walki między powstańcami 
a wojskiem w chińskiej prowincyi Wu- 
czang, trwają dalej. Obcy udali się do kon- 
sulatów o pomoce, konsulowie ielegrafowali 
po okręty wojenne. Kobiety wsadzono na o- 
kręty handlowe. W mieście szaleje pożar. 


TRLBGRANY GAZETY LWOWSKIEJ 


w Portugalii 


Rada państwa. 


Wiedeń, 12 października. Sąd krajowy 
karny we Lwowie żąda wydania posła Brei- 
tera za występek przeciw bezpieczeństwu 
czci. 

Izba przystąpiła do dalszej dyskusyi 
drożyźnianej, P. Udrzal w zastępstwie p. 
Viskovsky'ego uzasadniał wniosek w 
sprawie drożyzny w Ozechach. 


Kraków, [2 października. Przybył tu 
ks, Lenard, wybitny działacz słoweński, zna- 
ny przyjaciel Polaków. Koła polityczne sło- 
weńskie wysłały go do Krakowa w celu ha- 
bilitowania się na Uniwersytecie Jagielloń- 
skim. Jak wiadomo, Słoweńcy postanowili 
wysyłać młodzież swą na studya uniwersyte- 
ekie do Krakowa, zamiast, jak dotychczas, do 
Pragi i Wiednia. Habilitacya ks. Lenarda 
ma być jednym z kroków w celu nawiąza- 
nia bliższych stosunków między Sioweńcami 
a Polakami. Ks. Lenard jest wychowańcem 
Uniwersytetu Jagiellońskiego. Habilitować 
się będzie po przeprowadzonych studyach ja- 
ko docent literatury i języków południowo- 
słowiańskich. 

Kraków, 12 października, (Tel. pryw.). 
Właściciel dóbr Aleksander br. W. otrzy- 
mał w zeszłym miesiącu „wyrok Związku 
anarchistów", skazujący go na 100.000 K. 
grzywny za złe obchodzenie się z ludźmi u 
niego pracującymi. Wyrok poleca hrabiemu, 
aby trzymał ową kwotę w kasie i zapowiada, 
że zgłosi się po nią odbiorca. Pod wyrokiem 
widnieje pieczątka z trupią główką i podpis: 
„poważaniem, Komitet anarchistów”. Istnie- 
je przypuszczenie, że jest to akt osobistej 
zemsty, 


Wiedeń, [2 października. Wiener Zig. 
ogłasza: P. Minister sprawiedliwości zamia- 
nował sędziami powiatowymi, sędziów: Jana 
Jachnę w Wieliczce dla Tuchowa i Edwar- 
da Korezyńskiego w Bieczu dla Mszany 
Dolnej; przeniósł sędziów: Stanisława Mię- 
sowicza z OGzortkowa do Horodenki i Ka- 
rola Gzekaja z Czortkowa do Iremhowli; 
zamianował sędziami sądu obwodowego w 
Czortkowie, sędziów: instachego J urez ymn- 
skiego, Józefa Isakiewieza i dr. Bole- 
sława Batora w Czortkowie; nadał nauczy- 
cielowi w Zakładzie kary dla mężczyzn 
we Lwowie, Władysławowi Garczyńskie- 
mu, IX. klasę rangi ad personam. 

Wiedeń, 12 października. P. Minister 
oświaty posunął do 8 klasy rangi nauczy- 
cieli seminaryów nauczycielskich męskich: Mi- 
chała Magierę i Henryka Rozwadow- 
skiego w Krakowie i ks, Józefa Boryszkę 
w Sokalu. sA 

Wiedeń, października.  Rzyinski 
korespondent N. Fr. Presse dowiaduje się, 
że Włochy nie zgodzą się na układ, w któ- 
rym aneksya Irypolisu nie będzie wyraźnie 
przez Turcyę uznana. 


LZ 


Polacy pod berłem rossyjskiem. 

Warszawa, 12 października. (Tel. pr.). 
Zakończono śledztwo w sprawie 67 osób, 
oskarżonych o należenie do P. P. S. i utwo- 
rzenie organizacyi partyjnych w Żyrardowie, 
Józefowie i Prószkowie. Niektórzy podsądni 
odpowiadają także za udział w zamachach 
terrorystycznych. Powołano 200 świadków. 
Rozprawa odbędzie się niebawem. 

Warszawa, 12 października. (Tel. pryw.). 
Sąd wojenny skazał intendenta Andersona 
na pozbawienie praw i £!, lat rot are- 
sztanekich. 


Wojna włosko - turecka. 


Rzym, 12 października. Do Tribuny 
donoszą z Trypolisu, że parowiec z korpusem 
ekspedycyjnym pod eskortą okrętów wojen- 
nych przybył do wybrzeża, Powitali go en- 
tuzyastycznie marynarze i wielki tłum ludzi, 
Wylądowanie dokonało się bardzo szybko i 
w zupełnym porządku. 

Rzym, 12 października. (4g. Stef.) 
Westen Gaz, i inne dzienniki przytoczyły 
informacye Morning Post, że obsadzona 
przez Włochy zatoka Dobrug ma być odstą- 
piona Niemeom. Wiadomość ta jest niepra- 
wdziwa. 

Konstantynopol, 12 października. Kil- 
ku posłów opozycyjnych zaprotestowało u 
wielkiego wezyra przeciw ujarzmieniu prasy. 
Wielki wezyr miał odpowiedzieć, że nie wie- 
dział o zarządzeniu sądu wojennego, które 
sprzeciwia się konstytucyi i przyrzekł, że 
wyda odpowiednie zarządzenia. 

Konstantynopol, 12 października. Or- 
gan Młodoturków wzywa w ostrym tonie do 
bojkotu antiwłoskiego. 

Konstantynopol, 12 października. Po- 
twierdza się wiadomość, że Reszyd basza — 
zdaje się — już jutro wróci do Wiednia i 
obejmie agendy ambasady. 

Saloniki, 12 października. Tutejszy ko- 

mitet centralny otrzymał telegram od komi- 
teta w Trypolisie z prośbą o bezzwłoczna 
pomoc. W telegramie powiedziano, że Ara- 
bowie nie sprostali zadaniu. Żołnierze tu- 
reccy byli waleczni. Komitet centralny przy- 
rzekł jak najrychlejszą pomoc i wezwał ko- 
mitet w Trypolisie, aby tymczasem głoszono 
w kraju wojnę świętą. 
- Sofia, 12 października. Ag. Bułgarska 
zaprzecza wiadomości o gromadzeniu wojsk 
i amunicyi. Prawdopodobnie Turcya chce 
w ten sposób usprawiedliwić ruchy wojsk 
w wilajecie adryanopolskim. 

Bukareszt, 12 października. 4y. Ru- 
mauńska, na podstawie upoważnienia oficyal- 
nego, zaprzecza stanowczo pogłoskom berliń- 
skim, jakoby zarządzono mobilizacyę armii 
w Rumunii. 


Petersburg, 12 października (Tel. pr.). 
Rada ministrów poleciła ministrowi komuni- 
kacyi zwrócić się do Senatu o wyjaśnienia 
w sprawie używania języka polskiego na ko- 
lejach prywatnych w Królestwie Polskiem. 

Paryż, 12 października. Minister spraw 
zagranicznych wysłał wczoraj wieczorem am- 
basadorowi Cambon instrukceye, ułożone na 
ostatniej Radzie ministrów, w sprawie dru- 
giej części rokowań z Niemcami, mianowicie 
odnośnie do rekompensaty terytoryalnej, jaka 
ma być przyznana Niemcom. 

Manczester, 12 października, Na grun- 
tach fabrycznych „Anglo-American Oil Com- 
pany*, nad brzegiem kanału spławnego, wy- 
buchł pożar, który objął prawie wszystkie 
budynki przedsiębiorstwa. Dopiero po 3 go- 
dzinach udało się ogień zlokalizować, Szkoda 
wynosi 30.000 fnt. szt. 


Londyn, 12 października. B. Reutera 
donosi z Szanghaju, że powstanie w Wuczang 
wybuchło przedwczoraj rano po powieszeniu 
8 żołnierzy. 

Hankau, 12 października. Konsulowie 
odmówili prośbie Ohińczyków, aby ustawione 
patrole nad rzeką. Rewolucyoniści prosili 
konsulów, by zachowywali się neutralnie. Re- 
wołucyoniści wydali proklamacyę, w której 
grożą ścięciem każdemu, któryby zaatakował 
cudzoziemców lub przeszkadzał handlowi. 


Telcgrafewany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 12 października 1911, Zamknię - 
cie giełdy (Scàlusscourse). Godzina 2 minut 
30. Akcye austryackiego Zakładu kredyto- 
wego 64075, Akcye węgierskiego Zakładu 
kredytowego S36:—,  Akcye Anglobanku 
323:50. Akcye Unionbanku 61775, Akcye 
Lfnderbanku 54075, Aktye Benkyereinu 
58925, Akcye Bodeneredit 1278—, Akcye 
galicyjskiego Banku hipotecznego 680-—, 
Akcye kolei państwowych 73150, Akcye 
kolei Południowej 11275, Akcye kolei Elbe- 
thal —-*—, Akcye kolei Północnej 5000,—, 
Akcye kolei czerniowieckiej ---—, Akcye 
Alpiny 81950, Akcye Rima Muranyi 69150 
Akcye praskiego Towarzystwa żelaz. 2735 —, 
Akceye Fabryki broni 787:—, Akcye Ture- 
ckie tytoniowe 31875, Akcye Galicyjsko- 
karpackiego Towarzystwa naftowego 739 —, 
Obligacye węgierskiej indemnizacy: 90:65, 
Renta majowa 91:40, Austryacka Renta ko- 
ronowa 91:40, Węgierska Renta koronowa 
20-75, 56-letnie Listy Towarzystwa kredyto- 
wego ziemskiego 91:95, 4 pre. Listy Banku 
hipotecznego 93:80, 4 i pół pre. Listy Ban- 
ku hipotecznego 9940, 5-pre. Listy Banku 
hipotecznego 110'—, 


Odpowiedzialny redaktor : 
Adam Krechowiecki. 
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NADESŁANE. 


Bracia Tercyarze 
w Przytalisku ubogich brata Alberta 


we Lwowie, ul. Kleparowska 15, 
wykonują wszelkie naprawy mebli giętych; wy- 
rabiają łóżka składane, słomianki. Ceny umiar: 
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Papier SłowacKIefO. 


Komitet obchodu setnej rocznicy urodzin J. Sło- 
wackiego we Lwowie, zwraca się do P. T. Publi- 
ezności z uprzejmą prośbą by przy zakupnie papie- 
rów listowych żądała w sklepach papierów SŁOWA- 
CKIEGO wyrebu jedynej w kraju fabryki 


S. W. Niemojowskiego we Lwowie. 


Część dochodu z rozsprzedaży tego papieru przezna- 


kowane. Na żądanie zabierają meble do napras | zona jest na fundusz budowy pomnika poety, a po- 


wy — naprawione odsyłają. 


We FRANZENSBADZIE 
(Palast-Hotel, wejście od Kirchenstrasse) 


ordynuje również w bieżącym sezonie 


Dr. Stanisław Przybylski 


b. asystent kliniki chirurgicznej i położniczo-gineko- 


i nieważ ceny w niczem się nie różnią od een innych 


papierów, przeto P. T, Publiczność zakupując papier 
Słowackiego, bez żadnego dla siebie uszezerbku 
przyczyni się do wystawienia pomnika poecie, 
Papier Słowackiego jest do nabycia we wszystkiech 
sklepach we Lwowie, w Krakowie i w miastach pro- 
wineyonalnych, a gdzie by go nie było, zwrócić się 
należy wprost do fabrykanta S. W. Niemojowskiego 
we Lwowie. 
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logicznej Uniwersytetu Jagiellońskiego w Krakowie. | 
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pięciu liczb wyciągniętych 


w e. k. Urzędzie loteryjnym we Lwowie 
dnia 11 pażdziernika 1911. 


3 — (8 — 90 — 41 — 79 


W myśl patentu loteryjnego wzywa się strony 
interesowane, aby urzędowe wykazy nieprzyjętych lub 
zmniejszonych wkładek pieniężnych w kolekturach 
loteryjnych dokładnie przeglądnęły i kwoty nieprzy- 
jęte lub też osiągnięte wygrane, za zwrotem orygi- 
nalnych kartek wkładkowych w przeciągu trzech 
miesięcy lieząc od dnia ciągnienia pobrały. 
Jeżeliby zaś kolektor słusznej wypłaty odma- 


Homeopatyczny lekarz domowy 


skreślił dr. Ariur Dornfest, poleca księ- 
garnia Adolfa Blatta. Lwów, Pańska 11. 
Cena 4 kor. 
Na porto należy dołączyć 55 hal. 


Przyjechali do Lwowa. 
Dois 12 października 1911 
Hotel Gscrgo'a. 
PP. I. hr, Krasieki z Bachórza M. To- 


wiał, lub też nie całkowicie uiszezał, to należy prze- | karski z Olszanicy, A. Hulimka z Mycowa 


dłożyć odnośną kartkę dotyczącemu Urzędowi lote- 
ryjnemu tem pewniej w wyż wspomnianym czasie, 
gdyż po upływie tego stanowezego terminu, wszystkie 
niepobrane wkładki i kwoty wygrane przepadają i nie 
mogą już być pod żadnym warunkiem żądane. 
Następne ciągnienia we Lwowie odbędą 
się dnia 25 października i 8 listopada 1911. 


Z c.k. Urzędu loteryjnego dla Galicyi 
i Bukowiny. 


Hotel Imperial. 

PP. Z. Obertyński z Hujcza, A. Ka- 
pliński z Korczowa, S. Zalasiński z Ciesza- 
e na. 

Hotel Victoria. 

P. J. Laskowski z Stefkowa. 
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Licytacye. 
L. cz. E. 1304//11 (4) (11246 1—3) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Gal. Kasy zaliczkowej we 
Lwowie, stow. zarej. z ogr. poręką, zastą- 
pionej przez adw. dr. Mikołaja Bilika we 
Lwowie odbędzie się dnia 9 listopada 1911 
o godz. 9 przed południem w sądzie niżej 
wym.enionym w biurze Nr. 5 w Bełzie licyta- 
cya realności lwh. 299 gm. kat. Waręż miasto, 
składającej się z trzech parcel a io dwóch 
budowlanych (9 ar. 71 m.* i 29 m.?), tu- 
dzież z jednej gruntowej (ogrodu) obszaru 
29 ar. 74 m.?. Na parceli budowlanej 132/1 
i 132/2 w śródmieściu położonych znajduja 
się następujące budynki: 

I. dom piątrowy murowany o 3 komi- 
nach, biachą kryty, 25 m. długi 18:55 m. 
szeroki, mieszczący w sobie 14 ubikacyj a to : 

a) w parterze: 5 pokoi mieszkalnych 
1 łazienkę wykładaną płytami steingutow- 
skiemi w której mieści się wanna z takich 
samych płytek urządzona i jedną klatkę 
schodową, w której są urządzone schody z 
drzewa dębowego zaopatrzone żelazną ba- 
ryerą, 

„ b) na piątrze: znajduje się z 6 pokoi 
mieszkalnych, dalsza kondygeacya klatki 
schodowej, również jak pieswsza o schodach 
dębowych zaopatrzonych żelazną baryerą 
We wszystkich ubikacyach na piątcze znaj- 
dują się posadzki z drzewa '80SRowego w 


kwadry układane a tylko w czterech poko- 
jach znajdują się piece ogrzewalne murowa- 
ne z cegieł. 

Parter i piątro oświetlone są 27 okna- 
mi francuskiemi 8-mio skrzydłowemi. 

Komunikacyę całego budynku piątro- 
wego stanowią 15 drzwi dwuskrzydłowych 
z materyału sosnowego, 2 których większa 
część jest urządzona w futrynach szpaleto- 
wych. 

Wysokość pokoi parterowych i piątro- 
wych wynosi w świetle 3:70 m. 

Strych domu piątroweg» zabezpieczony 
jest ogniotrwałą polepą. 

Pod domem  piątrowym obok klatki 
schodowej znajduje się 5 piwnie sklepio- 
nych. 

II. W dalszem przydłużeniu domu pią 
trowego znajdują się dwa równoległe, do sie- 
bie stojące budynki (skrzydła) parterowe 
murowane i blachą kryte o 3 kominach, od- 
dzielone od siebie wąskiem podwórzem. Je- 
dem z tych budynków t. j. frontowy stano- 
wi dom mieszkalny, drugi zaś (2-gie skrzy- 
dło) cficyny. 

W budynkach tych parterowych, które 
są dalszem przydłużeniem domu piątrowego 
mieści się 14 ubikacyj, a to: 6 pokoi mie- 
szkalnych, 1 kurytarz, 1 spiżarnia, 1 hala 
baz pułapu, 2 komory, 2 kuchnie, 1 wy- 
chadek. 

Długość oficyn wynosi 18:57 m., szer. 
510 m. a wysokość w świetle 3 m. 

Długość domu mieszkalnego wynosi 


2985 m., szerokość 11:65 m. a wysokość w 
świetle 370. 

Budynki te są oświetlone 18 oknami 
a komunikacyę ich stanowi 15 drzwi dwu- 
skrzydłowych z których 4 osadzone są w fu- 
trynach szpaletowych. 

Przy frontowej części domu maieszkai- 
nego (parterowego) od strony południowo- 
zachodniej jest urządzona weranda ciągnąca 
się przez całą długość tego skrzydła domu, 
spoczywająca na żelazaych słupach, z po- 
sadzką z płytek steingutowskich. 

A) L i IL W całym budynku (piątro- 
wym i parterowym) niema żadnego urzą- 
dzenia. 

IM. Parcela gruntowa lk. 56 około 500 
kroków od budynku mieszkalnego, przy dro- 
dze publicznej położona, stanowi ogód 1 
klasy bonitacyjnej o glebie czarnej urodzaj- 
nej nadającej się pod uprawę wszelkich ga- 
tunków jarzyn i roślin okopowych. 

Parcela ta ze względu na swe położe- 
nie mogłaby nadawać się z dobrym sku- 
tkiem pod budowę, — jednakże ze względu na 
nieistniejący prawie ruch budowlany w Wa 
rężu mieście używaną jest jako og ód. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę, 
jest ocenioną a to: 

A) Dom piątrowy opisany pod I. a) i 
b) o pojemności 338775 m.3 po 60 kor. == 
20.325 kor. 

B) Domy parterowe (skrzydła) opisane 
pod II. o pojzmności 47162 m.? po 25 kor. == 
11.790 kor. 50 hal. 


C) Przestrzeń pb. 182j1 i 132/2 liczące 
po 8 kor. za 1 m.* = 3021 kor. 

D) Parc. grunt. opisana pod III. licząc 
po 1 kor. 50 hal, za 1 m.* = 819 kor. 

Wartość całej realności razem 35.955 
kor. 50 hal. 

Najniższa cena wynosi 17.977 kor. 
25 h., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj- 
dzie do skutku. 

Warunki licytacyjne, które się niniej- 
szem zatwierdza i odnoszące się do tej nie- 
ruchomości dokumenta może każdy, mający 
chęć kupienia przejrzeć w tus. biurze Nr. 5. 

Takie prawa, wobec których niniej- 
ama licytseya byłaby niedopuszeza!iną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznacxo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcxe- 
mia tego rodzeju co do samej nieruchomości 
nie mogiyby być już xe skutkiem podno- 
S$ORE. 

Te osoby, dia których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją. bądź w toku postępo- 
wania lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
kędą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Bełz, dnia 19 września 1911. 


L. IX.a 1973 > a 
Rozpisanie 
k. Dyrekcyi budowy dróg wodnych 


na wykonanie kanału spławnego na przestrzeni Kossowa - Żel- 
czyna, a mianowicie w dwóch losach o łącznej długości 12:4 km. 


Rozdanie dotyczy losów II. i IV. przestrzeni kanału spławiego między Zatorem 
a Samberkiem i obejmuje wszystkie z wykozania projektowanego kanału spławnego w ka- 
żdym losie wynikające roboty z wyjątkiem dostawy i zmoniowania żelaznej konstrukcyi 
mostów przez kanał oraz pokładn mostowegn. 


Roboty, które natychmiast po odebraniu gruntów pod budowę mają być rozpoczęte, 
należy ukończyć na obydwóch losach najpóźniej do końca grudnia roku 1914. 


Oferty należy wnieść oddzi elnis dla każdego losu w zapieczętowanej kowercie opa- 
trzopej napisem: „Oferta na loshe: przestrzeni Kossows Zelczyna, kanału spławnego* 
najpóźniej do 1. grudnia 1911, 12 godziny w południe do dziennika Kac Ekspozy- 
tury e k. Dyrekcyi budowy dróg wodnych w Krakowie przy ulieF Basztewej |. 18. 

Ustanowienie cen pozostawia się oferentowi, który ceny jednostkowe dla 1 
nych robót ms wstawić w spis cen. 


„Komisyjne ctwarcie ofert, przy którem mogą być obecni oferujący lub tychże pełno- 
moenicy nastąpi dnia 2. grudnia 1911 o godzinie 12 w południe, w wyżej wymienionej 
Etspo.yturze. 

Oferta obowiązuje oferenta po dzień 18. styeznia 1912, w tym terminie nastąpi za- 
wiadomienie o przyjęciu lub odrzuceniu oferty. 


Oferenci muszą używać przepisanych formularzy ofert, które mogą otrzymać w wyżej 
wymienionej Ekspozyturze w Krakowie. Tamże możaa przeglądać wszelkie załączniki 
i bliższe postanowien: ia co do wnoszenia ofert. 


Integralną część oferty mają stanowić: 


Plan sytuscyjny i plan wykupna gruntów, 


Profile podłużne, 
Przekroje poprzeczne, 
Plany dla cbjektów i plany normalne, 


Ogólne warunki budowy dróg wodnych wraz z dodatkiem, 
Szczegółowe warunki budowy dróg wodnych wraz z uzupełnieniami w spisie cen, 
Spis cen wraz z przedmiarem i oferowanymi kesztami budowy, 


Postanowienia dla wnoszenia ofert. 


Wadyum wynosi 5°% z oferowanej sumy i nsleży je złożyć przed upływem terminu 
do wnoszenia ofert w e. k. Filialnej kasie krajowej w Krakowie. W razie przyjęcia oferty 
służy złożone wadyum jako kaucya kontraktowa. 


Oferty spóźnione lub nie odpowiadające nstanowionym warunkom będą uważane jako 


nie wniesione. 
Wiedeń, w pażdzierniku 1911, 


C. k. Dyrekcya budowy dróg wodnych. 
a aa 


OO E E 
L. cz. E. 4106/10 (54) (11340 1—3) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie e. k. uprzyw. galicyjskiego 
akcyjnego Banku hipotecznego we Lwowie 
do rąk Dyrekcyi, odbędzie się dnia 16 listo- 
pada 1911 o godzinie 10 przed południem 
w Sądzie niżej wymienionym, w sali Ni. IV. 
licytacya realuości lwh. 1823 dz. I. ks. gr. 
gm. kat. m. Lwowa objętej, stanowiącej dwu- 
piątrowy dom ezynszowy wraz 4 przynale- 
Żnościami składającemi się z okien, drzwi, 
lamp elektrycznych. 

Nieruchomość ta wystawiona na licy- 
tacyę jest oceniona wraz z przynależytościa- 
mi ra 120.572 kor. 20 hal. 

Najniższa cena wynosi 60.268 kor. 10 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki lieytaeyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły oeenie- 
nia i t. d.) może każdy mający chęć kupie- | w 
nia, przejrzeć podezas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. II. 

Takie prawa, wobec których niniej- 


sza licytscya byłaby niedopuszezałną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej iż SFYSNACZO- 


TOSZCZE 


nym terminie licytacyjtym, 1 inaczej 
nia tego rodzaju ee ds samej nie 
nie mojłyby być już ze Skudsiem 
B5083. 

Te osoby, dla których jakie prawa lh 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku posiępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę 
powania jedynie przez przybicie na tabliey 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądy 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż S$: 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedziki: 
sądu zamieszkałego. 

C. k. sąd powiatowy, S. I. Oddział II. 

Lwów, dnia 3 października 1911. 


L. cz. E. 1429,11 iii (11322 1—3) 
dy 

Dnia 30 plien 1911, odbędzie 
się publiczna licytacya realności lwh. 225 
gm. Mordarka. 

Cena szacunkowa wynosi 3350 kor. 

Najniższa oferta wynosi 2233 kor. 83 
halerzy. 

Warunki licytacyjae i dokumenta mo- 
żna przejrzeć w tut. sądzie. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Limanowa, dnia 30 września 1911. 


L. cz. E. 921/11 (4) (11289 1—3) 
Kdykt lieytacyjny. 

Na żądanie Dawida Walzmana, kupea 

w Ustrzykach, odbędzie się dnia 15 listopa- 

ga 1911 o godzinie 11 przed południem w 

sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. IV. 


„Gazeta Lwowska“ Nr. 233 


licytacya realności lwh. 143 gm. Ustyanowa 
wraz z przynależnościami opisaneni w pro- 
tokole z dnia 25 lipca 1911. E. 921/11 (2). 

Nieruchomość wystawiona na kw | 
jest oceniona na 1840 kor. z przynależno- 
ściami. 

Najniższa cena wynosi 894 koron, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku 

Warunki licytacyjne, które się zatwier- 
dza i odnoszące się do tej nieruchomości do 
kumenta, może każdy, mający chęć kupienia 
przejrzeć podezas godzin urzędowych w Są- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. IV. 

k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Ustrzyki, dnia 5 września 1911. 


L. ez. E. 918/11 (6) 
Edykt lieytacyjny. 
Ns żądanie Majera Gärtnera w Koso- 
wie odbędzie się 24 listopada 1911 o godzi- 
nie 9 przed południem w sądzie niżej wymie 
nionym, w biurze Nr. 6 licytacya realności 
obj. lwh. 1908 ks. gr. gm. Żabie. 
Nieruchomość powyższa wystawiona na 
licytacyę, jest oceniona na [11.560 kor. 
Najniższa cena wynosi 1706 kor. 67 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 


(11332 1—3) 


skutku. 


Warunki licytacyjne, które się niniej- 
szem zatwierdza i odnoszące się do tej nie- 
ruchomości dokumenta (wyciąg tabularny, wy- 
ciąg katastralny, protokoły ocenienia i t, d.), 
może każdy mający chęć kupienia przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
watnym w biurze Nr. 6. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Žabie, dnia 1 października 1911. 


L. cz. E. 1076/11 (3) 


Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Berischs Singera, kupca w 
Lutowiskach, odbędzie się dnia 15 listopada 
1911 o godzinie 9 przed południem w Są- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. IV. li- 
cytacya 1/4 części realności lwh. 96 ks. gr. 
gr. gm. k. Czarna wraz z przynależnościami. 

Nieruchomość wystawiona na licytacrę 
jest oceniona na 2115 koron 31 hal. 

Najniższa cena wynosi 1410 kor. 21 h. 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie da 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta (wyciąg ta- 
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce- 
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć ku- 
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. IV. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Ustrzyki, dnia 5 września 1911. 
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z dnia 18 października 1911. 


(11236 3—3) 


Bauausschreibung 


der k. k. Direktion fiir den Bau der Wasserstrassen, 


betreffend die Ausfiihrung einer zwischen den Gemeinden Kossowa 
und Zelezyna gelegenen Schiffahrtskanalstrecke, und zwar in zwei 
Baulosen von zusammen rund 12:4 km Länge. 


Die Vergebung erstreckt sich auf die Baulose IIJ. und IV. der zwischen Zator und 
Samborek gelegeuen Sanalstrecke und umfasst die in jedem Baulose enthaltenen Arbeiten 
mit Ausnahme der Lieferung und Montierung der eisernen Briickenkenstruktionen samt 
Briieckenbelag für die Kanaliiberfabrten. 

Die nach Ubergabe des Bangrundes ohne Verzugin Angriff zu nehmenden Arbeiten 
sind in beiden Baulosen bis längstens Evde Dezember des Jahres 1914 fertigzustellen. 

Die Offerte sind getrennt nach Bsulosen unter versiegeltem Umschlage mit der Be- 
zeichnung „Offert für das Baulos .. . . der zwischen den Gemeinden Kossowa und Zel- 
czyna geleg: nen S-hiffahrtskanelstrocke“ bis spätestens 1. Dezember 1911, 12 Uhr mittags, 
im Einreichungsprotoko!l der Expositur der k. k. Direktion für den Bau der Wasser- 
strasser in Krakau, Bas sztowagasse 18, einzureichen. 

Die Preiserstellung w rd dem A nbotsteller überlassen, der die Kinheitspreise für die 
einzelnen Arbeitsgattnngen in die Preisverze'chnisse einzusetzen hat. 

Die kommissionelle Hróffuung der Offerte findet am 2. Dezember 1911, 12 Ubr 
mittags, bei der genanuten Expositur statt und es steht den Offertstellern, beziehungs- 
weise daren Bey >Lmóesi guen frei, disser Oferte röffiusg beizuwohn: n- 

Die Offərenten haben bis 18. Janner 1912 im Worte zu bleiben. Bis zu diesem Ter- 
min erfolgt auch die Verstandigung über Annahme oder Ablehnung des Offertes. 

Die Offerenten haben sich des vorgeschriebenen Angebotsformulares zu bedienen 
welches bei der genanaten Expositur in Krakau erhältlich ist. Daselbst können auch 
sämtliche Offertbehelfe und die vaheren Bestinmungan fir die Offerteinbringung eing- 
sehen werden. 


Integrierende Bestandteile des Offertes haben zu bilden : 


Situations- und Grundeinlósuogsplan, 
Lśegenprofile, 

Querprofile, 

Objekts- und Typenplane, 


A'lgamsine B:dingnisse fir Wasserstrassenbauten samt Anhang, 
Besondere Bedingnisse für Wasserstrzssenbauten samt deren Ergänzungen in der 


Preisliste, 


Preisliste nebst Vorausmass und Banzostenangebot, 

Bestimmutg n für die Einbringung von Angeboten. 

Das Vadium betragi 5 Prozent der Offertsumme und ist vor Ablauf des Einreichungs- 
termines bei der k. k. Filial Landeskassa in Krakau zu erlegen. Bai Annahme des Offertes 


gilt das erlegte Vadium als Vertragskaution. 


Verspatete oder den der Ausschreibung zugrnnde gelegten Bedingungen nicht ent- 
sprechende Offerte werden als nicht eing-bracht angesehan. 


Wien, im Oktober 1911. 


K. k. Direktion fiir den Bau der Wasserstrassen. 


L. cx. KE. 780/11 (8). 
E2ykt iieytacyjny. 

Na żądanie Kssy oszczędności miasta 
Sanoka, zastąpionej przez adwokata dr. Slą 
czkę w Sanoku, odbędzia się dnia 15 listo 
pada 1911 o godzinie 10 przed; południem 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 
IV. licytacya: 

A) realności lwh. 50 gminy Serednica, 

b) realności lwh. 296 gminy Serednica 
wraz z przynalsźnościami, opissnemi w pro- 
tokole z dnia 8 czerwca 1911 E. 730/11 (8) 

Nieruchomości wystawione na PA a 
cję są ocenione na: ad a) 1211 kor. 40 hb., 
ad b) 1540 kor. z przynależnościaml. 

Najniższa cena wynosi: ad a) 807 
kor. 60 h., sd b) 1026 kor. 60 h., poniżej 
tej ceny sprzedał nie przyjdzie do skutku. 

Warunki iicytacyjne, które się zatwierdza 
i odnoszące się do tej nieruchomości doku- 
menta (wyciag tabularny, wyciag kstastralny, 
protokoły ocenienia i t. d)., może każdy, ma- 
jący chęć kupienia, przejrzeć podczas godzin 
urzędowych w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. IV. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Ustrzyki dolne, dnia 5 września 1911. 
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L. ez. R. 2631/10 (7) 
Kdykt licytacyjny. 

Na żądanie Wolfa Majera 2 im. Spie- 
glera w Mikołajowie odbędzie się dnia 18 
października 1911 o godzinie 9 przed po- 
łudniem w sądzie niżej wymienionym biuro 
Nr. 7 lieytacya połowy realności lwh. 1291, 
całej realności lwh. 1292 i 5/9 części lwh. 
1158 gm. Rozwadów opisanych bliżej w pro- 
tokole ocenienia z 15 kwietnia 1911 
2631/10. Przynależności nie ma. 

Nieruchomości wystawione na licyta- 
cyę są ocenione, a to: 1/2 lwh. 1291 na 1800 
kor., cała realność lwh. 1292 na 120 kor., 
ZaŚ 5/9 części Iwh. 1158 na 775 kor. 

Najniższa cena wynosi: za 1/2 lwh. 
1291 kwotę 1200 kor., za całą lwh. 1292 
kwotę 80 kor., zaś za 5/9 części lwh. 1158 
ok 516 kor. 66 hal, poniżej tej ceny 
sprzedaż nie przyjízie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym w biurze Nr. 7. 

C. k. Sad powiatowy, Oddział II. 

Mikołajów, dnia 7 września 1911. 


L. ez. E. 1846/11 (6) 
Edykt lieytacyjny. 
Na żądanie Towarzystwa pożyczkowego 
i oszezędności w Horodente, odbędzie się 
dnia 23 listopada 1911 o godzinie 10 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym w 
biurze Nr. 80 lieytacya: 
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(11318) 


1. realności objętej lwh. 2189 gm. Ho- 
rod: nka, składającej się z pb. 1090 o po- 
wierzchni 138 s. kw. z chatą i stodołą i 
pgr. 270/1 ogrodu o przestrzeni 1 morga 
10 skw, 

2. realności objętej lwh. 2473 gm. Ho- 
rodenka stanowiącej pgr. 5245/2 o powierzchni 
ję 7 1570 s. kw. rola w niwie, „Tur- 
ska“ 

3. realności objętej lwh 5411 gm. Ho- 
rodenka stauowiącej pgr. 5227/5 rola w ni- 
wie „Turska“ o powierzchni 765 s. kw. 

Nieruchomości wystawione na lieylacyę 
są ocenione ad 1. na 2026 kor., ad, 2. na 
760 kor., ad 3. na 160 kor. 

Najniższa cena wynosi ad 1. 1351 kor., 
ad 2. 507 kor. zaś ad 8. 107 kor., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku, 

Warunki licytacyjne, które się równo- 
cześnie zatwierdza i odnoszące się do tej nie- 
ruchomości dokumenta, wyciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia i 
t. d, może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć „podczas godzin urzędowych w sẹ- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 30. 

Tskie prawa, wobec których niniejsza 
licytacys byłaby  niedopuszczajną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznacze- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze- 
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie moglyby być już ze skutkiem podnoszone 

Te osoby, dia których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowz- 
nia lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sẹ- 
dowei, jeśli nie mieszkają w okregu sądu 


E. | niżej wymienionego i nie wskażą temuż BĄ> 


dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 
O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Herodenka, dnia 21. września 1911. 


L. cz. E. 1266/11 (3) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Mosesa Moldauer, kupca w 
Żurawnie, odbędzie się dnia 4 listopada 1911 
© godz. 9 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym w biurze Nr. IL. licytacya re- 
alności lwh. 705 ks. gr. gm. Lachowice pc- 
dróżne wraz z przynależnościami, składają- 
cemi się z chaty i komory. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oeeniona na 600 kor. przynależności zaś 
na 600 kor 

Najniższa cena wynosi 800 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Akta przejrzeć można w tut. Sądzie. 
Oddz. II. 
©. k. Sąd powiatowy, Oddział IL. 
Żurawno, dnia 22 września 1911, 
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L. cz. E. 80011 (8) (11290 3---3) 
Kdyki lieytacyjny. 

Na żądanie Oziasza Kahanego jako ce- 
Syoraryusza Arona Setzera, zastąpionega 
przez adw. dr. Weissmana we Lwowis, oñ- 
będzie się dnia 24 listopada 1911 o godzi. 
nie 9 przed południem w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 11 lieytacya real- 
ności: 

. lwh. 
ly:b. 
lyh. 248, 
lwli 
iah, 
lwb. 266, 
iwb. l 
lwh. 136 gm. Zurawniki, 
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Nieruchomości powyższa wystawione n7 
licytacyę są ocenione ad I. na 200 kor., še 
2. na 1109 kor, ad 3. na 10.400 kor., a 
4, na 240 kor, ad 5. na 2000 kor., ad 6. 
na 1700 kor., ad 7. na 1300 kor, ad 8. na 
1100 kor. 

Najniższa cena wynosi: ad 1. 188 ko 
ron 82 h, sd 2. 740 kor., ad 3. 6933 ker 
32 h., ad 4, 160 kor., ad 5. 1333 kor. 32 h 
ad 6. 1133 kor. 33 h., sd 7. 866 koer 66 h.. 


L. 19.814/911 


32 


ad 8. 183 ker. 32 
dsż nia przyjdzie do skutku. 

Warunki jiepiacyjne i odnoszące śię 
da tych nieruchomosci dGokumenta, (wyciąg 
tabularny, wyciąg katastralny, protokoły oee 
nienia i 1. d.) może jeć kis 
pienta przejrzeć p 
w sądzie uiżej 
OR 

Takie prawa, w obse których niniejsza 


wymien 


licytscya byłsby niedopuszezainą, należy 
zgłosić do ządu zejpóźniej przy wyznacz. 


terminie leytacyjnym, inaczej roszeże 
amej nieruchnozmoś. 
Ali podRoszoRe 


HEFEI 


sga tamieszkalego. j 
0. k. Sąd powiatowy, Oddział LV. 
Wianiki, dnia 19 września 1911. 
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h., poniżej tej ceny spsze- | 


Ob u IesZCEenie. 


sam 
czego cd mięsa, wins, moszezi 


Celem wydzierżawienia prawa poboru podatku spożyw 
hei 'laicnych na rok 1912 bez 
warunkowo, zaś z zastrzeżeniem milezaceżo pozedłnżeni: i 


winnego i owocowego w ckręgach dzierżawiiych ziżaj poses 


3 s, wżgiędne «ypowiedzenia kon 
traktu dzierżawy na drugi i trzeci rek lub też b.zwarunkowo na trzy lata, t.j. na czas od 
1 stycznia 1912 do 81 gradnia 1914 rozpisuje sie publiczną licytacyę co do pedziku od 
mięsa na dzień 24 października 1911 a co do podatku od wina na dzień 25 pażdziernika 
1911 każdym razem od godziny 9 rano do godziny 12 w poludnie 

Oferty pisemne, zaopztrzóna w 10 pre. wadyum a ozaazzene na kopercie napisem na 
który ckręg dzierżawny i na jaki przedmiot dzierżawy oferta opiew»x, można wnosić ve 
ręce dyrektora okręgu skarbowego w Tarnowie najpóżniej do 2 godziny po południu dnis 
poprzedzającego termin ustnej iicytacyi. R 

Kwiiy kasowe, opiewsjące na kaucyę niewygasłej dzierżawy, losy, książeczki kas 
oszczędności nie będą przyjmowane ani jako w»=dya, an: jako kencyo dzierżawne. 

Składający wadyum, względnie kaucyę dzierżasną w obligaczach, mają przedłoż.ć 
spisy tychże obligacyj w 3 egzemplarzach po myśli reskryptu Ministersterstwa skarbu 
z dnia 17 lipca 1903 1. 10.067. = 

Dzierżawca podatku spożywczego od wina, moszezn winnego i owocoweze, tudzież 
zacieru winnego, obowiązanym jest po myśl: ustawy krajowej z dnia 23 grudnia 1908, 
Dz. ust. i rozp. kraj. Nr. 146, pobierać dodatek krajowy do podatku spożywezego cd wins, 
moszczu winnego i owocowego, tudzież zacieru r innego, jaz długo ter dodatek krajowy 
istnieje i istnieć będzie i za prawo poboru tego dodatku krejowego opłacać 80 pre. od 
czynszu dzierżawnego pedatku spożywczego. 

Zmiana stopy tego dodatku krsjowege ma mieć ten sam skutek, go zmiana taryfy 
podatku spożywczego. 

Bliższe warunki licytaeyine, jakoteż wyżaz miejscowości, należący:h do poszczegół- 
nych okręgów dzierżawnych, można przejrzeć w e. k. Dyrekcyi okregu skarbowego w Tar- 
nowie w godzinach urzędowych, iudicet we wszystkich uatzorach straży skarbowej do 
tutejsz-go okręgu skarbowego należących. 


Wykaz okręgów dzierzawnych,. 
I. Podatku spożywczego od mięsa. 
LICYTWCYA IL 


; Cena W. 
>) Nazwa okregu „po. | 1027, wadyum t Kiisa Licytscya ustna 
5 TAR e wywołania © 4 e A 
= dzierżawnego tarify udbędzie s'ę 
- K [WI A h | 
mana =m mernans: s seem m Teemaan oa Tm W 4 raona n 
SĘ. ZAD "IK, 
1 | Radłów 8018. al | 392 — TAG dnia 24 paźóziernika 
i j f | 191] od gedz.9 rase do | 
——|——— —— — - |] 4 T E w naw A k. 
ą e. } 7 yrekeyi ckręgu skar- 
2 | Zakliezyn 3082 | — | 309 = BL kodaz, wat. 


II. Podatku spożywczego od wina. 


I i | 
. | z dnia 25 października 
e = 32 Ea b 
o sal | R 1911 cd godz. 9 rano do 
— —— — ———| 12 w pośncnie w e k. 
; a e. Dyzekcyi ckręgu skar- 
4 | Tarnów 6830 ci | 654 | — | bowego w Tarnowie. 


LICYTACYA III. 
I. Podatku spożywczego od mięsa. 


1 | Czchów 3100 = 310 | — II. | 
lj a E = — POZ | EEEE 
2 | Przecław 1361 | — A e IM ? gnia 24 psździernika 
= F = 1911 cd god”. 9 raao do 
8 | Radomyśl wielki 631 = 632 |-] EL | 12 w południe we.k. 
--- zz —|]-——— m —| Dyrekcvi okręgu sksr- 
4 | Ryglice 1027 | 77 103 | — | rm. | bowego w Tzrnowie. 
5 | Szezuein 5800 | — 520 — II. 
IL. Podatku spożywczego od wina. 
6 | Brzostek 338 | — 2%, | — 
T | Pilzno 857 | — +9 ||E= dnia 25 października 
3 F z = F : 1911 od godz. $ rano do 
8 | Radłów 1465 | — ie (2 | 12w południa w e k. 
Ea -—-— - ! Dyrekeyi ekregu skar- 
8 | Radomyśl wielki 3825 | 92 333 H bowego w Tarnowie. 
10 | Tuchów śm 445 = 45 ME l 


C. k. Dyrekcya okregu skarbowego. 
Tarnów, dnia 6 października 1911. 


mięsa i wina w okręgach poborowych niżej wyszczególnionych, a mianowicie: 


(11264 5—3) 
Obwieszczenie licytacji. 


C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego w Żółkwi podaje do powszechnej wiadomości. że 
drogą publicznej licytacyi wydzierżawione będzie prawo poboru podatku konsumcyjnego 
Pobór 
podatku konsumeyjnego od mięsa w okręgach: Kulików, Sokal na przeciąg lat trzech t. j. 
1912, 1918 i 1914, a to: albo bezwarunkowo na całe trzechlecie, albo warunkowo na rok 
drugi (1913) i trzeci (1914), Waręż na lat dwa tj. 1912 i 1913, a to albo bezwarunkowo 
albo warunkowo na rok drugi (1918) Uhnów i Żółkiew na jeden rok tj. 1912. Pobór po- 
datku konsumcyjnego od wina w kręgach: Bełzec, Krystynopol, Kulików i Waręż na prze- 
ciąg lat trzech tj. 1912. 1913 i 1914. a to: albo bezwarunkowo na całe trzechlecie albo 
warunkowo na rok drugi (1918) i trzeci (1914), Sokal na jeden rok tj. 1912, o ile nie 
nastąpi wypowiedzenie w przepisanym terminie: 1. Liejtacya ustna odbedzie się dnia 31 
października 1911 o godzinie pomiędzy 9 a 12 przed południem w c. k. Dyrekeyi okręgu 
skarbowego w Źółkwi. 2. Przyjmuje się także oferty pisemne, te jednak wniesione być 
mają już dnia poprzedniego przed licytacyą ustną, a więc najpóźniej do dnia 30 paździer- 
nika 1911 do godziny 1 w południe na ręce c.k. Dyrektora okręgu skarbowego w Żółkwi 
osobiście albo pocztą w opieczętowanych kopertach, na których umieszczony być ma na- 
stępujący dopisek: „Oferta na dzierżawę prawa poboru podatku konsamcyjnego odnośnie 
do obwieszczenia licytacyi l. 22.695 IT. 8. Cenę fiskalną (wywołania powyższego przed- 
miotu oraz wysokość wadyum, jakie złożone być mają do lieytacyi ustnej, względnie do- 
łączone do pisemnych ofert wyszczególnione są w umieszczonym poniżej wykazie: 

æ- TEU i 


DDA CZ E 


AMOR — ODC A 


> 
1 : Cena 
R Przedmiot - Wadyum 
= | Okręg dzierżawny dzierżawy wywołania y 
i | sę, i K M KA 
i EEE O ŚĆ E GRO = 
1 | Kulików . 3902 
H Ś =, - 8 = 
| i „4 „$> À 
| 2 į Sokal | CJE 5980 
| ag 
i u | Be taj 
| 3] Warg | 3% 2412 
| | o.a 
| og 
| 4 | Uhnów i SĘ 4501 
E W 
| SEZ 
1 5; Żółkiew j 13020 
w A Po -x | 
4 
6 | Bełzec | 30 
= 3 R .2- > m S poua kà 
m5 
T | Kryst gb i 
! rystynopol Z 191 | 
EEA A EEE „Z. w © = 
EB , 
5 | Kulików E E 200 
_ 2 PSZAM =>. A | - aP 
9|w pE 60 
z | — 2 i M. M2 FM 
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Dodatkowych ofert wnoszonych po zamknięciu rozprawy licytacyjnej, zasadniczo nie 
będzie się przyjmować. Zatem tylko te pisemne lub ustne oferty będą uwzględnione, które 
wniesione zostaną do rozprawy lieytacyjnej (a nie z wolnej ręki). Takie oferty konkre- 
talne i wniesione telegraficznie nie będą uwzględnione. Zo względu, że jest to pierwsza 
licytacya, nie będzie się również uwzględniać ofert, w których ofiarowano czynsz dzier- 
żawny niższy niż cena fiskalna. 
Jako wadya i kaucye nie będą przyjmowane książeczki wkładkowe żadnych kas 
oszczędności, a więc nawet i c. k, Kasy oszczędności pocztowej, jeśli zaś wadyum i kaucya 
złożone być mają nie w gotówce lecz w obligacyach, w takim razie należy dostarczyć na 
obligacye te spisu w trzech egzemplarzach na drukach, które są do nabycia we wszystkich 
Nadzorach Straży skarbowej tutejszego okręgu skarbowego, oraz w e. k. Urzędzie podatko- 
wym w Żółkwi, 

W myśl postanowień ustawy z dnia 23 grudnia 1903 (Dziennik ustaw krajowych 
Nr, 146 ex 1908, dzierżawcy podatku konsumcyjnego od wina obowiązani będą pobierać 
na rzecz funduszu krajowego 50 pre. dodatek krajowy do rządowego podatku kossumcyj- 


| nego od wina, moszczu i zacieru winnego tudzież moszczu owocowego i za prawo poboru 


tego dodatku uiszczać 30 pre. od czynszu dzierżawnego, opłacanego za prawo poboru po- 
datku rządowego. 
Ewentualna zmiana tego dodatku będzie miała ten sam skutek, co zmiana taryfy 


podatku rządowego. 
C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego. 
Żółkiew, dnia 2 października 1911. 
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L. cz. E. 632/11 (5) 
Bżykt lieytaeyjny. 

Daia 10 listopada 1911 o godzinie 9 
przed południem odbędzie się w sądzie tu- 
tejszym w biurze Nr. J licytacya 1/3 części 
realncści cbj. lwh. 855 ks. gr. gm. Proszowa. 

Nieruchomość powyższa «cenioną jest 
na 438 kor. 38 bal. 

Najniższe cena, niżej której sprzedaż 
nie przyjdzie do skutku wynosi 288 kor. 
68 hal. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne do- 
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
biuro Nr. 1. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Mikulińce, dnia 3 października 1911. 


L. ez. E. 872/11 (5) 
Edykt licytacyjny. 

Dnia 7% listopada 1911 o godzinie 9 
zrama odbędzie się w biurze Nr. 6 sądu tu- 
tejszego lieytacya : 
| a) całej realności lwh. 2790, 

b) całej realności lwh. 4323, 

e) 5/10 części realności lwh. 2193 gm. 
Nowy Targ. 

Powyższe realności oceniono na sd a) 
518 koron 14 hal., b) 223 kor. 86 h., e) 
403 kor. 24 h. 

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 


(11250) 


(11327) 


nie nastąpi, wynosi ad a) 345 kor. 42 h, 
b) 148 kor. 90 h., e) 268 kor. 82 h; 
Warunki licytacyjne i inne odnośne 
dokumenta przejrzeć można w sądzie tutej- 
szym w biurze Nr. 6. 
U. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Nowy Targ, dnia 26 września 1911. 


L. cz. E. 986'11 (7) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Altera Fruchtermana, kupca 
w Bolechowie, odbędzie się dnia 11 listopa- 
da 1911 o godzinie 9 przed południem w 
sądzie niżej wymienionym w biurze Nr. 12 
w Bolechowie licytscya 1/15 części realności 
lwh. 92 i 1/10 części lwh. 93 ks. gr. gm. 
Sukiel w pretokole oceniona z dnia 29 lipca 
1911 bliżej opisanych. 

Nieruchomości wystawione na licytacyę 
są ocenione: 

a) 1/15 część lwh. 92 ks. gr. gm. Su- 
kiel na 283 kor., 

b) 1/10 część lwb. 93 ks. gr. gm. Su- 
kiel na 70 kor. 

Najniższa cena wynosi: 

ad a) 155 kor. 82 hal., 

al b) 46 kor. 66 hal., poniżej tej ceny 
sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta może każdy, 


(11310) 


— - — n — mn 


majacy chęć kupienia, przejrzeć podezae go-| L. cx. E. 584/10 (4) 


din urzędowych w sądzie niżaj wymienio- 
nym w biurze Nr. 12. 
Takit prawa, wobóe któ: 
i 
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i G Sad powiatowy, ODčäział WI. 
Bolechów, dnia 23 września 1911. 


L cz. E. 244/11 (17) 
Edykt liegtacpiny. i 
Ne żądanie Herssha Treibere, odbędzie 
się dnia 17 października i941 0 godzinie 
9 przed południem w: sądzie niżej wymie- 
nionym, w biurze Nr. 21 II. piętro relicy. 
tucya realności lwb, 1705 i 1/8 częś:i real- 
ności lwh. 845 ks. gr. Stary S:mbor wraz 
z przynaleznościami. 
Nieruchomości 


(11831) 


wystawione na licytacyę 
są ocenicne, a to realuość iwh. 1705 na 
kwotę 1000 koron, zaś 1/8 część realności 
lwh. 845 na 1100 koron. T 
Nainižzsze cena wynosi realności lwh. 
1705 kwotę 667 kor, zaś 1/3 część realno- 
ści lwh, 845 kwotę 554 korop, ponizej tej 
ceng syrzydaź mie przyjdzie do skutku. 
Warunki licytacyjne i odnoszące się dc 
tyeh nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larnp, wyciąg katastralny, protokoły ocenie. 
nia i t. d.), może każdy, mający chęć kupie- 
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 11, 
3 piętro. e. 
il, k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Stary Sambor, 12 września 1912. 


L. M. 126.479/911 (XI) 
Ogłoszenie. 

Celem zabezpieczenia na rok 1912 do: 
stawy artykułów żywności potrzebnych dla 
miejskiego Zakładu kalek św. Łazarza, mia- 
nowicie: mięsa wołowego, słoniny i smalsu; 
legumiuy, jak różnych gatunków mąki, krup, 
i t.p, oraz soli, mleka i masła, odrędzie się 
we wtorek, dnia 24 psździernika 1911 o gs- 
dzinie 11 w południe w bierze depertamentu 
XI. Magistratu (UI, piętro) gubliezua iicyta- 
cya przez piserane oterty. 

Bliższych wyjaśnień udzielać będzie de- 
partament XI, Magistratu w godzinach urzę- 
dowych, 

Msgistrat król. stoł. miasta. 

Lwów, dnia 5 października 1911. 

Neumann w. r. 


(11298) 


i. cz. E. 1045/11 
Edykt. 
Dnia 24 października 1911 godz. © 
reno odbędzie się w sądzie niżej wymienio- 
nym w bisrze Nr. 4 lieytacya: 
a) polewy reśluości lwh. 167, 
b) 1/4 części realności lwh 168, 
c) caiej reslnaści Iwh. 196, 
d) całej realność! lwh. 248, 
e) 1/8 części realności lwb. 361, 
f) 6/16 części reaność! lwh. 43 gm. 
Deszno. ~ 
Realności te składają się, z całości: 
ad 2) pb., na której jest wybudowany dom 
z drzewa o 2 izbach kurnych i o 82 pgr. o 
łącznym cbszarze 7 m. 1576 s. kw., 
ad b) z 9 pgr. o łącznym obszarze 1 m. 
760 s. kw., 
ad c) z 1 pgr. o łącznym obszarze 359 
s. kw., 
ad d) z 4 pgr. o łącznym obszarze 615 
8. kw., 
ad e) z 6 pgr. o łącznych obszarze 1 m. 
1442 s. kw., 
ad f) z 4 pgr. o łącznym obszarze 11 m. 
1492 s. kw. 
Realności te wystawione na licytacyę 
są ocenione : 
ad a) na 2246 kcr. 11 h, 
ad b) na 184 kor. 38 h, 
ad e) na 110 kor. 62 h., 
ad d) na 192 kor. 19 h., 
ad e) na 118 kor. 83 h., 
ad f) na 2224 kor. 18 h. 
Najniższa cena wynosi: ad a) 1497 kor. 
42 h., ad b) 122 kor. 92 h., ad e) 78 kor. 
74 h, ad d) 129 kor. 26 b.. ad e) 78 kor. 
78 h., ad f) na 1482 ker. 78 h., poniżej taj 
ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 
Warunki liecyeytacyjne i inne doku- 
menta można przejrzeć w biuroNr. 4. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 


Rymanów, dnia 14 września 1911. 
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(11259) 
Edykt licytacyjny. 

W sprawie egzekucyinej Saula Wolken- 
berga, kupca w Zbaraża, przeciw Łucyi Or 
nawks zamęż. Szuber o zniesienie współ. 
Jah. 2160 ka. gr. gm 
kat. Zbaraż odbedzie się dela 24 paźdsier- 
godzinie 9 przed południem w 


kat. Zbareż wraz z przynależytościami. 
Wartość wystawionej powyż na lieyta 
€:ę realności jest podaną na 2000 koron. 
Cens wywołania, a zarazem najniższa 
oferta poniżej której sprzeduż cie przyjdzie 
do skutku wynosi 2000 koron. 
Wierzycielom ubszpieczonym na zlicy- 
tować się mającej powyższej realności za- 
strzeżonem zastaje ich prawo hipoteki bes 
względu na cenę przez przetarg uzyskaną. 
Uzyskana przy licytacyi cona kupne 
me brć złożoną w gotóswco do sądu. 
Zatwierćzone niniejszem warunki licy 
tacyjne i odroszęcej się do powyższej nieru- 
chomości dokumentu (wyciag z ksiąg grun 
towych it. p. (mogą chęć kupza mający 
przegiądnąl w biurze Nr. 10 niżej pedpiss- 
nego sądu w godzinach urzęd:wych. 
C. k. Sad powiatowy, Oddział? IL 
Zbaraż, dnia 24 sierpnia 1911. 


L. cz. B. XXL 868/11 (7) (11341) 
Bdykt lieptsevjny. 
Ra żądanie Józefa Ecka i Hermana 
Wilfa we Lwowie, zastąpionych przez adwo- 
kata dr. Randolfa Rechena ws Lwcwie, odbę- 
dzie się się dnia 7 listopada 1911 o godzi- 
mie 10 przed południem w sądzie niżej wy- 
mienicnym, w biurze Nr. XXI we Lwowie 
lieytacy» reslności lwb. 1186 dz. II. ks. gr. 
gm. m. Lwowa | kons. 1126 2/4 sbjętoj 
przy ul. Traugutta 1. orj. 15 położonej wraz 
z przynależnościami, składającemi się z 5 
okien wewnętrznych, dwuskrzydłowych, 2 mu- 
szli wodociągowych, pieca żelaznego, dra- 
binki na strycb, żłobu w stajni, furtki oku- 
tej i bramy wjszdowej ukutej. 
Nieruchomość ta wystawiona na licrta- 
cyę, jest oceniona na 12.845 kor. 70 hal, 
przynależności zaś na 117 kor. 
Najniższa cena wynosi 6.481 kcr. 35 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż 
dzie do skutku. 
Wadyum wynosi 1296 kor. 27 h, 
Warunki lieytseyjne i ednoszące się 
do tej nieruchomości, 
zatwierdza, doku 
wyciąg kaiastralty, 
i. 4.) może 


nie przyj- 


klóre się równocześnie 
iay tahularny, 
protokoły ia i 


ywych w eg- 
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mię Nr. XXI. 
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C. k. Sąd powiatowy S. I., Oddział XXI 
Lwów, dnia 23 września 1911. 


L. cz. E. 8151/10 (6) (11824) 
Dnie 15 listopada 1811 godzinie 10 
przed południem biuro Nr. 8 w sądzie niżej 
wymi: nioByw odbędzie się leztacya 1/4 czę- 
ści realności lwh. 381. 1jś części iwb. 188 i 
1/8 części lwh 222 kg. gm. Porsż. 
Powyższe części nieruchomości są cec- 
niona, 8 to: 1/4 Iwh, 31 na 478 kor. 25h, 
1/3 188 na 119 kor. i i/38 lwh. 222 na 278 
kor. 33 b. 
Najniższa cena wynosi 1/4 lwh. 31 
kwotę 318 kor. 84 h., 18 Iwh. 128 kwotę 
79 kor. 38 b., 1/3 lwh. 222 kwotę 185 kor. 
56 h. -E 
Warunki lieytacyjne i inne dokumesta 
przejrzeć m:źna w tutejszym sądzie biuro 
Nr. 12. 
2. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Lisko, dnia 6 października 1911. 


(11262 2—3) 

Sądowś hala auteyjna we Lwowie, 

ul Podlewskiega |. 8. 
Godziny urzęćowe (tylko w dnie powszednie) 
od 8 do lè przed południem i od 2 do 6 
po pofadnia, w soboty zaś od 3-siej do 8-mej 
wieczorem. 

Lisytacye: 
Poniedziałek 16 października 1911 od 10 do 
12 godz. przed południem: samowary, 
klatki, soki, towary kolonialne, urzą- 
dzenie sklepowe, towary żelazne. wan- 
ny, żelazka do prasowania, 8 głów cu- 


< m 


Ss 


oraz meble domowa. 


tym łańcuszkiem, portyery, 
srebrae, towary bla *atne. 
Sroda 18 października 1911 od 10 do 12 
godz, przed południem: kasa ognio- 
trwała, pościel, maszyna do szycia, dy- 
wsny, towary korzenne, kilimy, lampa, 
gramefon, obrazy olejne, oraz różne 
meble domowe. 
Czwartek 19 października 1911 ad 10 do 12 
godz. przed południem : meble domowe, 
dywany, okrazę, dubeltówki, fortepian, 
maszyna do pisania, lampy, zegarek 
z łańcuszziem, figury gipsswe, ubrania 
męskie, lustra. 
Piątek 20 października 1911 od 10 do 12 
godz. przed południem: fortepian, broń 
palga, obrazy, dywany, garderoba, gra- 
mofon, maszyna do szycia, lichtarze i 
kubki z chińskiego srebra, 2 lampy, 
2 strzelby, leksykon, oraz moble. 
Sobota 21 października 1911 od 10 do 12 
wzglęinie od 4 do 8 godziny wieczo- 
rem: 180 paczek herbaty rossyjskiaj, 
maszyna do szycia, etażerki, prlki, 
urządzen e sklepowe, wagi, szyld, flv- 
beri garnitur mebli pluszem kryty, 
obrazy. gramofon, worek mąki pszen- 
nej, lichtarze, pół sąga drzewa towary 
korzenne, samówar mosiężny, lada skle: 
powa, pianino, oraz różne tnie meble 
i sprzęty domowe. 
Sprzedać się mające przedmioty mogą 
yé oglądana w sądowej bali aukcyjnej przed 
licytacyą w padzieach urzędowych. 

Lwów. daie 7 października 191%. 


h 
é 


Nr. 7512 (11346) 
A vi sio 
Von der Heeresverwaliung werden be- 
sehafit : 
1. fir den Bedarf des k. u. k. Militer- 
verpflegsmagazins in Lemberg: 
zirka 400 Meterzentner Weizenmehl, min- 
destens der Wiener Weizenmehitype 
3 entsprechend, ferner 
„ 38:01 Meterzentner Kartoffelmehi, 
„ 3801 s pulverisierter 
(feirpriesslicher) Zucker, 
517 Kilogramm Presshefa, 


» 598 A feines Salz, 

PO Zimmt inde, 

„o EHW A Kardamoren, 

e GP A Gaw ucznelken, 

pm LD Musskatbliite, 

2. für den Bedarf des M. V. Mag. in 
Stanisiau : 


, zirka 366 Met-rzentner Weizenmebl, 

mindenstens der Wiener-Werzenmehitype 3 

entsprechend. 

Aile näheren Bedingengen körnen bei 

der Intendanz des 11 Kps. iu Lemberg, dann 

bsi den Niltärverpflegsmsgazinen in Lem- 

berg, Stanistan und Czernowitz in Erfahrurg 

gebracht werd-n: 

Von der k u k. Iniendanz des 11 Kps. 
Lemberg, am 11 Oktober 1911. 


L. 7512 
Awizo. 
„Zarząd wojskowy zakupi dla magazynu 
prowisniowego 
I. we Lwowie: 
około 400 ce n. metrycznych mąki pszen- 
nej, co zajmniej odpowiadającej wie- 
deńskiej męce typ 8, 
»- 8801 cetn. metrycznych mąki kar- 
toll:nej, 
„ 88:01 centa. metrycznych 
miałkiego (grysikowego), 
„ 517 kg drożdży prasowanych, 


curu 


» 5888059401 
1564 „ eynamonu, 
„ 3817 ,„ imbieru, 
» 817, goździków, | 
„ L58,  muszkatułowego kwiatu. 


2. Gla magazynu prowiantowego w Sta- 
nisławowie : 

okcło 306 cetn. metrycznych mąki 
pszennej co najmniej odpowiadzjącej wie- 
deńskiej mące typ 3. 

Wszystkie bliższe warunki można się 
dowiedzieć w intendanturze 11 korpusu we 
Lwowie i w msgazznach prowiantowych we 
Lwowie, Stanisławowie i Czerniowcach. 

C. i k, intendantura 11 korpusu. 
Lwów, 11 października 1911. 


L. ez. E. 874/11 (5) (11272) 
Na żądanie Abrahama Mozesa Perla, 
kupca w Bołszowcach, odbędzie się dnia 9 
listopada 1911 o godz. 8 przed południem 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 8 
w Bołszowcach lieytacya całej realności lwh. 
424 gminy Słoboda Konk., wraz z przyna- 
leżnościami wedle protokołu ocesienia z dnia 
7 września 1911 E. 874/11 (4). 


jest oceniona na 268 kor. 


kru, kalosze, śniegowce, kapelusze, bie- | 
lizna męska, wódki, wina, fortepian, niżej tej eeny sprzedaż nie przyjdzie d0 


Wtorek 17 października 1911 od 10 do 12] 


Nieruchomość wystawiona na aeron 


meeen are — PZA LER E A Ea DTM PORZ + A E O O D AEE, i L O A A a RD O 4 TAA PA L NI ZA EA Z A ROA a w FW W 1 CR zał R E TY a E ER EE a a ooo a e = aa GO emane sim 
v we [4 a : 
ir a „A 
rea gg * c 3 $ 
3 ms p 
È iwa, 


Najniższa cena wynosi: 268 kor., po 


skutku. 
Warunki licytacyjne i odnoszące się do 


godz. przed południ m: fortepian, ra- f iei nieruchomosci dokumenta, może każdy, 
szyna do kopiowania, meble, dywazy | mający chęć kupienia przejrzeć podczas gu- 
obra'y olejne, srebrny zegarek ze zło- i dzin urzedowych w sędzłe niżej wymienio- 
Vchtarze | nym, w biurze Nr. 18. 


Fakje prawa, wobse których niniejsza 
iicytseys byłaby pledopuszczainą, nzieży zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej niecueRomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

ie sschy, ġia których jakie prawa inh 
yłszej niernehomości bądź 
bagt w toka pa 5 
gu KOWSEKAKĄ, YW 
wyd 
PRZEM pre 
: miaszkają 


e 


30 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział MI. 
Bołszewce, dnia 19 września 1911. 


L. ex. K. 158/11 (6) 
Edykt licytscyjny. 

Na żądanie Gralicyjskiej Kasy oszczę: 
dniści we Lwowie, zastąpionej przez adw. 
dr. Pawła Dąbrowskiego we Lwowie, odbę- 
dzie się dnia 13 października 1911 o gedz. 
9 przed południem w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 29 licytacya real- 
ności chj: lwb. 1804 ks. gr. gm. kat. Jaro- 
sław, składajgcej się z pare. bud. lk, 406 
obszaru 6 ar 76 m.* na której stoi budynek 
parterowy murowany, biachą kryty. 

Nieruchomość wystawiora na licytacyę 
jest oeenicna na 42.156 kor. 

Nsjniższa cena wynosi 21.078 koron, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 

Jarosław, dnia 6 września 1911. 


(11379) 


L. ez. E. 958/11 (6) 
Edykt lieytacyjny. 

Na żądanie Józefa i Franciszka Bilinń- 
skich w Poćszuwlańcach, odbędzie się d. 9 li- 
stopada 1911 o godzinie 9 przed południem 
w Sądzie niżej wymienionym w biurze Nr. 2 
w Bołszowceash licytacya: 

1. 1,6 części realności lwh. 141 gm, 
Podszumleńce. 

2. 1/48 części realności lwb. 171 gm. 
Podszuralańce, wraz z przynaleźnosciami we- 
dle protokołu ocenienia z! dnia 19 sierpnia 
1511 E. 955/11 (2). 

Nieruchomości wystawione na licyta- 
cyę sa ocenione sd 1. 100 kor, ad 2. 16 
kor. 66 h. « 

Najniższa cena wynosi: ad 67 kor., ad 
2. 11 kor. 50 h., poniżej tej ceay sprzedaż 
nie przyjdzie do skutku. 

Warunki lieytseyjce i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający clięć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr 13. 

Takie prawa, wobee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy 
zgłosić do sądu nsjpóźniej przy wyżnaczo- 
nym terminie licytacyjnym, Inaczej roszcze: 
nia tego rodzaju co do samej nieruchormazści 
nie mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 
skutku. 

Ts osoby, dla któryeh jakia prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości hądź 
obeenie juź istuisją, bądź w toku postępo- 
wania iicytacyjuego powstaną, zawiadzmiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sł- 
dowej, jeśli nie mieszksją w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż sg- 
dowi pałnomoguiza do dorgezeń w siedzibie 
sgdu zamieszkałego. 

C. k. 5d powiatowy, Oddział III. 

Bołszowce, dnia 13 września 1911. 


(11371) 


L. cz. E. 609/11 (5) (11825) 

Dnia 15 listopada 1911 godzina 9 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym biuro 
Nr. 12 odbędzie się licytacya realności lwh. 
289 kg. Bóbrka. 

Nieruchomość ta jest oceniona na 92 
kor. 60 hal. 

Najniższa cena wynosi 61 kor. 74 hal, 

Warunki lieytacyjne i inne dokumenta 
przejrzeć można w tutejszym sądzie w biurza 
Nr. 12. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Lisko, dnia 6 października 1911. 


L. cz. E. 788/10 (1) (11317) 
Edykt licytacyjny. 

„Na żądanie Abrahama Rubinfelda, od- 
będzie się dnia 30 listopada 1911 o godzi- 
nie 10 przed południem w tutejszym sądzie 
biuro Nr. 8 celem zniesienia współwłasności 
publiczna lieytacya realności objętej lwh. 872 
ks. gr. gminy Dubiecko, składającej się z 


parcel gr. 351/1 i 475 Abrahama Rubinfel- 
da, Abrahama Chaima Teitelbauma, mało!e- 
tniego Stanisława Pisowiez, Józefa Miśnia- 
kiewicza, Karola Błądzińskiego, Karola Gą- 
ski i Kisiga Rósslera współwłssnej. 

Najniższa oferta, poniżej której sprze- 
daż nie nastąpi wynosi 3350 kor. z uzyska- 
nej ceny kupna nie będą pokryte wierzytel- 
ności na sprzedać się mającej realności pra- 
wem zastawu ubezpieczone. 

Warunki lieytacyjne, protokół oszaco- 
wania etc. można ogiądać w godzinach urzę- 


dowych w biurze Nr. 8 w tutejszym sądzie. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Dubiecko, 25 września 1911. 


L. cz. E. 482/11 (5) 

Dnia 15 listopada 1911 o godzinie 10 
przed południem biuro Nr. 12 w sądzie niżej 
wymienienym, 
część realności lah. 31, 1/8 części realności 
lwh. 188, 13 częś”i lwh. 222 i 1/3 części 
lwh. 235 kg. gk. Poraż. 

Nieruchomości te sa ocenione, a to: 
1/4 lwh 31 na 478 kor. 25 həl., 1/8 lwh. 
188 na 619 kor., 1/8 lwh. 222 na 278 kor. 
38 hal. i 1/3 lwh. 285 na 53 kor. 33 hal. 

Najniższa cena wynosi: 1/4 lwh. 81 
kwotę 318 kor. 84 hal, 1/8 lwh. 188 kwo- 
tę 412 kor. 66 həl, 1/8 lwh. 222 kwotę 185 
kor. 56 hal. i 1/8 lwh. 235 kwotę 35 kor. 
56 hal. 


Warunki licytacyjne i inne dokumenta 
przejrzeć można w sądzie tutejszym, w biurze 


AA EA 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Lisko, dnia 6 października 1911. 


L. cz. E. VII. 1988/11 (4) 
Edykt lieytacyjny. 
Dnia 17 listopada 1911 o godzinie 10 
przed południem odbędzie się w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 9 licytacya 12/86 
części realności lwh. 321 gm. Krasna z przy- 
należnościami. 
Nieruchomość ta oceniona jest na 630 
kor., przynależności zaś na 45 kor. 
Najniższa cena wynosi 450 kor. 
Warunki i dokumenta w biurze Nr. 19. 
Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy terminie licyta- 
cyjnym. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział VII. 
Delatyn, dnia 18 września 1911. 


(11315) 


Upadłości. 


L. cz. S. 1/10 (90 O. O.) (11190) 

W konkursie firmy Hamsl % Wołos:i 
postawił zarządca masy wraz z wydział=m 
wiarzycie:i wnioszk na sprzedaż wstystkich 
wierzytelności tej masy i jawnych spólai- 
ków za jakąkolwiekkądź cenę w drodza są- 
dowej licytacyi oraz na sprzedaż z welnej 
ręki połowy realności lwh. 55 i 1/5 części 
realności lwh. 284 ks. gr. gminy Rymanów 
objętej, Eliasza Hamla własnych za cenę w 
kwacie 100 kor. o ile zastan e sprawdzonem, 
że obciążające tę realność wierzytelności są 
należne i płynne. 

Celem przesłuchania wierzycieli na te 
wnioski a zarazem ustalenia wysokości wy- 
nagrodzenia ząrządcy masy i zwrotu jego 
wydatków wyznacza się w e. k. Sądzie po- 
wiatowym w Jarosławiu audyencyę na dzień 
16 p ździernika 1911 o godz. 10 rano b. 
Nr. 16, na ktorą się zarządcę masy, człon- 
ków wydziału wierzycieli. a nadto wszyst- 
kich wierzycieli wzywa. - 

Jarosław, dnia 27 września 1911. 

Komisarz konkursowy. 


L. ez. S. 8/11 (1) (11386 1—3) 
Edykt konkursowy. 

C. k. Sąd krajowy cyw. we Lwowie 
zezwolił na otwarcie (kupieckiego) konkursu 
do majątku Mendla Frankla, właściciela han- 
dlu bławatnego i sukiennego w Lubaczowie. 

Komisarzem konkursowym mianuje się 
e. k. sędziego powiatowego p. Kazimierza 
Krzanowskiego w Lubaczowie, zaś tymcza- 
sowym zawiadowcą masy pana adwokata dr. 
Jakóba Szłapę w Lubaczowie. 

Wierzycieli wzywa się, ażeby na au- 
dyencyi, wyznaczonej na dzień 23 paździer- 
nika 1911, o godz. 9 przed południem w są- 
dzie powiatowym w Lubaczowie przedłożyli 
dokumenta, poświadczające ich roszczenia, 
wystąpili z wnioskami względem zatwierdze- 
nia tymczasowego zawiadowcy lub zamiano- 
wania innego i jego zastępcy i przystąpili 
do wyboru wydziału wierzycieli. 

Wzywa się także tych wszystkich, któ- 
rzy chcą wystąpić jako wierzyciele konkur- 
Sowl z roszczeniami, ażeby roszczenia swe, 
chociażby co do nich spór już zawisł, stoso- 
wnie do przepisów ord. konkurs., zgłosili w 
e. k. sądzie powiatowym w Lnbaczowie naj- 
dalej do dnia 8 grudnia 1911, a na audyen - 
cyi likwidacyjnej na dzień 11 grudnia 1911 


o godzinie 9 przed południem w tymże są-- 


(11326) 


odbędzie się licytacya 1/4 


10 


dzie wyznaczonej, polikwidowali je i ustano- 
wili dla nich porządek. 

Wierzyciele, którzy zaniedbają terminu 
zgłoszenia, tak poszczególnym wierzycielom 
jak i masie upadłościowej zwrócą koszta 
urosłe przez ponowne zwołanie ogółu wie- 
rzycieli i badanie dodatkowego zgłoszenia 
i będą wykluczeni od podziałów uskutecznio- 
nych na podstawie formalnego projektu po- 
działu. 

Wierzycielom na audyencyi likwidacyj- 
nej jawiącym się i zgłoszonym służy prawo 
w miejsce zawiadowcy masy, jego zastępcy 
i członków wydziału wierzycieli, dotychczas 
urzędujących, powołać ostatecznie wolnym 
wyborem inne osoby swego zaufania. 

Audyencyę likwidacyjną przeznacza się 
zarazem do postępowania ugodowego. 

Postępowanie konkursowe co do spółki 
i pojedynczych spólników będzie oddzielnie 
prowadzonem. 

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszezać się będzie w części 
urzędowej „Gazety Liwowskiej*. 

Wierzyciele, którzy nie mieszkają w Lu- 
baczowie lub w pobliżu mają wymienić w 
zgłoszeniu pełnomoenika dla doręczeń, w tem- 
że miejscu zamieszkałego, w przeciwnym bo- 
wiem razie na wniosek komisarza konkurso- 
wego ustanowi się dla nich na ich koszt 
i niebezpieczeństwo pełnomocnika dla dorę- 
czeń. 

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 

Lwów, dnia 8 października 1911. 


L. ez. S. 2/10 (22) (11304) 
Uchwałą tego sąduz dnia 21 kwietnia 
1910 I. cz. S. 2/10 (1) otworzony konkurs 
do majątku Józefa Schmierera, kupca w Zba- 
rażu uznaje się po myśli $ 155 ord. konk. 
za ukończony. 
C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Tarnopol, dnia 14 lipca 1911. 


Konkursa. 


L. ez. 737/pr. (11261) 
Konkurs. 

W etacie e. k. Zarządów salinarnych 
w Galicyi i na Bukowinie są do obsadzenia: 
posada starszego komiśarza górniczego wzglę- 
dnie komisarza górniczego, względnie ad- 
junkta górniczego w VIH., względnie IX., 
względnie X. klasie rangi ze systemizowa- 
nymi poborami. 

Kompetenci mają wykazać, ż3 ukończyli 
w zupełności studya na c. k. Akademii gór- 
piezej (wyższej szkole montanistycznej), zna- 
jomość obu języków krajowych i języka nie- 
mieckiego w słowie i piśmie, jakoteż pra- 
ktyczne wykształeenie w góruictwie solnem 
i w warzeln'etwie soli, tudzież ezy i z któ- 
rymi urzędnikami względnie funkcyonarzu- 
szami Zarządów salinarnych w Galteyi i na 
Bnkowinie w czynnej służbie są spokrewnieni 
lub spowinowaceni. 

Podania należy wnieść w przepisanej 
drodze służbowej do Prezydyum e. k. kra- 
jowej Dyrezcyi skarhu we Lwowie w prze- 
ciągu czterech tygodni. 

Lwów, dnia 7 września 1911. 


L. Prez. 26826 
Konkurs. 
Posada praktykanta rachunkowego w 
odziale rachunkowym e. k. wyższego Sądu 
krajowego we Lwowie jest do obsadzenia. 
Ubiegający się o tę posadę wniosą na- 
lsżycie udokumentowane podania do 25 pa- 
ździernika 1911 do Prezydyum e. k. wyż- 
szego Sądu krajowego we Lwowie. 
Prezydyum c. k. Sądu krajowego 
wyższego. 
Lwów, dnia 7 października 1911. 


(11335) 


L. Prez. 2246 (4/11) 
Konkurs. 

Przy sądzie krajowym karnym w Kra 
kowie jest do obsadzenia posada dozorcy 
więźniów. 

Podania o powyższą posadę, do której 
mają pierwszeństwo wojskowi certyfikatyści, 
wnosić należy do dnia 15 listopada 1911 do 
kierownictwa e. k. sądu krajowego karnego 
w Krakowie. 

Kraków, dnia 9 paździarnika 1911. 


(11337 1—3) 


L. 2944/11 (11296 1—3) 
Obwieszezenie. 

Ns podstawie reskryptu Wydziału kra- 
jowego z dnia 24 sierpnia 1911 1. 97.894 
Wydział powistowy w Dobromilu rozpisuje 
niniejszem konkurs na posadę lekarza okrę- 
gowego w Nowemmieście. 

Do osręgu tego należą następujące 
miejscowości : 

w powiecie dobromilskim: Nowemiasto, 
Posada nowomiejska, Komurowiee, Grodzi- 
sko, Grabownica i Przedzielnica, 

w powiecie starosamborskim: Błozew 
górna, Wołcza dolna, Koniów i Towarnia. 


Lekarz okręgowy obowiązany utrzymy- 
wać aptekę domową. 

Do posady tej przywiązana płaes 1200 
kor. rocznie i ryczałt na objazdy 550 kor., 
tudzież stały dodatek roczny od gminy No- 
wemiasto w kwocie 300 kor., dodatek przez 
dwa pierwsze lata od gminy Komarowie po 
50 kor., dodatek od gminy Posady nowo- 
miejskiej przez dwa pierwsze lata po 100 
kor., dodatek od obszaru dworskiego w Ko- 
marowicach przez dwa !ata po 100 kor. 

Nadto przywiązane jest prawo do eme- 
rytury w myśl ustawy z 12 maja 1909 Nr. 
68 Dz. u. kr. 

Ubiegający się winni wnieść do tutej- 
szego Wydziału powiatowego najdalej do dnia 
15 listopada 1911 odpowiednie podanie o po- 
sadę i wykazać zdolność fizyczną, nieprze- 
kroczony wiek lat 40, prawo obywatelstwa 
austryaekiego, dyplom doktora medycyny u- 
prawnizjący do wykonywania praktyki le- 
kerskiej, nieskazitelność charakteru, znajo- 
mość języków krajowych i najmniej dwu 
letnią praktykę w zawodzie lekarskim. 

Pierwszeństwo zastrzeżone posiadają- 
cym dwuletnią praktykę w szpitalu po- 
wszechnym lub egzaminem fizykackim. 

Z Wydziału Rady powiatowej. 

Dobromil, dnia 9 września 1911. 


L. ez. Praes. 15108 11 
Konkurs. 

W Sądzie obwodowym w Tarnowie jest 
do obsadzenia posada starszego oficyała kan- 
celaryjnego. 

Podania o powyższą, lub przy innym 
sądzie opróżnić się mogącą posadę starszego 
oficyała należy wnosić w przepisanej drodze 
służbowej do dnia 30 października 1911 do 
Prezydyam Sądu obwodowego w Tarnowie. 

Prezydyum c. k. sądu krajowego 

wyższego. 

Kraków, 6 października 1911. 


(11204 2—3) 


L. cz, 3940 (11237 2—3) 


Konkurs. 


Wadowieki Wydział powiatowy ogłasza 
konkurs na posadę lekarza okręgowego z sie- 
dzibą w Lanekoronie z roczną płseą 1.200 
koron i ryczałtem na objazdy w kwocie 700 
koron z obowiązkiem utrzymywania apteki 
domowej. 

Nadto w myśl zapadłej uchwały Rady 
gminnej w Lanskoronio otrzyma lekarz okrę 
gowy od gminy wolne mieszkanie wraz z 
ogrodem i tytułem rocznego dodatku do 
płacy 800 kor. 

Posada lekarza okręgowego połączona 
jest z prawem do emerytury, a to w grani- 
cach postanowień ustawy z dnia 12 maja 
1909 Nr. 68 Dz. u. kr. 

Okręg Lanckoroński obejmuje 18 gmin 
z 16.000 mieszkańców. 

Podania o nedanie tej posady wnosić 
należy do Wydziału powiatowego w Wado- 
wiecach w terminie do końca października 
1911 i udowodnić świadectwami : 

. dostateczną fizyczną zdatność, 

. nieprzekroczony wiek lat 40, 

. prawo obywatelstwa austryackiego, 

. nieskazitelny charakter, 

. znajomość języków krajowych, 
praktykę najmniej dwuletnią w za- 
wodzie lekarskim, 

7. dołączyć dyplom doktora medycyny, 
uprawniający do wykonywania praktyki le- 
karskiej. 

Z kandydatów mają pierwszeństwo ci, 
którzy wykażą się dwuletnią służbą w szpi- 
talu powszechnym po uzyskaniu dyplomu do- 
ktorskiego, albo egzaminem fizykackim. 

Z Wydziału powiatowego. 

Wadowice, dnia 3 paździeruika 19141. 

Prezes: Sekretarz : 
Marek Łuszczkiewicz. Stopczyński. 
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L. 16862) pr. (11200 3—3) 
Konkurs. 

W obrębie politycznej administracyi 
galic. c. k. Namiestnietwa obsadzoną będzie 
posada e. k. komisarza Inspekcyi leśnej z sy- 
stemizowanymi poborami X. klasy rangi, ry- 
czałtem na podróże służkowe i ryczałtem na 
wydatki kancelaryjne, 

Kandydaci ubiegający się o tę posadę 
winni wykazać się kwalifikacyą wymaganą 
w § ô alin. 1 rozporządzenia ministeryal- 
nego z 1 listopada 1895 Dz. p. p. Nr. 165, 
jakoteż nienagannem zachowaniem się i zna- 
jomością języka niemieckiego, oraz obu języ- 
ków kraiowych w słowie i piśmie. 

Udokumentowane podanie winni petenci, 
zostający w służbie rządowej wnieść za po- 
średnietwem swej przełożonej władzy, inni 
zaś na ręce e. k. Starostwa w obrębie któ- 
rego stale przebywają, najdalej do 25 pa- 
ździernika 1911 do Prezydyum e. k. Namie- 
stnietwa we Lwowie. 

Prezydyum e. k. Namiestnietwa. 


Lwów, dnia 3 października 1911. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. ez. Ne. I. 523/11 (1) (11219 1—38) 
Ogłoszenie. 

W stanie biernym realności lwh. 50 
Łańcut Lazara Steinfelda w 70/160, Herscha 
Estleina w 46/160 i 18/320, Tauby Krebs 
w 241320, Chawy Perlmutter w 8,320, Cha- 
ny Filur w 12/3820 częściach własnej zainta- 
bulcwane jest: 

I. pod dniem 13 lipca 1830 prawo za- 
stawu dla sumy pięćdziesiąt sześć złr. na 
mocy skryptu z dnia 12 lipca 1830 na rzecz 
małoletnich Szycie i Izaka Wolkenfeldów 
zeznaneg) ; 

II. pod dniem 10 sierpnia 1837 na 
rzecz Kellmana Rosenbliitha prawo zastawu 
dla sumy dwieście ośmdziesiat złr. na mocy 
skryptu z 17 sierpnia 1821 w Łańcucie 
przez Herschka Wolkenfelda zeznanego ; 

III. pod dniem 4lipca 1839 na prośbę 
Hany z Baumanów Englender we własnem 
i małoletniego Abrahama Baumana imieniu 
wniesioną, prawo zastawu dla sumy trzysta 
złr. na podstawie wyroku polubownego z 
dnia 15 maja 18387 wydanego (na realności 
pod ik. 107 położonej żyda Hersehka Wol- 
kenfejda własnej. 

Wzywa się Szycie i Izaka Wolkenfel- 
dów, Kelmana Rosenbliitha, Hanę z Bauma- 
nów Engledorową i Abrahama Baumana, 
względnie ich prawionatyweów, aby w prze- 
ciągu roku, a najpóźniej do dnia 1 listopada 
1912 zgłosili swoje pretensye do tych hipo- 
tecznyceł. wierzytelności, w przeciwnym razie 
one wykreślone zostaną. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Łańcut, dnia 5 września 1911. 


L. Prez. 26.243 (13 N. M./11 (11295 1—3) 
Obwieszezenie. 

C. k. wyższy sąd krajowy we Lwowie 
podaja do powszechnej wiadomości, że p. 
Roman Gołogórski reskryptem c. k. Mini- 
sterstwa sprawiedliwości z dnia 28 lipca 
1911 1. 21.420 notaryuszem w Mikulińcach 
zamianoweny, złożywszy dnia 1 października 
1911 przysięgę służbową, urzędowanie swe 
rozpocząć może. 

Z Prezydyum c. k. Sądu krajowego 

wyższego. 

Lwów, dnia 7 października 1911. 


L. cz. 17.884 (12344 1—3) 
Obwieszczenie. 

Na mocy $ 15 ordynacyi wyborczej po- 
wiatowej rozpisuje się nowe wybory do Ra- 
dy powiatowej w powiecie żywieckim i wy- 
znacza się dzień wyboru dla grupy gmin 
wiejskich na 1 grudnia, dla grupy gmin miej- 
skich na 5 grudnia, dla grupy najwyżej opo- 
datkowanych z kategoryi handlu i przemy- 
słu na 7 grudnia, dla grupy większych po- 
siadłości na 11 grudnia b. r. 

Wybory te odbędą się w miejscach u- 
stawą przepisanych ($ 12, 18, 14 ord. wyb. 
pow.). 

Wyborcom wydane będą karty legity- 
macyjne, zawierające bliższe oznaczenie miej- 
sea i godziny, w których wybory odbyć się 
mają. 

Do Rady powiatowej w powiecie żywie- 
ckim wybierają: 

grupa większych posiadłości sześciu (6) 
członków ; 

grupa najwyżej opodatkowanych z kate- 
goryi przemysłu i handlu czterech (4) ezłon- 
ków ; 

grupa miast i miasteczek czterech (4) 
członków ; 

grupa gmin wiejskich dwunastu (12) 
członków. 

Z Prezydyum e. k. Namiestnietwa. 

Lwów, dnia 10 października 1911. 


L. ez. ©. 308/11 (1) 
Edykt. 

Przeciw niewiadomemu z miejsca po- 
bytu Piotrowi Miśniakowi i tow. wniesiony 
został przez Józefa i Katarzynę Miśniek za- 
mężną Wożdyło przez dr. J. Białogórskiego 
adw. w Dubiecku pozew o uznanie prawa 
własności do parcel grunt. 225/1, 225/3, 
225/5, 225'6, 238/1, 239/2 i parceli hudo- 
wlanej 174, oraz do parcel gruntowych 238,3, 
288/4 i 239/2 w Sliwnicy. - 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyeneyę na dzień 2 listopada 1911 o godz. 
9 rano w tut. sądzie, b. Nr. 11. 

Gdy miejsce pobytu pozwanego Piotra 
Miśniaka jest. niewiadome, ustanawia się mu 
celem strzeżenia jego praw i na jego koszt 
i niebezpieczeństwo kuratora w osobie p. dr. 
skąpskiego adw. w Dubiecku, dopóki pozwa- 
ny sam się nie zgłosi, lub pełnomocnika 
dla siebie nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Dubiecko, dnia 30 września 1911. 


(11316) 


L. cz. ©. I. 461/11 (1) (11383) 

Przeciw nieobjętej masie spadkowej 
bł. p. Nachmana Krechmala wniesiony zo- 
stał do e. k. sądu powiatowego w Żółkwi 


przez Kliasza Pflastera i tow. w Żółkwi po 
zew o wykreślenie prawa zastawu dla sumy 
220 zir. mk. i 99 złr. mk. z kart e. lwh. 
413 i 690 gm. Zółkiew. 

Na podstawie pozwu powyższego wy- 
znaczobo audyencyę na dzień 17 październi- 
ka 1911 o godz. 9 rano, b. Nr. I 

(elem strzeżenia praw nieobj. masy 
spadkowej ustanawia się p. dr. Dawida 
Thoma adw. w Żółkwi, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
wyższą nieobj. masę w rzeczonej sprawie na 
jej koszt i niebezpieczeństwo, dopóki ona w 
sądzie objętą nie zostanie. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Zołkiew, dnia 18 września 1911. 


L. ez. Om. I. 4/11 (2) 
Edykt. 
W sprawie powiatowego Towarzystwa 
zaliczkowego w Sanoku, toczącej się przed 
e. k. sądem powiatowym w Sanoku przeciw 
Dmytrowi Senciowi i Jewce Sencio o wyda- 
nie nakazu zapłaty 561 kor. zpn., ma być 
doręczony nakaz zapłaty liczba czyn. Cm. IL. 
4/11 (1), który zapadł dnia 7 lutego 1911. 
Ponieważ niewiadomo, gdzie pozwani 
przebywają, ustanawia się w celu strzeżenia 
ich praw kuratora w osobie p. dr. Nehmera 
adw. w Sanoku, i 
Tenże kurator zastępywać będzie po- 
wyższych pozwanych w rzeczonej sprawie 
na ich koszt i niebezpieczeństwo, dopóki 
oni w sądzie się nie zgłoszą, lub pełnomo- 
cnika nie zamianują. > 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II 
Sanok, dnia 7 września 1911. 


(10355) 


L. cz. E. 988/11 (7) 
Edykt. 

W sprawie Powiatowej Kasy zaliczko- 
wej i oszczędności w Rawie, toczącej się 
przad ce. k. sądem powiatowym w Rawie 
przeciw Mikołajowi Harasymowi o 124 kor. 
92 hal. zpn., ma być doręczoną uchwała z 
dnia 26 marca 1911 1. cz. E. 988/11 (1) 
Mikołajowi Harasymowi. ć i 

Ponieważ niewiadomo, gdzie tenże prze- 
bywa, ustanawia się w celu strzeżenia jego 
praw kuratora w osobie p. dr. E. Wilkow- 
skiego adw. w Rawie. 

Tenże kurator zastępywać będzie wyż 
wymienionego w rzeczonej sprawie na jè- 
go koszt i niebezpieczeństwo, dopóki om w 
sądzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika nie 
zamianuje. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział VI 

Rawa, dnia 16 sierpnia 1911. 


(10598) 


L. ez. ©. II. 233/11 (1) 
Bdykt. 

Przeciw Katarzynie i Gabryelowi Po- 
żuezkom, których miejsce pobytu jest nie- 
znane, wniesiony został do c. k. sądu po- 
wiatowego w Ropezycach przez Maryannę i 
Grzegorza Pożueków pozew o wykreślenie 
czterech kwot po 140 kor. 

Na podstawie pozwu wyznaczono roz- 
prawę na dzień 25 października 1911 o 
godz. 11 rano, b. Nr. 39. 

Celem strzeżenia praw pozwanych usta- 
nawia się p. dr. Marowskiego adw. w Rop- 
czycach, kuratorem. k 

Tenże kurator zastępy wać będzie po- 
zwanych w rzeszonej sprawie na ich koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie się 
nie zgłoszą, lub pełnomocnika nie zamianują. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział L1. 

Ropczyce, 5 października 1911. 


(11329) 


1. cz. Č. VII. 243/11 (1) (11812) 


Edykt. j 

Przeciw małol. Judzie Braunerowi do 
rąk prawnego zastępcy i ojca Jakóba Brau- 
nera, niewiadomego z miejsca pobytu, wnie* 
siony został do e. k. sądu powiatowego W 
Uhrzanowie przez firmę prot. Cohn & Lie- 
beskind w Krakowie pozew o zwrot towa- 
rów i oddanie tychże. 

Na podstawie pozwu wyznaczono 8u- 
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień 17 
października 1911 o godz. 9 rano, b. Nr. 10. 

Celem strzeżenia praw Jakóba Braune- 
ra ustanawia się p. dr. Karola Smolenia 
adw. w Chrzanowie, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Ju- 
kóba Braunera w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są- 
dzie się nie zgłosi, lub pełnomoenika nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VII 

Chrzanów, dnia 80 września 1911. 


L. cz. C. II. 198/11 (1) (11322) 
Edykt. 
Przeciw Janowi Kułaga, Jędrzejowi 


Górskiemu i Janowi Tworek, których miej- 
sce pobytu jest nieznana, wniesiony został 
do e. k. sądu powiatowego w Krakowcu 
przez Michała Fornala i tow. pozew o znie- 


11 


sienia współwłasności realności lwh. 1023 | 
księgi gruntowej gminy Bonów. 
Na podstawie pozwu wyznaczono mej 


9 ranc. 

Celem sirzeżenia praw Jana Kułagi, 
Jędrzeja Górskiego i Jana Tworka ustanawia 
się p. dr. Samuela Nebenzahla adw. w Kra- 
kowen, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie wyżej 
wymienionych tak długo, dopóki oni w są- 
dzie się nie zgłoszą, lub nie wymienią inne- 
go zastępcy, lub dopóki interes ich nie prze- 
stanie wymagać zastępstwa. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Krakowiec, dnia 21 września 1911, 


L. cz. ©. XXUI 415/11 (3) 
Edykt. 


(11342) 


Przeciw Abrahamowi Hirschowi Haus- 
manowi, którego miejsce pobytu jest nie- 
znane, wniesiony został do e. k. sądu po- 
wiatowego S. I. we Lwowie przez pierwsze 
gal. Towarzystwo akc. rafineryi spirytusu 
pozew o 223 kor. 56 hal. zpn. 

Ustna rozprawa odbędzie się dnia 28 
października 1911 o godzinie 9 rano w 
biurze Nr. 28. 

Ustanowiony celem strzeżenia praw po- 
zwanego kuratorem adw. dr. Leon Pawęcki 
we Lwowie będzie go zastępował, dopokąd 
w sądzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika 
nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, S. I. Oddziai XXIII. 

Lwów, dnia 16 września 1911. 


Kuratele. 


L. cz. P. 145/11 (8) (11258 1—3) 
Edykt. 
Za umysłowo chorego uznano Jurka 
Wałyło s Józefa w Podpieczarach. 
Kuratorem jego ustanowiono Jurka Meł- 
nyczeńko w Podpieczarach. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Tyśmienica, dnia 22 sierpnia 1911. 


L. cz. 96/11 (11) 
Edykt. 
Za umysłowo chorego uznano Ołeksę 
Padiuka w Ulieku Seredkiewicz.. 
Kuratorem jego ustanowiono Andrucha 
Padiukę w Ulicku S redkiewiez. 
Q. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Niemirów, dnia 4 sierpnia 1911. 


(11108) 


I. cz. P. 57/7 (3) 
Kdytt. 
Za umysłowo niedołężnego uznano Jó- 
zefa Fimbra w Zsgórniku. 
Kuratorem jego ustanowiono Franci- 
szka Sikorę w Zagórniku. 
C. k. Sąd powistowy, Oddział I. 
Andrychów, dnia 26 lipca 1907. 


(11088) 


L. ez. 6/11 ` (11154) 
Edykt. 
Za umysłowo chorego uznano Jana 
Górkę syna Wawrzyńca w Łękach. 
Kuratorem jego ustanowiono Jana Górkę, 
syna Kazimierza w Łękach, 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział T. 
Myslenice, dnia 7 lipca 1911. 


L. cz. L. 94/11 (7) 
Edykt. 
Za m*rnotrawnego uznano Andrzeja 
Grabiarza w Kamionnej. 
Kuratorem jego ustanowiono Andrzeja 
Dudziaka w Kamionnej, 
C k. Sąd powistowy, Oddział I. 
Wiśnicz, dnia 29 kwietnia 1911. 


(11115) 


Amortyzacye. 


L. cz. T. 45/11 (2) (11265) 
Uchwała. 
Tut. sąd. edykt z 10 kwietnia 1911, 
T. 45/11 (1), którym wdrożono postępowanie 
amortyzacyjne co do weksla z daty Lwów 
21 listopada 1909 na 180 kor. opiewającego, 
przez Adama Nemetza, jako akceptanta pod- 
pisanego, uzupełnia się w ten sposób, że 
ezasokros edyktalny dla zgłoszenia praw przez 
posiadaczy Oznacza się ma dni 45 od dnia 
ogłoszenia mniejszego sprostowania w „G3- 
zecie Lwowskiej“. 
C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 
Lwów, dnia 27 września 1911. 


L. cz. T. VI. 70/11 (1) (11367 1—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 
Na wniosek 1. Piotra Ryborskiego w 
Bozkochowie Nr. d. 98, 2. Towarzystwa za- 
liczkowego w Chrzanowie wdraża się postę- 


„Gazeta Lwowska“ Nr. 233 z dnia 13 października 1911 


powanie celem amortyzacyi następującej rze- 
komo przez wnioskodawcę zagubionej ksią- 


„wa się przeto, aby zgłosił się ze swojemi 
i prawami w ciągu sześciu miesięcy od osta- 


żeczki wkładkowej Towarzystwa zaliczkowego ; tniego ogłoszenia edyktu w „Gazecie Lwow- 
prawę na dzień 26 października 1911 o godz. | w Chrzanowie Nr. 18.981 opiewającej na imię 


Piotra Ryborskiego na kwotę 200 kor. 

Posiadacza powyższej książeczki wkład- 
kewej wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu jednego roku, 6 
tygodni i3 dni, w przeciwnym bowiem razie 
po upływie powyższego czasokresu za nie- 
istniejącą uznaną zostanie. 

C. k. Sąd krajowy, Oddział VI. 

Kraków, dnia 5 września 1911. 


l cz. ©. VE TONA (11371 1—8) 
Wdrożenie postępowania amortzacyjnego. 
Na wniosek dr. Witolda Chwalibogow- 
skiego z dnia 27 sierpnia 1911 T. VI. 
78/11 (1) ustanawiając go kuratorem dla nie- 
wiadomego z miejsca pobytu i życia Maryana 
Chwalibogowskiego wdraża się postępowanie 
celem amortyzacyi następujących rzekomo 
przez wnioskodawcę zagubionych książeczek 
Towarzystwa wzajemnego kredytu w Krako- 
wie Nr. 1976 na 1000 (tysiąc) złr. a. w. i 
Nr. 2575 na 12 złr. 15 et. a. w. 
Posiadacza powyższych książeczek wkład- 
kowych wzywa się przeto, aby zgłosił się 
ze swojemi prawami w ciągu jednego roku 
6 tygodni i 8 dni, w przeciwnym bowiem 
razie po upływie powyższego czasokresu za 
nieistniejące uznane zostaną. 
C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VI. 
Kraków, dnia 22 września 1911, 


L. ez. Ne. I. 1278/11 (2) (11212 1—3) 
Amortyzacy8. 

Na wniosek Jana Nowaka, kuratora Wa- 
lentego Pradla wdraża się postępowanie celem 
amortyzacyi rzekomo przez kuranda zagubio- 
nej książeczki udziałowej Bocheńskiego Za- 
kładu kredytowego Nr. 1345 z 22 listopada 
1908 na 20 kor. 

Posiadacza powyższej książeczki wzywa 
się, aby zgłosił się ze swojemi prawami w 
przeciągu ,6 miesięcy, w przeciwnym razie 
po upływie powyższego czasokresu za nie- 
istniejące uznane zostaną. 

U. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Bochnia, 18 września 1911. 


(11240 1—3) 


iet. 

Auf Ansuchen der Hudes Nagel in 
Majdan średni Kubajówka, wird das Verfah- 
ren zur Amortiesirung des der Gesuchstelle- 
rin angeblich in Verlust geratenen, von der 
Escompte und Creditbank in Kolomea auf 
den Namen der Hudes Nagel ausgestellten 
und über den Betrag von 11.200 Kr. lauten- 
den Einlagebichels eingeleitet. 

Den Inhaber dieses Einlagebüchels wird 
daher aufgefordert seine Rechte binnen sechs 
Monaten nach der 8 Kundmachung dieses 
Eiictes in der ämtlichen „Lemberger Zei- 
tung“ geltend zu machen und dieses Einla- 
gebichel hiergerichts vorzulegen sonst nach 
Verlauf dieser Frist wird das obige Kinla- 
gebiichel für unwirksam erklärt werden. 

K. k. Kreis-Gericht, Abtheilung IV. 

Kolomea, am 28 September 1911. 


G. Z. T. 28/11 (2) 
Ed 


G. Z. T. 29/11 (2) (11239 1—3) 
Edict. 

Auf Ansuchen der Hudes Nagel in 
Majdan średni Kubajówka, wird das Ver- 
fahren zur Amortisierung des nachstehenden 
der Gresuchstellerin angeblich in Verlust ge- 
ratenen Wechsel und zwar, des Wechsels 
dtto Kolomea 24 Juli 1911, sechs Monate a 
dato zahlbar iiber 172 Kr. 42 Hl. lautend 
von Moses Einhorn Kolomea acceptirt ohne 
Aussteller, und das Wechsals dtto Kolomea 
den 24 Juli 1911 sechs Monate a datto zahl- 
bar über 90 Kronen lautend, von Ello Rosen- 
blatt Kolomea acceptirt ohne Ansteller. 

Der Inhaber dieses Wechsel wird da- 
her aufgefordert, seine Rechte binnen 45 
Tagen nach der Verfallzeit der Wechsel gel- 
tend zu machen und diese Wechsel hierge- 
richts vorzulegen, sonst nach Verlauf dieser 
Frist werden die obigen Wechsel für unwirk- 
sam erklärt werden. 

K. k. Kreis-Gericht, Abteilung IV. 

Kolomea, am 28 September 1911. 


L. cz. T. 20/11 (1) (11182 1—3) 
Amortyzacya. 

Na „wniosek e. k. Prokuratoryi skarbu 
we Lwowie imieniem gr. kat. probostwa i 
cerkwi w Miękiszu nowym i imieniem fun- 
dacyi mszalnej śp. Iwana Hanasa przy gr. 
kat. cerkwi w Miękiszu nowym, wdraża się 
postępowanie celem amortyzacyi rzekomo za- 
ginionych książeczek kasy oszczędności m. 
Przemyśla, a to: Nr. 26.839 na 189 kor. 51 
hal, Nr. 28.145 na 55 kor. 40 hal, Nr. 
35.155 na 9 kor. 84 hal. winkulowanych na 
rzecz gr. kat, probostwa w Miękiszu nowym 
i Nr. 48.409 na 84 kor. winkulowanej na 
rzecz gr. kat. cerkwi w Miękiszu nowym. 

Posiadacza powyższych książeczek wzy- 


skiej“ licząc, w przeciwnym bowiem razie po 
upływie powyższego czasokresu książeczki te 
uznane zostaną za bezskuteczne. 
O. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Przemyśl, 81 sierpnia 1911. 


L. cz. T. 85'11 (2) (11084 1—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek p. Ambrożego Dietricha, 
właść. realności w Podkamieniu, wdraża się 
postępowanie celem amortyzacyi następującej 
rzekomo zaginionej policy z daty 10 wrze- 
snis 1897 Nr. 157.304 na nazwisko córki 
wnioskodawcy Anieli Dietrich wystawionej 
przez Generalną Reprezentacyę Towarzystwa 
ubezpieczeń imienia „Gizeli* we Lwowie, a 
na kwotę 2000 kor. opiewającej, płatnej dnia 
1 wrześuia 1118. 

Posiadacza powyższej policy wzywa się 
przeto, aby zgłosił się ze swojemi prawami 
w ciągu jednego roku, 6 tygodni i 8 dni, 
w przeciwnym bowiem razie po upływie po- 
wyższego czasękresu za nieistniejąca uznaną 
zostanie. 

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 

Lwów, dnia 29 sierpnia 1911. 


L. ez. T. 90/11 (2) (11040 1—8) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 
Na wniosek p. Bronisława Nartowskiego 
e. k. notaryusza we Lwowie wdraża się po- 
stępowanie celem amortyzacyi rzekomo przez 
wnioskodawcę zagubionej książeczki wkładko- 
wei gal. Kasy oszczędności we Lwowie Nr. 
166019 opiewającej pierwotnie na kwotę 
3000 kor., a obeenie od 11 sierpnia 1911 na 
2000 kor. z procentami opiewająe-j, wysta- 
wionej na nazwisko „Jan Mischalek*. 
Posiadacza powyższej książęczki wkład- 
kowej wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu 6 miesięcy od dnia 
ostetniego ogłoszenia w „Gazecie Lwowskiej“, 
w przeciwnym bowiem razie po upływie po- 
wyższego czasokresu za nieistniejącą uznaną 
zostanie, 
C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VI. 
Lwów. dnia 14 września 1911. 


L. cz. T. 66/11 A, (11168 1—3) 
d 


Tusądowy edykt z 12 czerwca 1911 T. 
66/11 (1) wdrażający postępowanie celem 
amortyzacyi dwóch weksli z daty Lwów 8 
czerwca 1911 na 14.000 kor. i 2.000 kor. w 
8 miesiące od daty płatnych przez Horycia 
Denysa i Marcina Tymczuka akceptowanych, 
a wystawionych przez Mikołaja Smagę i przez 
tegoż i Dom komisowy inż. Brulińskiego i 
Wasilewskiego we Lwowie in bianeo żyro- 
wanych prostuja się w tym kierunku, iż 
45-dniowy czasokres do zgłoszenia praw przez 
posiadaczy liczy się od 3 września 1911, 
względnie od dnia trzeciego ogłoszenia spro- 
stowania w „Gazecie Lwowskiej“. 

0. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 

Lwów, dnia 29 września 1911. 


L._ cz. RAS7JTE (1) (11041 1—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 
Na wniosek p. Zalela Ungara, właści- 
ciela realności we Lwowie ul. Grodziekich 
l. 9 wdraża się postępowanie celem amo: ty- 
zacyi następującego rzekomo przez wniosko- 
dawcę zagubionego z końcem lipca b. r. 
weksla z daty Lwów dnia 8 sierpnia 1909, 
płatnego dnia 8 stycznia 1910, na kwotę 700 
kor. opiawającego, akceptowanego przez Kon- 
stantego hr. Romera z Borowy, a wystawio- 
nego i żyrowanego przez dr. Karola Dawi- 
dowicza. 

Posiadacza powyższego weksla wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra- 
wami w ciągu 45 dni po 8 ogłoszeniu w „Ga- 
zecie Lwowskiej“, w przeciwnym bowiem rs- 
zie po upływie powyższego czasokresu, za 
nieistniejący uznany zostanie. 

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 

Lwów, dnia 8 sierpnia 1911. 


L ez. T. 76/11 (2) (11039 1—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 
Na wniosek p. Kasiela Kieslera właści- 
ciela realności w Stanisławowie wdraża się 
postępowanie celem amortyzacyi następują- 
cych wnioskodawcy rzekomo zaginionych a 
do wyłosowania przeznaczonych dwóch obli- 
gacyj pożyczki miasta Lwowa z dnia 15 sty- 
cznia 1896, a to Nr. 1096 na 200 kor. bez 
kuponów i Nr. 1567 i należących do tej 
ostatniej obligacyj kuponów, z których 
pierwszy jest płatny 1 listopada 1911. 
Posiadacza powyższych papierów warto- 
ściowych wzywa się przeto, aby zgłosił się 
ze swojemi prawami, w przeciwnym bowiem 
razie po upływie trzech lat po dniu płatno- 
ści ostatniego kuponu lub w razie wcześniej- 
szego wylosowania po upływie jednego roku 
po dniu płatności, zaś należące do tego ku- 
| pony w przeciągu jadnego roku od dnia ich 


płatności, lub też o ile ten dzień już minął, | 
od dnia tego edyktu uznane zostaną za nie- | 
istniejące. 

Skoro wymienione powyżej papiery war- 
tościowe przez wylosowanie do wypłaty prze- 
„naczone zostaną, winien wnioskodawea à tem 
sądowi donieść, 

U. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VIE. 

Lwów, dnia 25 sierpnia 1911, 


L. ez. T. IV. 14/11 (2) 
idykt. 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 
Na wniosek Zallela Schiffa, substytuta 
haudlowego w Tarnowie wdraża się postępo- 
wanie celem amortyzacyi rzekomo przez wnio- 
skodzwcę zsegubionej książeczki wkładkowej 
Turcowskiego Towarzystwa bankowego w 
Tarnowie Nr. 1539 na kwotę 550 kor. 50 
hal. opiewające) i na imię Zallela Sehiffa 
wystawionej. | : 
Posiadacza powyższej książeczki wkład- 
kcwej wzywa się pr.eto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu 6 miesięcy, w 
przeciwnym bowiem razie po upływie po- 
wyższego czasokrest za nieistniejącą uznaną 
zostanie. 
C. k. Sąd obwodowy Oddział IV. 
Tarnów, 23 września 1911. 


(11183 1—3) 


Lo eż T. V. 16/11 (3) (11138 1—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 
Na wniosek Gizeli Pietruszkowel w Rze- 
szowie wdraża się postępowanie celem amor 
tyzacyi rzekomo przez wnioskodawczynię Zè- 
gubionej policy rek. Towarzystwa Gizeli 
„Gizela Verein* z daty Wiedeń 29 lutego 
1904 na rzecz Izaboli Bronisławy Pietru- 
szkównej na 216 kor. opiewającej. i 
Posiadacza powyższej policy wzywa Się 
przeto, aby zgłosił się ze swojemi prawami 
w ciągu jednego roku, w przeciwnym bowiem 
razie po upływie powyższego czasokresu 74 
nieistniejącą uznaną zostanie. | | 
C. k. Sąd obwodowy, Oddział V. 
Rzeszów, dnia 2 września 1911. 


U. ex. T. 81/11 (2) (11130 1—3) 
AmoprusannaA. i 
Ha succene n. Marpos Fysta 3 CkBa- 
pABA BOBOI BROĄHTE CA NOCTYNOBARE MOP- 
sagaańie mo g0 Cirytog0l IMOBIpHO BHE- 
CKONATEIEBA 3ATHRYBLIOJ KHMIKOTKM BEAAM- 
xoBOi IloBiroBoro Tos. rocnoą. kpeą. „Bipa” 
GLOB. 3ap 3 OÓw Iopykolo B SIvOBKBI u. 49 
3 xawm HioBrea „ra 23 moBraa 1908 su- 
CTaB.IeH0i Ha iwa „MarpoBa Kyara“ B CkBa- 
pari noBiń ma cymy 156 kop. 21 cor. 
Jiepiareaa UOBHCMOi KAMKEOGKA BEJIAJ- 
ROBOI B3MBA€ CA IIpoTe, MOSH 3DOJIOCHB CA 
si CBOÏMM upaBamu B uporary 6 MİCANİB Bi; 
gperoro OroLonIegA B „Lazeri JIsnisckiń* 
60 B upormBgim pasi No yluIMBi cero pe- 
YHA Óyąe ysHaHa 3a HEBAKCHY. 
JI. x. kpaeBuk nuBiabanń, Bizia VII. 
Jlnsi, „aa 23 aBrycra 1911. 


L. cz. T. IL. 10/11 (2) (11368 1—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek firmy S. Manne. skład 
mebli w Krakowie ul. Szpitalna, wdraża się 
postępowanie celem amortyzacyi następują 
cych rzekomo przez wnioskodawcę zagubio- 
nych weksli s mianowicie: 1) weksla pta 
tnego 28 grudnia 1911 na 150 kor. cpiewa- 
jącego. 2) weksla płatnego 28 stycznia 1912 
na 150 kor. opiewającego, 3) weksla pla- 
inego 26 lutego 1912 na 150 kor. opiewa- 
jscego, 4) weksla płatnego 26 marca 1912 
na 211 kor. opiewającego, zaopatrzonego 
akceptami p. Nechemie Wienera w Chrza- 
nowie i p. Samuela Mandolbsuma w Szeza- 
kowej. a zresztą niewypełnionych. 

Posiadacza powyższych weksli wzywa 
się przeto, aby je przedłożył tut. sądowi w 
ciągu 45 dni od dnia zapadłości każdego z 
nich, w przeciwuym bowiem razie po upły- 
wie powyższego ezasokresu za nieistnielące 
uznane zostaną 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział II. 
Kraków, dnia 20 września 1911. 


Doniesienia prywatne. 


ZAW IV" 1EZNNENEONONOKCZWKACTE 
PRECZ Z KAŁAMARZAMI! 
Wieczne pióro 


nowość, eleganckie, trwałe, zawsze w pogo- 

towiu, pisze jednem napełnieniem 500 wy- 
razów, każdemu niezbędne. 

Do nabycia w biurze dzienników Plohna, 

Lwów, ul. Karola Ludwika 1. 5, po 80 hal., 


z przesyłką poleconą 1 kor, 25 hal., za za- 
liezką e 20 hal. więcej, ý 
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Ruch pociagów kolejowych obowiązujący z dniem 1 maja 1911 r. według czasu Średnio-europ. 


DO LWOWA 
Na dworzec główny: 
z lekan (Jass, Bukaresztu, Konstantynopola), Podwysokiego, 
Kórósmezó, Kałusza, Zaleszczyk, Nowosielicy, Berhonethu, 


Qzudina, Serethu i Suezawy. i 
z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karls- 


cza (p. Tarnów), Mielca, Jasła, Chabówki, Zakopanego (p. 
Rzeszów), Rozwadowa. 

z Stanisławowa, Kałusza, Husiatyna, Kołomyi. 

z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karls- 
badu, Pragi, Opawy), Oświęcimia, Wieliczki, Orłowa, N. Sa- 
cza (p. Tarnów), Mielca, Zakopanego, Jasła, Krosna, Iwoni- 
cza, Rymanowa, Sanoka, Chyrowa (p. Przemyśl). 


z Podwołoczysk (Qeessy i Kijowa), Brodów. 

z Ławocznego (Pesztu), Drohobycza, Borysławia, Kałusza. 

z Krakowa, (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karls- 
badu, Pragi, Opawy, Wieliczki, Orłowa, N. Sącza (p. Tarnów). 

z Rawy ruskiej, Sokala. 

z Sambora, Chyrowa, Sanoka. 

z lekam, Dorny Watry, Brodiny, Radowiee, Żydaczowa, 

z Jaworowa. 

z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi 
Opawy), Lubaczowa, Sanoka, Chyrowa. 

z Sianek, Sambora. 

ze Stojanowa. 

z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karls- 
badu, Pragi, Opawy), Zakopanego (p. Podgórze-Płaszów), 
Sanoka, Chyrowa (p. Przemyśl). 

ze Stanisławowa, Żydaczowa, Potutor, Korósmezó. 

z Podhajec. 

z Ławocznego, Kałusza, Stryja, Drohobycza, Borysławia, Ko- 
chawiny. 

z Podwołoczysk, Kopyezyniec, QCzortkowa, Husiatyna, Potutor, 
Zbaraża. 

z Tarnowa, N. Sącza, Zakopanego, Chabówki (p. Jasło), Dynowa. 

z Sokala, Rawy ruskiej, Lubaczowa. 

z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi), 
Chyrowa, Zakopanego, N. Sącza, Tarnobrzegu, Rymanowa, 
Iwonicza, Sanoka, Chyrowa (p. Przemyśl). 

z Sambora, Sianek, Zakopanego, N. Sącza, Jasła, Krosna, Iwo- 
nieza, Rymanowa, Sanoka, Chyrowa. 

z Krakowa (od 1 czerwca do 15 września włącznie codziennie). 

z Ickan, Ozortkowa, Kałusza, Zaleszczyk, Wyżnicy, Kocmania, 
Nowosielicy Serethu, Radowiece, Berhomethu, Suczawy. 

z Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów, Grzymałowa, Potu- 
tor, Husiatyna, Czortkowa. 

z Tuchli, Skolego, Drohobycza, Boryslawia. 

z Jaworowa. 

z Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów, Zbaraża, Potutor, 
Zaleszezyk, Husiatyna, Iwania pustego, Skały, Kopyczyniee, 
Grzymałowa. 

z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi, 
Opawy), Oświęcimia, Suchy, Kocmyrzowa, Wieliczki, Szczu- 
cina, Orłowa (p. Tarnów), Mielca (p. Debieę), Chyrowa (p. 
Przemyśl. 

z lekan, Żydaczowa, Kałusza, Zaleszezyk, Nowosielicy, Serethu, 
Berhomethu, Czudina, Radowiec, Brodiny, Putny. 


z Czerniowiec, Ickan, Suezawy, Dorny Watry, Radowiee, Nowo- 
sielicy. 

ze Stojanowa. 

ze Stryja. 

z Mszany od 15 czerwca do 30 września włącznie codziennie. 

z Sokala. 

| z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi, 
Opawy), Koemyrzowa, N. Sącza (p. Tarnów), Szezneina, Ja- 
sła, Dynowa, Lubaczowa, Sanoka, Rymanowa, Iwonieza, Chy- 
rowa (p. Przemyśl). 

z Sambora, Orłowa, N. Sącza, Jasła, Krosna, Iwonieza, Ryma- 
nowa, Sanoka, Chyrowa, Sianek, Csap. ć 

z Iekan (Bukaresztu, Jass, Botuszan, Gwlacu), Potutor, Zyda- 
czowa, Czortkowa, Kórósmesó, Nowosielicy, Radowiee, Dorny 
Watry, Suczawy. 

z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Warszawy), Oświe- 
cima, Wieliezki. Tarnobrzegu, Dynowa, Lubaczowa, Jasła, 
Iwonieza, Rymanowa, Sanoka, Ohyrowa (p. Przemyśl). 

z Krasnego. 

ze Stryja (od 18 czerwca do 10 września włącznie tylko w nie- 
dziele i rz. kat. święta). 

z Podhajee, 

z Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów, Kopyczyniec, Zale- 
szezyk, Skały, Iwania pustego, Husiatyna, Zbaraża, Grzy- 
małowa, 

z Ławocznego (Pesztu), Kałusza, Borysławia, Drohobycza, Ko- 


chawiny. 


Na dworzec „Lwów-Podzamezeć: 


7:01 | 2 Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów. 

7:26 | z Winnik. 

9:42 | ze Stojanowa. 

10:54 | z Podhajee. 

11:35 | z Podwołoczysk, Kopyczyniec, Husiatyna, Czertkowa, Potutor, 
Zbaraża. 

— | z Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów, Grzymałowa, Hasia- 
tyna, Potutor, Kopyczyniec, Czortkowa. 

516 | z Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów, Kopyczyniec, Czort- 


kowa, Zaleszczyk, Skały, [wania pustego, Ilusiatyna, Grzy- 
małowa, Zbaraża. 
ze Stojanowa. 
z Winnik. 
z Krasnego. 
z Podhajec. 
z Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów, Kopyczpniece, Czort- 
: kowa, Zaleszezyk, Iwania pustego, Skały, Husiatyna, Zba- 
raża, Grzymałowa. 
z Winnik, tylko w sobotę i niedzielę. 


Na dworzee „„Lwów-Łyczaków*: 
z Winnik. 
z Podhajec. 


z Winnik. 
z Podhajee. 
z Winnik, tylko w sobotę i niedzielę. 


Na dworzec główny: 


z Brzuchowie: codziennie: 7:00 rano; codziennie od 1 czerwca do 31 sier- 


pnia 8:32 rano, 11:05 przed południem, 5'18 po południu; od 1 czerwca 
do 15 września 9'35 wieczór; od 1 czerwea do 30 września 3:48 po 
ołudniu; od 10 maja do 30 września 745 wieczór; w niedziele i 
święta rzymsko-katoliekie od 1 czerwca do 31 sierpnia 1:46 po połu- 
dniu; od 7 maja do 81 maja 3:48 po południu. 


z Janowa: codziennie: od 1 maja do 30 września 1-11 po południu, 9-25 


wieczór; w niedziele i święta rzymsko-katoliekie od 7 maja do 10 wrze- 
śnia 1000 wieczór. 


z Lubienia: w niedziele i święta rzymsko-katoliekie od 14 maja do 10 wrze- 


w biurze miastowem e. k. kolei państwowych w 
cyjne c. k. kolei państwowych, ul. Krasiekich 


z Winnik: tylko w sobotę i niedzielę 12:16 w nocy. 


śnia 12:45 w nocy. 


UWAGA: Pora nocna oznaczona jest ramkami. — Wszelkiego rodzaju bilety, taryfy, ilustrowane przewodniki, rozkłady jazdy i t. p. nabywać można 
ir Hausmana I. 9. Informacye zaś w sprawach przewozu towarów i tary fowych udziela biuro informa- 
. 5 drzwi nr. 67, w dnie powszednie od godziny 8 rano do 3 po połudn iu, w niedziele i Święta zaś od 


godziny 8 rano do 12 w południe, 


badu, Pragi, Opawy, Szezucina, Orłowa, Zakopanego, N. Sa- | 


IRIS 


za 
= 


Pociągi lokalne. 
do Brzuchowie: codziennie 6:06 rano; codziennie 

pnia 7:22 rano, 10:05 przed południem, 6-31 wieczór; od 1 czerwca do 
do Janowa: codziennie od 1 maja do 


do Lubienia: w niedziele i święta rzymsko-kestoliekie od 14 maja do 10 
września 2-15 po południu. 


© 


święta rzymsko-katolickie: od 1 czerwca do 31 sierpnia 12:30 po połu- 


ZE LWOWA 
Z dworea głównego: 


g do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Warszawy, Pragi, 

j Karlsbadu), Kocmyrzowa, Rozwadowa, Dynowa, Jasła, Gha- 
bówki, Zakopanego, Orłowa, N. Sącza (p. Tarnów), Szezu- 
cina. 

do Ickan (Jass, Bukaresztu, Konstantynopola), Körösmezö, Ka- 
łusza, Zaleszczyk, Serethu, Berthomethu, Czudina, Nowosie- 
licy, Brodiny, Putny, Suczawy, Dorny Watry. 

do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Pragi, Karlsbadu, 
Opawy), Chyrowa, Sanoka, Mezelaborcza, Pesztu, Rymanowa, 
Iwonicza, Chabówki, Jasła, Mielea (p. Dębicę), Orłowa, Wie- 
liczki, Oświęcima, Kocmyrzowa. 

do Podhajee. 


do Stryja, Drohobycza, Borysławia. 

do lekan (Jass, Bukaresztu, Botuszan), Żydaczowa, Potutor, 
Kałusza, Kórósmezó, Czortkowa, Brodiny, Putny, Suczawy, 
Dorna Watry. 

do Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniee, Hu- 
siatyna, Czortkowa, Grzymałowa, 

do Sambora, Sianek, Osap. 

Ławocznego (Pesztu), Kałusza, Drohobycza, Borysławia. 

do Rawy ruskiej, Sokala, Lubaczowa. 

do Stojanowa. 

do Jaworowa. 

do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Pragi, Karlsbadu), 
Chyrowa, Jasła (p. Przemyśl), Rozwadowa, Nadbrzezia, Dy- 
nowa, Orłowa (p. Tarnów), Zakopanego. 

do Krakowa (Wiednia, Warszawy, Pragi, Karlsbadu), Sanoka, 
Rymanowa, Iwonicza (p. Przemyśl), Tarnobrzegu, N. Sącza, 
Orłowa, Szczucina, Wieliczki, Oświęcimia. 

do Sambora, Sianek, Chyrowa, Sanoka, Rymanowa, Iwonicza, 
Jasła, N. Sącza. 

do Czerniowiec, Kałusza, lekan, Brodiny, Putny, Suczawy. 

do Iekan, Delatyna (p. Kołomyję), Serethu, Berhomethu, Czudina, 
Radowiec, Suczawy. 

do Stryja od 18 czerwca do 10 września włącznie tylko w niedziele 
i rzym. kat. święta. 

do Podwołoczysk, Brodów, Kopyczyniec, Potutor, Grzymałowa, 

Zbaraża. Í 

Ławocznego, Drohobycza, Borysławia, Kałusza. 

do Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniee, 
Czortkowa, Zaleszezyk, Husiatyna, Skały, lwania pustego, 
Grzymałowa. 

do Czerniowiec, Żydaczowa, Podwysokiego, Kórósmez6, Kałusza, 
Czortkowa, Załeszczyk, Wyżnicy, Koemania. 

do Sokala. 

do Krakowa od 1 czerwca do 15 września włącznie codziennie. 

do Krasnego. 

do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Warszawy, Berlina, Pragi, 
Karlsbadu), Chyrowa, Sanoka (p. Przemyśl), Lubaczowa, Ro- 
zwadowa, Dynowa, Jasła, Ohabówki, Zakopanego (p. Rze- 
szów), N. Sącza, Chabówki, Zakopanego (p. Podgórze P4.), 
Oświęcimia. i 

do Stanisławowa, Potutor, Zydaczowa. 

do Sambora, Sianek, Chyrowa, Sanoka. 

do Rzeszowa, Chyrowa, Sanoka (p. Przemyśl). 

do Stojanowa. 

Mszany. 


Jaworowa. 

do Krakowa. 

Podhajec. | 

do Kołomyi, Żydaczowa, Kałusza. $ 

do Łławocznego (Pesztu), Drohobycza, Borysławia, Kałusza. 

do Krakowa (Wiednia, Warszawy, Pragi, Karlsbadu, Berlina), 
Orłowa, Koszye (p. Tarnów). 

do Krakowa (Wiednia, Warszawy, Pragi. Karlsbadu), Chyrowa 

(p. Przemyśl). 

awy ruskiej, Sokala. 

do Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów. 

do Sambora, Chyrowa, Sanoka, Rymanowa, 
Nowego Sącza, Orłowa, Zakopanego. 

do Ickan, Czortkowa, Korósmez6, Kałusza, Zaleszczyk, Wyżnicy, 
Nowosielicy, Berhomethu, Czudyna, Serethn, Brodiny, Putny, 
Dorny Watry, Suczawy. 

do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Warszawy), Dynowa, Tarno- 
brzegu, Szezucina, Orłowa, Wieliczki Chabówki, Zakopanego. 

do Podwołoczysk, Potutor, Kopyczyniec, Skały, Iwania pustego, 
Husiatyna, Zaleszezyk, Grzymalowa. 

do Stryja, Drohobycza, Borysławia, Kochawiny. 

do Rawy ruskiej (tylko w niedziele), = 


z on co ww 
A W OTS © 
DOGO 


Iwonicza, Jasta, 


Z dworca „„Lwów-Podzameze'': 
Podhajec, 

Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniec, Hu- 
siatyna, Czortkowa, Grzymałowa. 

Stojanowa. 

Podwołoczysk, Brodów, Potutor, Grzymałowa, Zbaraża. 
Winnik. 

Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów, Potutor, Kopyczy- 
niec, Żaleszczyk, Husiatyna, Skały, Iwania pustego, trzyma- 
łowa, Czortkową. 

Krasnego. 

Stojanowa, 

Podhajec. 

Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów. 

Winnik, tylko w sobotę i miedzielę. 

Podwołoczysk, Kopyczyniec, Skały, lwania pustego, Połutor, 
Hasiatyna, Zaleszezyk, Grzymałowa, Zbaraża. 


Z dworca „Lwów-Łyczaków* : 
do Podhajec. 
do Winnik. 


do Podhajec. 
do Winnik, tylko w sobotę i niedzielę.. 


Z dworca głównego: 
od 1 czerwca do 31 sier- 


15 września 8:20 wieczór; od 1 czerwca do. 30 września 250 po połu- 
dniu; od 10 maja do 30 września 418 po południu; w niedziele i 


o połud niu. 

0 września 10-25 przed południem, 
3-05 po południu; w niedziele i święta 1:zymsko-katoliekie ód 7 maja 
do 10 września 1:85 po południu. 


dniu; od 7 maja do 381 maja 2:50 


na rok 1911. 


SE EZ ža 


W roku 1911-ym, a 52-im swego istnienia drukować będzie najznakomitsze nowości literatury rodzimej, cały szereg dzieł 
pierwszorzędnej wartości i wysokiego znaczenia zarówno pod względem treści, jak formy. 
TYGODNIK ILLUSTROWANY w roku i9łi-ym w dziale powieści i nowel pomieści dwa najświeższe utwory: 


Bolesława Prusa | Wł. St. Reymonta 


Odrodzenie || | Rok 1794 


| z D Czasy Kościuszkowskie 
z illustracyamı Jana Holewińskiego | z illustracyami Stanisława Kaczor-Batowskiego 


Nadto nową powieść 


Eugenii Żmijewskiej Młodzi 


W dziale nowel drukować będzie utwory, od- Aleksandra Stroki: „RIRI I LULU". | ROZRYWKI UMYSŁOWE, świeżo wprowa- 
znaczone i wyróżnione NA niedawnym Jerzego Gąssuwskiego: „OPOWIEŚĆ O STA- || dzony dział szachów, szarad, rebusów, 


konkursie, a więc: | SIU I WOGOLE O LUDZIACH" i wiele zagadek, zabawek naukowych, logogry- 
Władysława Orkana-Smreczyńskiego: „SWIT“, || innych. | fów i humoru. 

z illustracyami Józefa Rapackiego. Nadto: || DZIAŁ ARTYSTYCZNY TYGOD. ILLUSTR. 
Jana Lemańskiego: „WOLA“. i | ARTYKUŁY WSTĘPNE. | zawierać będzie niezależnie od illustracyi 
Piotra Chmyzowskiego : „BAROWSKA*, z illu- | KRONIKI TYGODNIOWE Bolesława Prusa. | do każdego artykułu osobne ryciny, re- 

stracyami Jana Holewińskiego. | DZIAŁ HISTORYCZNY. produkcye najcenniejszych obrazów pol- 
Z wyróżnionych: | POEZYE. | skich i obcych artystów, plansze z aktu- 
Stefanii Podhorskiej-Okołów: „DO DOMOW ||| WĘDROWIEC POLSKI. l alnych wystaw w kraju i zagranicą, je- 

OJGOW*. | NA DOBIE. | dnem słowem, obraz rodzimej i obcej 

| 


Henryka Zbierzchowskiego: „WE TROJE", MIESZANINY LITERACKIE, sztuki. 


Jako nadzwyczajne premium „Tygodnika Illustrowanego* otrzymają prenumeratorowie 
Album kartonów KONSTANTEGO GÓRSKIEGO na tle życia wygnańców syberyjskich: 


„Sybir, wizye przeszłości" 


„SYBIR, WIZYE PRZESZŁOSCI*, zawierać będzie kartony: SPOTKANIE, LIST, PAN TADEUSZ 
W KOPALNIACH, UCIECZKA i piękną alegoryczną rycinę tytułową. — Nadzwyczajne to bezpłatne 
premium wyjdzie w pierwszych dniach styeznia roku 1911. 


O EONIKA Tal USTEC RANE A T CIEK AWE POWIESCI Miesięcznik illustrowany, poświęcony najwybitniej- 


szym powieściom i romansom polskim i obcym. 
noen 12 dużych tomów rocznie. Każdy tom suto illustrowany. 


CIEKAWE POWIEŚCI. dając wybór najcelniej- 
szych dzieł beletrystyki europejskiej i efektownych 
utworów, stworzą bibliotekę książek wysoce zij- 
mujących, a pierwszorzędnej wartości literackiej. 


3 “, szereg Świ ch 

Alfonsa Daudet'a: „Straszny rok“, szereg świetnyeł 

opowiadań na tle francusko-pruskiej wojny z r. 
1870—1871 z 20 illustracyami. 


Magazyn starożytności“ porywajace | j 
SE. 501 , alące, pełne senty- cznie 16 koron, każdy prenumerator „Ty- 
wa a dzieje młodej sieroty. godnika Ilustrowanego“ dostaje zu peł- 
ołodego Skiby: „Wybór pism“ a wrzedewszyst- nie darmo. 

kiem „Kwiat Sumstry* i „Siedmioletnią wojnę“, m n 
a 7 ciexawą powieść, pełną dowcipu i | S5SZZ--ŻŻ—ŻĘ ==" 
nmoru. Komplet z roku 1910 ala prenumeratorów „Tygodnika 

Zygmunta Kaczkowskiego: znakomite opowiadanie | SA Ę i a” 
Do dęłowajć ah EA: GL illustrowanego* 10 koron, w oprawie 16 


Karola Dickensa: „Gracz czyli zegar ścienny, albo | CIEKAWE POWIEŚCI, które kosztują ro- 
| 
| 


Henryka Nagla: „Taiemnice Nalewek", rzecz wysoże _ skieh: 1794, 1831 i 1868 r. koron. 12 dużych tomów ilustrowanych, zawie- 
sensacyjną, pisaną z brawurą francuską, niesży- Wiktora Hugo; „Człowiek śmiechu“, dzieło potężne rających powieści: „Nad poziomy“ Wołodego 
chanie barwnie i zajmująco. Ton :] i wstrząsające. Skiby (2 tomy); „Karol Szalony” Al. Dumasa 

Erckmanna-Chatriana: „Hugo Wilk“ i „Danie Niezależnie od powyższych : | (2 tomy); „Klub Pickwicka“ Karola Dickensa 


Rock“, przedziwne opowieści z Żyć pe 
Aios 


(8 tomy); „Manuela“ Gust. Zielińskiago (1 tom) 
„Król Dziadów“ Józ. Dzierzkowskiago (2 tomy) 
„Grześ”* Wołodego Skiby (2 tomy). 


; bowieść z życi Al. Dumasa (Ojea): „Wybór pism“ 
Deotymy: prześliczna, stylową opowieść Z życia sa (Ojca): „Wybór pism“. 
Mee gdańskiego i szlachty polskiej p t. Teofila Gautier: „Kapitan Fracasse". 
nienka z okienka“. Pawła Favala: „Czarne suknie“ i „Łowy królewskie*. 


danie „Ciekawe Powieści“ (bezpłatne dodatki książkowe) w bardzo pięknej, ozdobnej, płóciennej oprawie za dopłatą za 
oprinię 50 hal. za tom; to jest kwartalnie za 3 tomy 1 kor. 50 hal., półrocznie za 6 tomów 3 kor, rocznie za 12 tomów 6 ao 


EC O 


WARUNKI PRENUMERATY: 


We Lyzowie: | MY Galicyi z przesylką pocztową: 
kwartalnie 6 kor. 80 hal., z oprawą książek 8 kor. 30 kal. kwartalnie 7 kor. 20 hal., z oprawą książek 8 kor. 70 hal. 
pólrocznie 13 kor. 60 hal., » » 16 kor. 60 hal. półrocznie 14 kor. 40 hal., s > 17 kor. 40 hal. 
rocznie 27 kor. 20 hal., „ » 33 kor. 20 hal. rocznie 28 kor. 80 kal., 3 5 34 kor. 80 hal. 


NUMERA OKAZOWE i PROSPEKTY BEZPŁATNIE. 


Prenumeratę przyjmują: Administracya „Tygodnika lilustrowanego* we Lwowie, Pasaż Hausmana |. 9, 
oraz wszystkie księgarnie i kantory pism. 


Wydawcy: Gebethner i Woli. Odpowiedzialny za Redakcyą we Lwowie: Artur Schröder, 
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Ciągnienie nieodwołalnie il listopada 191i 


o godzinie 8 wieczorem Schottenring 11 (Dyrekcya policyi) 


Loteryi na dochód urzędników wiedeńskiej c. k, policyi 


— — i ich wdów i sierót. — — 


Los kosztuje 1 K. Los kosztuje 1 K. 


Główna wygrana 30.000 koron wartości. 
Losy do nabycia we wszystkieh kantorach wymiany, kolekturach i trafikach. 


Ogólna wartość wygranych 70.000 koron. 
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ILUSTROWANY GENNIK | Herbaty 
wszelkiego rodzaju znakomite w smaku i aromatyczną wonią her- 


psów czystej krwi i kóz rasowych | bata Congo K. 3:80, Souchong K. 4*—, Sou- 
za nadesłaniem 20 hal. marki posyła franco chong zbiór majowy K. 6, Kaysow K. 8— za 


Psinec Vrsovice pół klgr, poleca handel herbaty i kawy 
sg : A 
Praga. Edmunda Riedla, Lwów. 
$TI 
Urzędnicy podatkowi! 
Bardzo praktyczne tablice 


do obliczania procentów za zwłokę 


beda w najbliższym czasie wydane. 
Cena 50 hal. 
Proszę zamawiać. 


Wojciech Wilk 
Oficyał podatkowy 
w Morawskiej Ostrawie. 


CA 


1. 12.790411. 


Największy magazyn jubilerski | zegarmistrzowski 


JULIANA DĄBROWSKIEGO 
kupuje i sprzedaje stare srebro, złoto | kamlenie. 
Zlecenia załatwiać można pocztą i przez kore- 

spondenzyę. 


Specyalne magazyny papieru Hige 
Ra: STANISŁAW ABL a: 
AB. { Lwów, Sykstuska 3. Telefon 824. ER 


Lwów, ui. Hetmańska 4. | 


Ogłoszenie. 


Dyrekcya galicyjskiego Towarzystwa kredytowego ziemskiego wypowiada 
niuiejszem xa podstawie $ 63 statutów pp: Wacławowi Kostórkiewiczowi, 
Tadeuszowi hr. Łosiowi, Michatowi Kiekus i Katarzynie z Puchnatych Kiebus, 
Wawrzyńcowi Koczyńskiemu, Hryńkowi Bardyaowi synowi iwana, Mik Taji «i 
Strociakowi po Janie, Michałowi Malczyszynowi, Michałowi Bardynowi synowi 
Wasyla, Piotrowi Misiakowi, Grzegorzowi Stadnikowi, Janowi Lewandowskie- 


mu, Iwanowi Bardynowi synowi Iwana, Michałowi Szpilce, Emilowi Filipowi i 
2 im. Jahnowi i Helenie z Pawelskich Jahnowej, Michałowi Markowi, Anto-| $ 


niemu Biłasowi, Hryńkowi Bardynowi po Mikołaju, Michałowi Biłasowi po 


Marcinie, Maryi z Boguckich Biłasowej, Fedkowi Ładyce, Janowi Chudemu, A 
Mikołajowi Bardynowi po Klimku, Mikołajowi Bardynowi po Dmytrze i Ma-|: 


twijowi Butrakowi kapitał resztujący w kwocie 332.600 kor. 06 hal. listami 
zastawnymi, pochodzący z większej sumy 19.00 złr. w. a t. j. 38.000 ko- 
ron, zaintabulowany na hipotece dóbr Kulmatycze whl. 1056 i realności ob- 
jętych whl. 326, 333, 334, 335, 386, 837, 335, 389, 340, 341, 342, 343, 345, 


346, 847, 348, 349, 350, 351, 352, 353, 364, 365 ks. gr. gm. kat. Kulmaty-| $ 


cze przy c. k. Sądzie powiatowym w Sądowej Wiszni prowadzonej, w powie- 
cie mościskim położonych, z tego Towarzystwa wypożyczony, z dniem 381 
grudnia 1911 jeszcze pozostały. 


Dyrekcya galic. Towarzystwa kredytowego ziemskiego wzywa więc pp: M 
Wacława Kostórkiewicza, Tadeusza hr. Łosia, Michała Kiebus i Katarzynę z|% 


Puchnatych Kiebus, Wawrzyńca Koczyńskiego, Hryńka Bardyna syna Iwana, 


Mikołaja Strociaka po Janie, Michała Malczyszyna, Michała Bardyna syna Wa- || 


syla, Piotra Misiaka, Grzegorza Stsdnika, Jana Lewandowskiego, Iwana Bar- 
dyna syna Iwana, Michała Szpilkę, Emila Filipa % im Jahna i Helenę z Pa 
welskich Jahnową, Michała Marka, Antoniego Biłasa, Hryńka Bardyna po Mi- 
kołaju, Michała Biłasa po Marcinie, Maryę z Boguckich Biłasową, Fedka Ła- 
dykę, Jana Chudego, Mikołaja Bardyna po Klimku, Mikołaja Bardyna po Dmy- 
trze i Matwija Butraka, jako właścicieli tych dóbr względnie realności, ażeby 
wypowiedziany kapitał w przeciągu sześciu miesięcy do Kasy gal. To- 
warzystwa kredytowego ziemskiego złożyli pod rygorem egzekucyi, a miano- 
wicie przymusowej sprzedaży rzeczonych dóbr względnie realności. 


Z Dyrekcyi gal. Towarzystwa kredyt. ziemskiego. 


. , . . . . . . . * 4 
Osobliwości świata widzialnego 1 niewidzialnego 

LL) 

napisat profesor uniwersytetu dr. M. Perty. Treść: Sympatya i zntypatya. Artystka prześladowana z za 
grobu. Chłopiec który czuje nieprzyzwyciężony wstręt do pieniędzy. Cały świat olbrzymim szpitalem. Dosto- 
jeństwo Duchowe. Czytanie w sumieniach ludzkich. Lunatycy. Dama która słyszy i widzi sercem. Dzia- 
łania magiczne. Fizyologieczne cedo. Elektryczna pani. Elektryczne dziecko. Halucynacye narodowe. Ludzie 
jako bańki mydlane. Brak zatrudnienia skraca życie. Ludzie którzy bardzo długo żyją. Ludzie którzy nie 
nie jedzą i nigdy nie śpią. Ludzie którzy przechodzą przez zamknięte drzwi i przez Ściany. Ludzie którzy 
liżą mury i połykają kamienie. Ludzie którzy umierają z przyjemnością. Ludzie którzy zabijają wzrokiem. 
Pochnący ludzie. Mania samobójcza dzieweząt. Mazzini o ideałach. Mowa powszechna. Muzyka w główce 
umierającego dziecka. Osobiiwa muzyka na ostatnie urodziny poety. Osobliwy śpiew przy śmierci szlachetnej 
memianki. Panienka zbudzona z letargu. Pręt do poszukiwania podziemnych wód i pokładów metalowych. 
Przepowiednie i przeznaczenie. Sea. Skutki imaginacyj. en profesor wykłada optykę i objaśnia w nocy 
stan gwiazd na niebie. powiat jest pełen cudów. Szczególna wrażliwość. Wzajemne oddziaływanie duszy 
i Pae Zmysł centralny. Zjawiska u umierających. Zwłoki ludzkie które pachną i nie psują się. Z pamię- 
tmików sławnej artystki. Staruszek który robił sobie nadzieję, że będzie mógł żyć wiecznie. Seree nie sługa, 
EE ab a pany. Ostatni sen turysty. Wskrzeszanie umarłych. Królowie, którzy istnieją jeszcze tylko na 
tapetach. ią która nie znosi widoku swoich dzieci. Ludzie którzy żyją samym zapachem. Ít. d. it. d 

Cena 2 kor., z przesyłką poczt. 2 kor. 10 hal, za zaliezką 2 kor. 60 hal Do nabycia 


w biurze $. SOKOŁOWSKIEGO wa Lwowie, pasaż Hausmana 9. 


| PROZAK) ZETA 
UNION-BANK we WIEDNIU | 


Filia Lwów. UL. Hetmańska I, 12, 
Objawszy kantor wymiany SOKAL i LILIEN 


przyjmuje wkładki na książeczki wkładkowe od K. 2 począwszy 
i wypłaca kwoty do K. 10.000 bez wypowiedzenia 


wynajmuje urządzone w opancerzonych podziemiach 


Schowki depozytowe 
(Safe deposits) 


do wyłącznego użytku wynajmujących pod własnym ich kluczem, 
gdzie bezpiecznie i dyskretnie przechować można wszelkie 


kosztowności i papiery wartościowe. 


Wszelkie transakcye bankowe. i 
CANUT 


Oasa er M 41 e MY E ANC EDU m ELETE S: DAT > aE 


KANTOR WYMIANY 


kupuje i sprzedaje: 
papiery wartościowe, 
monety i przekazy zagraniczne 
po dokładnym kursie dziennym, 
udziela: 
informacyj co do pewnej i korzystnej 
lokacyi kapitałów. 


pe e a peapea a DaD a aD 


Telefon 452, Telefon 452, 


Biuro miastowe 
©. k. koici państwowe 


wo Lwowie, 
pasaż fausmana l. 9, 
wydaje 


bilety zestawialne w jednym kierunku do wszystkich 
miejscowości kąpielowych, 


Ważność biletu dni 45 z dowolnem 
zatrzymaniem się we wszystkich sta- 
cyach. 


Telefon 452. 


Telefon 452, 


Dr. Stanislawa Warmskiego 


PRAWO KOBIET W PAŃSTWIE AUSTRYACKIEM 
zbiór 
Ustaw i rozporządzeń ustawodawstwa austr. dotyczących 
kobiet w porównaniu z prawem francuskiem i niemieckiem. 
` Do nabycia w biurze dzienników 
Stan. Sokołowskiego we Lwowie, Pasaż Hausmana 9, 
Cena 1 kor. Z przesyłką pocztową 1 kor. 45 hal. 


Na wszystkie bez wyjątku PISMA codzienne 
miejscowe, zamiejscowe, wiedeńskie, zagraniczne, TYGODNIKI, PISMA HUMORYSTYCZNE, 
ILLUSTRACYE ARTYSTYCZNE, MODY, ŻURNALE, przyjmuje prenumeratę z dostawą 

w miejscu lub wysyłką na prowincyę po cenach redakcyjnych 


Ajencya dzienników i ogłoszeń St. Sokołowskiego Lwów, Pasaż Hausmana 9. 


Ogłoszenia do wszystkich pism najtaniej, 


7% drukarni Wł. Łosińskiego (pod zarządem J, Niedopada), ul, Oxarnieckiego |, 12. — Telefon 527, 


